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Rok XXVI

Nowy budżet
Według oficjalnych cyfr prelimi­

narz budżetowy na rok 1932/33 opiewa 
ff wydatkach na 2 452, w dochodach 
na 2375 miljonów, zamyka się zatem 
niedoborem w wysokości 77 miljonów.

Od r. 1927/28, czyli od pierwszych 
luzów" budżetowych, wynoszących 

L jak wiadomo — 563 miljony, nau­
czyliśmy się mniejszą, zwracać uwagę 
na stronę wydatkową budżetu, ponie­
waż rząd w swej gospodarce nie czuł 
5ię nieskrępowany. Przez 3 lata prze­
kraczano nakazane przez budżet wy­
datki, a w czwartym zmniejszono je, 
gdyż pieniędzy nie stało. Warto nato­
miast zająć się bliżej stroną dochodo­
wą, albowiem tej nie można dowolnie 
podnosić. Możemy zatem pokusić się 
o oznaczenie sumy realnych docho­
dów, która będzie granicą bezdeficy- 
towego budżetu. W badaniach swych 
będziemy się kierowali wynikami ro­
ku bieżącego, jako, że nie jesteśmy u- 
prawniem do przypuszczeń, iż następ­
ny będzie lepszy; a zresztą większość 
dochodów skarbu opiera się na rezul­
tatach gospodarczych roku ubiegłego.

Za pól roku 1931/32 dochody skar­
bu — optymistycznie liczone — wy­
niosły 1120 miljonów, co w stosunku 
rocznym daje sumę 2 240 miljonów.
P. minister skarbu myli się, licząc na 
większe dochody w drugiem półroczu. 
Tę samą omyłkę popełnił w roku ze­
szłym p. Józef Piłsudski, gdy we wrze­
śniu spodziewał się, że ma okres chu 
dy za sobą, a przed sobą tłusty. Tak 
bywało w latach normalnych, ale nie 
będzie w roku pogłębiającego się kry­
zysu i bankructw.

Dochody skarbu dzielą się na 4 
wielkie grupy: 1) podatki i opłaty, 
2) monopole, 3) przedsiębiorstw’« i 4) 
dochody administracyjne.

1) Z podatków i opłat zamierza 
rząd ściągnąć w roku nadchodzącym 
1272 miljonów. Za pierwsze półrocze 
rb. wpłynęło 593 miłj., co obliczone w 
stosunku rocznym daje 1186 miljo­
nów. Jak widzimy, rząd chce dostać 
z tego źródła w r. 1932/33 o 86 miljo­
nów więcej. Jak ten obrachunek zo­
stał zrobiony, o tem świadczy iakt, że 
dochód z podatku przemysłowego pre­
liminowany jest na 240 miljonów, gdy 
w roku obecnym za 6 miesięcy wy­
niósł 122 miljony, czyli akurat poło- 
H A gdzież są owe „ulgi“, zapowie­
dziane w wniesionej już do Sejmu u- 
stawie, a obliczane w roku 1932/33 na

miljonów? Przytoczona cyfra po­
twierdza głosy tych sceptyków, którzy 
Powiadają, że „ulgi“ będą figurowały 
w ustawie, ale wymiary pójdą po daw­
nemu.

2) Monopole mają dać 695 miljo- 
n6'v, gdy w pierwszem półroczu rb. 
Przyniosły 331 miljonów. I tutaj za- 
ern mamy do czynienia z podwyżką 
Preliminarza o 33 miljony, nie wiado-

na czem opartą. Sprawa ta wy- 
nga bardziej szczegółowego omówie- 
la’ co uczynimy w późniejszych roz 

baniach budżetowych.
rz Przedsiębiorstw spodziewa się 
lok. “rrljony. Suma ta wydawa-

Proces przeciw posłom „Centrolewu“
Dziewiąty dzień rozprawy

Warszawa, 4. 11. (Teł. wł.). Na 
dzisiejszem posiedzeniu sądu zeznawa­
li świadkowie oskarżenia na okolicz­
ności obciążające posła Sawickiego. 
Zeznawali przedewszystkiem przedsta­

wiciele policji i rolnicy. Zeznania Ich 
nie przyniosły nic znamienniejszego 
tak, że rozprawa południowa nie wzbu­
dzała naogół zainteresowania, (w)

Pomoc Francji dla Niemiec
wePo rozmowie ~Lavala z e. Iloschcm — Zaniepokojenie 

francuskich sferach przemysłowych
P&Tyi, 4. 11. (PAT). ŚrodowiskaParyż, 4. 11. (Teł. wł.). — Sprawa 

udzielenia przez Francję pomocy finan­
sowej Niemcom wchodzi w okres rea­
lizacji. Rozmowa Lavala i Brianda z 
ambasadorem niemieckim v. Hóschem 
jest niewątpliwie realnym krokiem 
naprzód w tym kierunku. Tak traktuje 
ją prasa, mimo, że szczegóły rozmowy 
me przeniknęły dotąd do wiadomości 
publicznej, gdyż Laval odmówił udzie­
lenia w tej mierze jakichkolwiek infor- 
macyj. W jakich formach Francja 
przyjdzie w sukurs Niemcom, na ja­
kich warunkach, oto pytanie, na które 
niewątpliwie najbliższe dni dadzą od­
powiedź. W rachubę wchodzą dwie za­
sadnicze możliwości: przyznanie Niem­
com nowej pożyczki lub odroczenie ter­
minu płatności krótko - terminowych 
zobowiązań niemieckich.

zachowawcze, składające się przeważ­
nie ze sfer zamożniejszych, należących 
do kupiectwa i przemysłu, zaniepokojo­
ne są ewentualną perspektywą udziele­
nia ponownej pomocy finansowej 
Niemcom.

Zachowajmy nasze złoto — pisze 
„Figaro“. — Jest to pewniejsze. Odma­
wiajmy udzielenia tego złota z tym sa­
mym uporem, z jakim w pierwszych 
dniach wojny Niemcy twierdzili, że 
samoloty francuskie ukazały się nad 
Norymbergą, i z którym obecnie, gdy 
chodzi o wypłacenie odszkodowań za 
uczyniono przez nich spustoszenia w 
czasie wojny, twierdzą, że jest to okup 
przez nich wypłacany.

Osiedlanie bezrobotnych Niemców 
na pogranicza

Hamburg, 3. 11. (PAT.) „Weser 
Zeitung“ donosi o urzeczywistnieniu 
planu osiedlania bezrobotnych we 
wschodnich częściach Niemiec, zwra­
cając przytem uwagę, że pcwiat zło­
towski na pograniczu jest najbardziej 
zagrożony, gdyż posiada w swych gra­
nicach 20 proc. Polaków. Należało 
państwowe domeny w tym powiecie —

zdaniem dziennika — osiedlić już 
przed 10 laty, powiększając znacznie 
zaludnienie i w ten sposób zmniejszyć 
udział Polaków.

Obecnie — jak stwierdza „Weser 
Zeitung" — zostaną osiągnięte dwa 
cele: bezrobotni otrzymają zatrudnie­
nie i niemiecki element na granicy 
zostanie wzmocniony.

łaby S1? uzasadnioną, skoro w pierw-
Półroczu rb, uzyskano 78 cailjo-

nów. Jednak bliższa analiza zmusi 
nas do wprowadzenia i tutaj poważ­
nych redukcyj.

Głównemi przedsiębiorstwami pań- 
stwowemi są: koleje, poczta i lasy i 
inne, choć bardzo kosztowne, niewiele 
do skarbu wpłacają, a często — jak 
n. p. Mościce -r- nawet jeszcze z niego 
czerpią.

Z kolei ma wpłynąć do skarbu ty­
tułem zysku 63 i pół miljona. Aby u- 
zyskać na papierze tę sumę, wprowa­
dzono nowy rok kolejowy, zaczynają­
cy się nie od 1 kwietnia, jak cały bud­
żet, aie od 1 stycznia. W ten sposób 
pozbyto się z tegorocznego budżetu 3 
miesięcy zimowych, które są dia kolei 
zawsze mocno deficytowe. Aie j ta 
sztuka nie wiele pomoże. Koleje od 4 
lat nie dają dochodów, a w r. 1930/31 
miały 47 miljonów deficytu. Wymie­
niona wpłata do skarbu byłaby możli­
wa tylko wtedy, gdyby koleje na swo­
je wydatki inwestycyjne zaciągnęły 
pożyczkę, co się równa pośredniemu 
pokryciu części ogólnego deficytu 
budżetowego w drodze operacji kredy­
towej.

Poczta ma w r. 1932/33 wpłacić do 
skarbu 25 miljonów. Za cztery mie­
siące r. b. miała nadwyżki 3 miljony, 
czyli 9 w stosunku rocznym. Na ja­
kich rachubach opierają się przewidy­
wania przyszłoroczne — nie wiadomo.

Jeśli nawet lasy, co też jest wątpli­

Wracamy szybko do okresu, poprze­
dzającego „radosną twórczość“. Tylko, 
że ta powrotna droga kosztuje trochę 
za drogo. M. K.

we, wpłacą preliminowanych 48 miljo­
nów, to i tak ogólny zysk z przedsię­
biorstw nie osiągnie sumy 100 miljo­
nów. W roku ubiegłym przedsiębior­
stwa dały oficjalnie 118 miljonów, a 
po odliczeniu sztucznego zysku z ko­
lei tylko — 88 miljonów.

4) Dochodami a.dministracyjnemi 
nie będziemy się bliżej zajmowali, po­
nieważ w tej rubryce możliwe są naj­
rozmaitsze kombinacje buehalteryjne. 
Aby zbytnio nie komplikować dysku­
sji i nie narazić się na zarzut dowol­
ności. przyjmujemy tę rubrykę dochor 
dów w wysokości, preliminowanej 
przez rząd.

Z powyższej analizy wynika, że, 
gdyby dochody roku następnego były 
preliminowane na podstawie wyników 
tegorocznych, to nie powdnnyby prze­
kroczyć sumy 2 200 miljonów. W obli­
czeniu tem nie uwzględniliśmy dalsze­
go pogłębiana się kryzysu i osłabienia 
siły płatniczej kraju. Czynnik ten 
trudny jest do obliczenia, ale może nie 
będzie przesady, jeśli ustalimy go na 
200 miljonów. A wtedy otrzymamy 
sumę 2 miljardów, jak realną i wca­
le nie zbyt pesymistyczną granicę wy­
trzymałości płatniczej społeczeństwa, 
a zatem — o ile budżet miałby być 
bezdeficytowy — także rocznych wy­
datków państwa.

Akurat tyle wynosił uchwalony 
przez Sejm budżet na rok 1927/28!

Poważny głos amerykański 
o Pomorzu

Nowy Jork, 4. 11. (PAT). Frank 
Simmonds w liście, wystosowanym do 
redakcji „Herald Tribune“, omawia 
obszernie sprawę Pomorza polskiego 
zaznaczając, iż dwukrotnie w ostat­
nich 3 latach był na terytorjum „kory­
tarza“, jako gość Polski oraz Niemiec.

Simmonds stwierdza, iż obszar 
„korytarza“, zabrany Polsce w pierw­
szym rozbiorze, zamieszkały jest przez 
zgórą 900.000 Polaków, 175.000 Kaszu­
bów, bardziej zbliżonych djalektem 
do Polaków, niż prowansalczycy do 
Francuzów, oraz mniejszość 200.000 
Niemców. Przed r. 1919 Kaszubi zaw­
sze wybierali polskich posłów do 
Reichstagu.

Rewizja Traktatu Wersalskiego o- 
znaczałaby oddanie Niemcom przeszło 
1 miljona mniejszości słowiańskich, co 
wobec 20 miljonów Polaków, zamio- 

’ szkująeych obszar Rzeczypospolitej, 
i oznaczałoby 5 proc, ogółu ludności.
! Przenosząc te stosunki na grunt Sta­

nów Zjednoczonych, procent ten wy­
nosiłby tam 6 miljonów, każdy zaś 
zrozumie, iż żaden rząd Stanów Zjedn.
nigdyby nie uczynił na rzecz Kanady 
lub Meksyku takiej ofiary dla sprawy 
pokoju.

Omyłka sen. Boraha polega na tem, 
iż nie rozumie on, że sprawa zależy od 
20 miljonów Polaków, Francja zaś 
niema tu nic do powiedzenia, gdyż 
Polacy bronić będą do ostateczności 
obecnych granic. Niemcy uzbrojone 
mogłyby Polskę pobić, nie można jed­
nak zapominać, iż Polska posiada 
armję, złożoną z 300.000 żołnierzy i 
może zmobilizować ich miłjon.

Wobec pewnika, iż Polska bę­
dzie walczyła, bez względu na to, 
czjr będzie izolowana, czy też popiera­
na, jasnem jest, iż Francja nie może 
pozwolić na pobicie Polski, podobnie, 
jak Anglja nie mogła pozwolić na po­
bicie Francji w r. 1914.

Rozmawiałem — zaznacza Sim­
monds — z przedstawicielami wszyst­
kich sfer ludności polskiej i przekona­
łem się o niewzruszonem polskiem po­
stanowieniu bronienia stanu posiada­
nia. Podobne oświadczenie słyszałem 
i w Niemczech. Francja ma do wybo­
ru: albo poprzeć Polskę, albo zacho­
wać neutralność. Polska w tym wy­
padku nie jest satelitą Francji, al® 
bezpieczeństwo Francji zależy od ist­
nienia potężnej Polski.

Książka amerykańska 
o Polsce- s

Nowy Jork, 4. 11. (PAT). Mae 
Milian Company w Nowym Jorku wy­
dało książkę p. Vernon Kellogg p. t. 
„Jadwiga — wielka królowa Polski“ z 
przedmową Paderewskiego i wstępem 
Franka Simmondsa. Simmonds za­
znacza, iż świat zbyt łatwo zapomniał 
nietylko o tem, że Polska była wiel- 
kiem mocarstwem, lecz również i to, 
że nawet w niewoli Polacy pozostali 
wielkim narodem tradycją, liczbą i 
duchem. Mówiąc o obecnych grani­
cach Polski, Simmonds zaznacza, iż 
stanowią one nie granice pewnych pro­
wincji oraz ludności, lecz granice ży- 
jącego ciała Polski. Są one symbola­
mi terytorjalnej jedności, starszej ani­
żeli jedność jakiegokolwiek innego 
narodu europejskiego.

Książka pani Kellogg jest historycz­
nym komentarzem wiekowej obrony 
Polski przeciw zakusom pozbawienia 
jej morskich prowincyj. Pani Kellogg 
jest zaprzyjaźniona z prezydentem. 
Hooverem,
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Niepotrzebna porażka w Hadze
Niedawno opinja polska dowiedzia- _ ma prawo stosować wobec Polski re-
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tak to już jest teraz w Polsce, — że 
przegraliśmy przed Trybunałem Mię­
dzynarodowym w Hadze proces z Li­
twę, od której domagaliśmy się otwar­
cia ruchu na kolei Landwarowo — Ko­
szedary. Naprzód prasa litewska przy­
niosła wiadomość z Hagi, że w procesie 
zostały poruszone wszystkie kwestje, 
uważane za sporne przez Litwę, że więc 
Trybunał będzie musiał w celu powzię­
cia decyzji wypowiedzieć się mianowi­
cie: 1) w sprawie rezolucji Rady Ligi 
Nar. z dnia 10. XII. 1927, 2) czy rezolu­
cja ta zmodyfikowała stosunki polsko- 
litewskie? 3) czy art. 23 paktu Ligi ma 
charakter obowiązujący? 4) czy Litwa 
ma prawo stosować wobec Polski re- 
presalje w związku z naruszeniem 
przez Polskę spraw Litwy? 5) czy Try­
bunał ma wypowiedzieć się w sprawie 
złamania umowy suwalskiej i postano­
wienia konferencji ambasadorów? 6) 
czy Litwa r>- a prawo stosować art. 7 
statutu barce.ońskiego i z powodu ist­
niejących okoliczności nie dopuścić do 
otwarcia komunikacji tranzytowej z 
Polską? i 7) czy Litwa może używać 
jako argumentu art. 1 statutu barceloń. 
skiego, wspominającego o granicy pań­
stwowej, której Litwa z Polską wszak 
nie posiada?

Już z tych pytań można Widzieć, jak 
szeroki zakres Litwa pragnęła nadać 
sporowi. Na drugi dzień „Vossische 
Ztg.“ przyniosła coprawda ze źródeł 
litewskich — następujące streszczenie 
wyroku: Trybunał Haski stanął na sta­
nowisku litewskiem, iż otwarcie kolei 
jest związanie z polityczną sprawą Wil­
na, i że Litwa wobec tego nie ma po­
trzeby zgodzenia się na otwarcie ruchu 
na linji Koszedary — Landwarowo. 
W uzasadnieniu decyzji mowa jest o 
tern, że wspomniana, kolej została 
przerwana na skutek obsadzenia Wilna 
przez gen. Żeligowskiego. Trybunał 
dalej podkreślił stanowisko Litwy, że 
nie podejmie oma stosunków z Polską, 
dopóki nie zostanie załatwiona sprawa 
przynależności Wilna za pośrednic­
twem sądu rozjemczego, wzajemnego 
porozumienia, lub przez Trybunał Ha­
ski.

Dość niefortunnie zredagowany ko­
munikat Polskiej Agencji Telegraficz­
nej nie uspokoił bynajmniej zdumionej 
tym obrotem rzeczy ópinjj polskiej. 
Teraz dopiero, gdy mamy w ręku wy­
rok Trybunalski, można stwierdzić że 
w Hadze nie ponieśliśmy wprawdzie 
porażki tak ciężkiej, jak na podstawie 
doniesień niemieckich i litewskich mo­
żna się było obawiać, niemniej poraż­
kę ponieśliśmy, i to----- niepotrzebnie.

Pamiętamy _wszyscy tę teatralną 
scenę w Genewie, gdy premjer Pił­
sudski i delegat Litwy, Waldemaras, 
stwierdzili, że stan wojny między Pol­
ską a Litwą nie istnieje. Rada Ligi za­
leciła obu krajom rozpoczęcie układów 
celem doprowadzenia do dobrego są­
siedzkiego porozumienia. Skutek był 
taki, że Litwa do dziś odmawia otwar­
cia normalnej komunikacji z Polską; 
zato sprawa Wilna? która do owego 
czasu oficjalnie nie istniała, została 
uznana za sporną, Rada stwierdza bo­
wiem wyraźnie, że jej rezolucja nie do­
tyka w niczem spraw, co do których 
zdania obu państw się różnią; nadto u- 
stala się odtąd w dokumentach Ligi 
Narodów termin i „linja administra­
cyjna polsko - litewska“, bo... Litwini 
nie uznają, że to jest granica.

W tym stanie rzeczy Rada zwróciła 
się do istniejącej przy Lidze Stałej Ko­
misji Komunikacyjnej i Tranzytowej, 
aby przedstawiła wnioski w tej ma- 
terji. Komisja uznała, że Litwa winna 
opracować regulamin Żeglugi i Spławu 
na Niemnie oraz rozpocząć z Polską 
układy co do otwarcia odcinka kolejo­
wego Landwarowo — Koszedary na 
dawnej rosyjskiej linji Rornny — Liba- 
wa. Ponieważ i to nie wzruszyło Litwy, 
Rada Ligi uchwałą z 24 stycznia 1931 r. 
zwróciła się do Trybunału Międzynaro­
dowego w Hadze z prośbą o opinję pra­
wną na pytanie: czy zobowiązania mię­
dzynarodowe Litwy nakazują jej, w o- 
becnych okolicznościach otworzyć ruch 
na odcinku Landwarowo — Koszeda­
ry?

Niebezpieczne było już to, że delegat 
polski nie zapobiegł zwrotowi w u- 
chwale Rady: „w obecnych okoliczno­
ściach“. Litwa bowiem wystąpiła przed 
Trybunałem z tezą następującą: Uzna- 
jemy, że w zasadzie zamknięcie wszel­
kiej komunikacji między dwoma człon­
kami Ligi jest niedopuszczalne; ale 
w obecnych okolicznościach, 
kiedy Polska bezprawnie okupuje tery- 
torjum Litwy i jej stolicę Wilno, Litwa

presalje. Jeżeli Trybunał uzna, że Li­
twa z mocy zawartych umów jest zobo­
wiązana otworzyć komunikację kole­
jową, to winien zbadać legalność po­
siadania przez Polskę Wilna, by od­
powiedzieć na pytanie, czy Litwa ma 
uzasadniony powód do represalji. Tym 
więc sposobem Polska miała być wcią­
gnięta w dyskutowanie przed Trybu­
nałem, swoich praw do Wilna, a na­
wet była narażona na niebezpieczeń­
stwo, że Trybunał te prawa, dla nas 
niesporne, będzie rozstrzygał, i to — 
incydentalnie!

Obowiązek Litwy otwarciu ruchu 
kolejowego uzasadniał przed Trybuna­
łem przedstawiciel komisji komunika­
cyjnej i tranzytowej, wysoki urzędnik 
francuski, p. S. Dreyfus. Uzasadniał 
krótko ogólnym przepisem paktu Ligi 
Narodów (art. 23 e ), oraz konwencją, 
zawartą przez mocarstwa z Litwą w 
sprawie Kłajpedy. Uzasadnia! krótko, 
bez wiary w zwycięstwo — i usunął się 
w cień, zostawiając pole przedstawicie­
lowi zainteresowanej Polski, który uza. 
sadniał znowu obowiązek Litwy tem, że 
na mocy uchwały Rady Ligi z 10 gru­
dnia 1927 roku. Litwa ma obowiązek 
zawrzeć z Polską w tej sprawie umowę.

Tak c-aly ciężar walki wzięła na sie­
bie Polska, i rozprawa przed Trybuna­
łem przeobraziła się najniepotrzebniej, 
w pojedynek polsko - litewski. Najnie­
potrzebniej, bo wynik forsowamia tej 
sprawy via Liga Narodów był do prze­
widzenia, poco więc było w dodatku 
narażać się na pewną przegraną i na

Poseł Stroński o polityce zagranicznej
Z sejmou-ej komisji spraw zagranicznych

P. min. spraw zagranicznych przesy­
cił swoje exposé takim spokojem, że nie­
wątpliwie oczekuje, iż my wniesiemy w 
rozprawy rozważania o rzeczach, które 
wyglądają bardziej niepokojąco.

Po raz trzeci od lat dwóch zgórą, po­
ruszam tutaj sprawę t. zw. obrządku 
wschodniego na naszych kresach: 
nowy ten obrządek, którego istnienie 
niezupełnie się pokrywa z art. 9 i 18 
konkordatu, pozyskał od początku r. b. 
głowę ,,w osobie ks. biśkńpa Czarń.ęckie-' 
go. Druga konferencja unijna z wrze­
śnia r. b.. wzięta pod uwagę nawraca­
nie na obrządek wschodni także Pola­
ków prawosławnych, a nie na rzymsko­
katolicki, czego nikt w -Polsce nie zro­
zumie. Sprawy te są narazie tak zawi­
łe, że uznając najlepszą wolę czynników, 
zajmujących się niemi, należy wnieść 
w to wielkie zagadnienie udział myśli 
kościelnej polskiej i myśli państwowej 
polskiej.

Skargi niemieckie na Śląsku, 
wniesione w styczniu r. b., w radzie Li­
gi, oświetlone zostały obszernym me­
moriałem rządu polskiego z 14-go maja 
1931. Memorjai ten stwierdza przepro­
wadzenie 104 rozpraw sądowych prze­
ciwko sprawcom napadu na ludność 
niemiecką i skazanie 52 na karę od 
grzywny do 6 miesięcy więzienia, przy­
znanie odszkodowania pieniężnego w 
114 wypadkach, udzielenie nagany 9 u- 
rzędnikom, ukaranie dyscyplinarne 6 
urzędników oraz przytacza oświadcze­
nia p. wojewody śląskiego i okólniki, 
zakazujące karygodnych wystąpień, na­
leżenia urzędników do Związku Po­
wstańców i t. d. Pismo rządu polskiego 
z 14 maja 1931 jest w piątą rocznicę 
przewrotu majowego jakby przewrotem 
majowym w polityce na Śląsku. Sko­
ro już były zdarzenia, które naraziły nas 
na skargi niemieckie, lepiej że nastąpił 
wymiar sprawiedliwości.

W G d a ń s k u od 11 marca b. r., za­
częła się wymiana not z powodu obu­
rzających niesprawiedliwości wobec 
ludności polskiej, zakończona wniesie­
niem dymisji przez p. komisarza Rze­
czypospolitej, Strassburgera dnia 15 go 
kwietnia r. b. Uchwały Rady Ligi z ma­
ja’i września r. b. występują przeciw 
mundurowaniu się żywiołów niespokoj­
nych w wolnem mieście i przeciw mani­
festacjom, skierowanym przeciw statu­
towi międzynarodowemu Gdańska. — 
Sprawozdania wys. komisarza zLigi p. 
Graviny z kwietnia i sierpnia r. b. 
stwierdzają, że prezydent Senatu, Ziehm 
składał odwiedziny nietylko w Genewie, 
ale i w Berlinie w marcu r. b., w miej­
scach urzędowych, a nie składał w War­
szawie, gdy Gdańsk jest związany z 
Polską ,oraz, że stosunki osobiste mię­
dzy p. Ziehmem i p. Strassburgerem nie 
nawiązały się zadowalająco. Bojkot lud­
ności polskiej, szpiegostwo przeciw pla­
cówkom polskim, a nawet nieporozu­
mienia celne, powodujące straty skarbu

możliwość decydowania przez Trybu­
nał w sprawie wileńskiej? Był to duży 
błąd.

Trybunał uznał, że argumenty za­
równo Ligi, jak Polski są bez wartości, 
że więc Litwa nie jest obowiązana o- 
tworzyć linję Landwarowo — Koszeda­
ry; tym sposobem ekscepcje Litwy 
stały się bezprzedmiotowe i Trybunał 
mógł sprawy Wilna wcale nie dotykać.

Jakiż więc jest rezultat?
Oczywiście, zostaliśmy pobici w 

sprawie komunikacji kolejowej, ale 
mogło być gorzej. To zaś, że obok Pol­
ski poniosła porażkę i Komisja komu­
nikacyjna i Tranzytowa, słaba jest po­
ciecha,, skoro Polska wyrwała się do 
pierwszego szeregu w walce, i wszyscy 
zrozumieli opinję Trybunału, jako zwy­
cięstwo Litwy nad Polską.

Trybunał powziął swą decyzję je­
dnomyślnie, więc i sędzia polski prof. 
Rostworowski za nią głosował. Nieza­
leżność zdania sama w sobie przynosi 
mu zaszczyt, ale łatwo sobie wyobrazić, 
jak ciężką musiał z sobą stoczyć walkę, 
choć ostatecznie wybrał zło dla kraju 
mniejsze Niepodobna jednak pominąć 
faktu, że sędzia wioski prof. Anzilntti 
w swoich odrębnie sformułowanych 
motywach wszedł na drogę bardzo dla 
Polski niebezpieczną, stawiając pyta­
nie, czy Litwa może zerwać wszelką 
komunikację z Polską, i odpowiadając, 
że tylko „obecne okoliczności“ mogą to 
uzasadnić. Na szczęście, do orzeczenia 
w sprawie tych „obecnych okoliczno­
ści“ nie doszło. Ale niebezpieczeństwo 
było bardzo wielkie i niepodobna zro­
zumieć, doprawdy, pocośmy na ślepo 
w nie wleźli.

B. Winiarski.

polskiego, obliczane na 45 milj. zł, do­
pełniają niepomyślnego obrazu. Zamiar 
sprzedaży 13 ha ziemi z nieruchomościa­
mi na obszarze Gdańska, który znalazł 
wyraz w przedłożeniu rządowem, nie 
powinien być urzeczywistniony, bez 
równoczesnej całkowitej pewności przy­
najmniej równowartościowych nabyt­
ków. Wobec zamiaru przeniesienia do 
Tczewa istniejącego obecnie starostwa 
w Gniewie, które jest oparciem dla 5-iu 

,'gritin polskich na prawym brzegu Wi­
dy, min. spraw zagranicznych pbwińnoi 
przedstawić min. spraw wewnętrznych 
niedopuszczalność takiego zarządzenia.

Poświęciwszy następny ustęp spo­
rowi polsko-litewskiemu w 
Trybunale haskim., o czem pisze u nas 
szczegółowo poseł Winiarski, mówca 
wywodził dalej:

Sprawa Łotwy jest przedmio­
tem osobnego wniosku naszego klubu i 
będzie omawiana osobno.

W Radzie Ligi nie mógł p. mi­
nister uczestniczyć w załatwianiu zatar­
gu między Chinami a Japonją. W treść 
zatargu oczywiście nie wchodzimy Ale 
cienie tej sprawy z Azji padaja na Euro­
pę. Japonja powołuje się na istnienie 
w Chinach organizacyj podburzających 
przeciw Japonji. a np. w Kownie świę­
cono t. zw. „dzień wileński“ 9. 10. r b. 
Istnienie Związku Wyzwolenia Wilna z 
228 oddziałami ii 15 tys. członkami oraz 
istnienie jeszcze liczniejszego Związku 
Strzeleckiego pod tem samem hasłem, 
a np. istnienie w Niemczech organiza­
cyj podburzających przeciw sąsiadom 
jest dostatecznie znane, Niemcy zaś mo­
gliby w razie potrzeby mówić o takich 
organizacjach gdzieindziej. Również 
przełożenie na język europejski zajęcia 
przez państwo, należące do Ligi, części 
obszaru innego członka Ligi, w chwili 
obrad Zgromadzenia i Rady Ligi wyglą­
da niepokojąco. Dlatego załatwienie tej 
sprawy w Lidze, która nie odrazu może 
mieć siłę odpowiadającą zadaniom pak­
tu Ligi, jest bardzo doniosłe, pouczając, 
że wysiłki Ligi są bardzo cenne, ale że 
rękojmie Jakie ona dać może, nie są wy­
starczające.

To rzuca światło na zwołaną na luty 
konferencję rozbrojeniową. 
Rozbrojenie zależy wedle paktu Ligi od 
bezpieczeństwa. Na tem stanowisku sto­
ją memorandum Francji z lipca r .b. i 
dwa memorjały Polski z września r. b. 
Rozprawa w Izbie Gmin z 31. 5. r. b. po­
ucza, że i w Angljj istnieje zrozumienie 
dla bezpieczeństwa jako warunków, a 
wspólne oświadczenie pp. Hoovera i La- 
vala z 25. 10. r. b. stwierdza że celem 
konferencji jest nie rozbrojenie ogólni­
kowo .lecz zorganizowanie trwałego i 
dobrze opartego pokoju.

W sierpniu r. b. dowiedziano^ się na­
gle o rokowaniach P.rańcji z 
Sowietami w sprawie paktu o nie­
agresji; Ówczesna wymiana oświadczeń 
urzędowych poucza, że we Francji oie-

dostatecznie znano stan rokowań m; 
dzy Polską a Sowietami, a w Polsce p 
dostatecznie znano sprawę rokow 
między Francją a Sowietami. Dośw na 
czenie to zapewni może lepszą styczii•-i 
na przyszłość. Jeśli Sowiety mimo tru? 
ności ze strony Niemiec okazują skłon 
ność do paktu, jeśli we Francji mimó 
licznych oporów samo nawiązanie ro‘ 
wań ma duże znaczenie, to dla Popi? 
pakt nieagresji nie tylko Rosji z bezprJ 
średnimi sąsiadami, ale także z Frania 
byłby załatwieniem najpomyślniej, 
szem.

Najdonioślejsze są obecnie wielkie 
rokowania zachodnie. O wnio­
sku prez. Hoovera z 19. 6. r. o. o ulgach 
pieniężnych dla Niemiec i dłużników 
wojennych na rok, zdumiewające bvlo 
urzędowe ogłaszanie ze strony Polski 
że przyjmuje to ona bez zastrzeżeń, gjy 
nie tylko Francja, ale np. Czechosłowa­
cja i Rumunja zgłosiły zastrzeżenia i 
warunek spokoju politycznego. Waru­
nek ten w czasie bytności pp. Brueninga 
i Curtiusa w Paryżu 18. i 19. 7. r. 'b. 
znalazł wyraz w myśli t. zw. rozejmu 
politycznego. Jest czemś zgoła nieocze- 
kiwanem. że s e n. Borah wystąpi! w 
Waszyngtonie podczas pobytu p. Lavala 
z żądaniem, by zniknął t. zw. „korytarz 
gdański“, czyli by Niemcom oprócz pie­
niędzy dać jeszcze polskie Pomorze. Nie 
chcę spierać się z sen. Borah, ale chcę, 
aby prezesowi komisji zagranicznej a- 
merykańskiej oddało posiedzenie korni- 1 
sji spraw zagranicznych Polski tę uslu- i 
gę„ że przypomnę tutaj, iż dn. 5 kwiet- j I 
nia 1923, po zatwierdzeniu granic 
wschodnich i całości obszaru Polski 
przez Radę Ambasadorów poseł a- 
merykański w Warszawie p. Hu­
ghes Gibson złożył rządowi 
polskiemu notę oświadczającą:

„Mam zaszczyt zawiadomić Waszą Eks­
celencję, że mój rząd przyjął do wiadomo­
ści postanowienie Rady Ambasadorów w 
Paryżu z dnia 14 marca 1922 w sprawie 
granic Polski, wobec tego, że postanowienie 
to jest w zgodzie z istniejącym stanem su­
werenności terytorialnej Polski“.

Przyjęcie postanowienia Rady Am­
basadorów było przyjęciem władania 
Polski na całym obszarze między nowe- 
mi granicami wschodniemi a granicami 
zachodniemi. co wyraźnie stwierdza u- 
chwała ambasadorów, a taki wyjątkowy 
akt Stanów Zjedn. Ameryki, nie miesza­
jących się do. spraw europejskich, nie 
powinien być zapomniany.

Wprawdzie oświadczenia sen. Bora- 
ha zostały nieco osłabione komunikatem 
z Białego Domu, z dnia 25. 10. r. b., iż 
p. Hoover z p. Layalem o Pomorzu nie 
mówili, ale wypłynięcie żądania w tej 
sprawie w stronę Polski zamiast żądania 
spokoju w stronę Niemiec jest w tych 
rokowaniach zdumiewające.

Warunki polityki polskiej są obecnie 
pomyślne, bo Sowiety zajęte są swoje- 
mi sprawami ,a polityka Niemiec .poza 
ich kłopotami pieniężnemi, wzbudziła 
w świecie przekonanie, iż zaburzają one 
i pokój i życie gospodarcze świata. Mi­
mo dobrych warunków wyniki ogólne 
dla Polski nie są pomyślne. Przyczynę 
trzeba widzieć w tem, że w e w n ę t r z- 
ny sposób rządzenia się 
Polski nie może znaleźć zrozumienia 
ani we Francji ani w Anglji. ani w A- 
meryce. Wskazywanie tej szkody, któ­
rą nasz stan wewnętrzny wyrządza na­
szej polityce zagranicznej, uważamy za 
swój najważniejszy obowiązek.

Wyrok zniesiony
Przed tutejszym sądem okręgowym 

jako izbą odwoławczą odbyła się roz­
prawa karna przeciw redaktorowi dzia­
łu gospodarczego „Kurjera Poznańskie­
go“ p. dr. Chełmikowskiemu, oskarżę- 
nemu z § 131 k.k. za artykuł o działal­
ności „sanacji“ w sprawach gospodar­
czych. Sąd okręgowy nie przychyli! się 
do poglądu sędziego grodzkiego p. Uiu- 
gotęckiego, że oskarżonego należy ska­
zać, ponieważ pisał wprawdzie o ;Sąna- 
cji“, ale miał na myśli rząd, uchylił wy* 
rok sądu grodzkiego i uwolnił, oskarżo­
nego z powodu braku znamion prze 
stępstwa w artykule. Bronił oskarzo 
nego adwokat dr. Szeib. 

NIECH NIKOGO NIE ZBRAKNIE - 
W KARNYCH SZEREGACH O. W. P ’
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Proces na tle zajść ' 
w okresie

Dziś o godz. 9,30 wznowiona zosta­
ła. przerwana wczoraj, rozprawa prze­
kuto oskarżonym młodzieńcom, któ- 
py jak mówi akt oskarżenia, udział 
jarali w rozruchach z okazji wyborów 
d0 Sejmu w dniu 16 listopada 1930 r. 
Oskarżeni odpowiadali z § 115, 116 i 
126 kk„ t. j za rozruchy, zbiegowisko 
i naruszenie miru powszechnego.

Zainteresowanie sprawę, jest znacz­
ne. Audytorjum przepełnione wyłącz­
nie tylko młodzieżą. Przewodniczęcy 
po skonstatowaniu obecności oskarżo­
nych i niejawienia się Zhierskiego 
oraz świadka Grajkowskiego, wyłęczył 
sprawę Jableckiego.

Następnie ponownie przesłuchano 
świadka W. Makowskiego, który 
zeznał, że na ul. Sew. Mielżyńskiego 
-ojęł jakiegoś osobnika za wszczyna­
nie awantur i stawianie oporu. Na ul. 
Trzeciego Maja doszedł ktoś i chciał 
aresztowanego odbić. Miał to być 
oskarżony Fornalczyk. Sprawa ta 
jednak nie została wyświetlona.

Po zamknięciu przewodu sądowego 
zabrał glos prok. Misiurewicz, 
który zajścia na pl. Wolności, 27 Grud­
nia i al. Marcinkowskiego określił ja­
ko rzecz beznrzykładna. Dziwnem 
wydaje się prokuratorowi tłomaczenie 
się oskarżonych, którzy twierdzę, że 
w sprawie tej sę niewinni, że znale­
źli się na miejscu przypadkowo, idęc 
do kina, teatru czy też na zbiórkę har­
cerską. Na ławie oskarżonych zasie­
dli przeważnie młodzieńcy — można- 
by ptzypuszczać, że zeznania ich są 
wiarogodne, gdyby nie to, że jednak 
rzucano kamieniami w okna i na po­
licję i że 8 posterunkowych ustąpić 
musíalo wskutek odniesionych ran z 
plac boju. Oczywiście, że nie udało 
się policji ująć fnk*> nvch inspira­
torów rozruchów, którzy w pierwszym 
rzędzie powinni stanąć przed sąd^m. 
Stanęli tylko ci, którzy wzięli udział 
w awanturach, a raczej, jak prokura­
tor to nazwał, w gonitwach. Niechże 
dla nich sądem będzie własne ich su­
mienie. Działalność oskarżonych nie 
można nazwać agitacją polityczną, 
praktykowaną na zachodzie, lecz 
zbrodnią. Dlaczego się tak stało — 
mówi prokurator — że policja tak 
bierne zajmowała wobec demonstran­
tów stanowisko? Prokurator wyja­
śnia, że chciano uniknąć awantur i 
związanych z niemi następstw, oraz 
zarzutu, że się ich bije. Z przemowy 
oskarżyciela publicznego wvnika, że 
utarczki powstały na skutek nalepia­
nia ulotek agitacyjnych przez zwolen­
ników BB. Prokurator w dalszych 
swych wywodach ustala winę oskarżo­
nych, domagając się ich ukarania.

Obrońca, adw. dr. Stan. Celi­
chowski, omówił na wstępie swe- 
go przemówienia nasamprzód sprawę 
samą, dotyczącą wszystkich oskarżo­
nych, przyczem całe zajście podzielił 
na szereg etapów, rozgrywających się 
w różnych porach dnia. Jeżeli chodzi 
o c-na między godziną 3,30 do 18. któ­
re to zajścia objęte są oskarżeniem z 
par. 115 j no kk, to o awanturach, 
rozgrywających się w tym cząsie, nie 
będzie mówił, albowiem jego niandan- 
ct o tym czasie byli już aresztowani.

Obrońca w niezwykle plastycznej 
formie i przekonywująco podkreśla, że 
na procesach w sprawie rozruchów 
zawsze jeden i ten sam widzimy obraz, 
mianowicie przychwycą się ludzi 1 na 
tern Konstruuje się całe dochodzenie.
A przecież są tam zawsze także ludzie 
Przypadkowi, którzy nie mają z roz­
ruchami nic wspólnego, a którzy jed­
nakże przez policję zostają aresztowa- 
r11- Vrokurator mówił — ciągnie adw. 
t-ehchowski — że rozruchy nabrały 
niezwykłej zaciekłości, — ale przypo- 
iQq?>arn' że P°między 9 a 16 listopada 
t-ou r. cały szereg osób pobity został 
Przez bojówkarzy i że wielu z pobitych 

alczyło ze śmiercią. Nic dziwnego 
eay, że nagromadziło się u maitreto- 
anycb tyle goryczy i chęci zemsty,

« pierwsza lepsza okazja prowadziła 
o wyładowania gniewu. Przecież z 

słn° ,.samochodu agitacyjnego ktoś 
raniąc ciężko człowieka. A 

karzony Walter też chyba nie przez 
P° icję został pobity. Te sprawki mu­
ro , wywołać 16 listopada pewną 

Dlaczego atakowano lokal 
* n ‘’hyPn nie bez powodu.

Dr-. Celichowski staje na stanowi- 
<¡ioa’i-Ze oskar¿eni przypadkowo za- 
. na lawie oskarżonych. Dalej o- 

onca stwierdza, że w takich razach 
gnania świadków składane może w 

eps7®i wierze, mogą jednakże 1 
uszą tyć fałszywe, gdyż można «t

w Poznania 
! wyborów do Sejmu

my.lić co do osób. Policja zajęta jest 
służbą, rozgorączkowana, podenerwo­
wana. W czasie awantur nie może 
posiadać zdolności reprodukowania 
całego przebiegu zajść — wszystkiego 
tego, co widzi. Niejednokrotnie już 
policjanci w innych wypadkach ze­
znawali pod przysięgą, że ten czy ów 
oskarżony jest winien jakiegoś prze­
stępstwa, a tymczasem oskarżony u- 
dowodnił, że go w tym czasie wogóle 
nie było. Pozatem rysy młodych lu­
dzi ulegają stałej zmianie i wskutek 
tego na tern tle powstają również nie­
porozumienia.

Obrońca zwraca uwagę na zezna­
nia świadka Grajkowskiego wyraża­
jąc przypuszczenie, że świadek albo w 
zeznaniach się pomylił, albo też ze­
zna! nieprawdę. Bo oskarżony Wal­
ter, jak stwierdzono, aresztowany zo­
stał przez policję na rozkaz komisarza 
Laufera a nie jak zeznawał świadek 
Grajkowski na ul. 27 grudnia przez po­
licjanta. Dlaczego dziś Grajkowski — 
nie przyszedł na rozprawy, można łat­
wo się domyślić. Dalej obrońca 
stwierdza, że oskarżeni nie uczestni­
czyli w rozruchach w zrozumieniu u- 
stawy lecz jedynie im się przyglądali. 
Gdyby wystąpiono wspólnemi siłami, 
wówczas mówićby można o rozru­
chach. Jeżeli ktoś z tłumu rzuci ka­
mieniem — to to jeszcze nie złączone 
siły.

Następnie obrońca przechodzi do 
poszczególnych oskarżonych.

Obecność p Waltera na ul Gwarnej 
jest zupełnie zrozumiała Jako kore­
spondent pisma miał obowiązek być jak 
najbliżej zajść, by móc zdać relację swo­
jemu pismu. Świadek Andrzejewski 
zeznawał, jakoby p. Walter robił ze sie­
bie bohatera, ponieważ rozpiął koszulę 
na piersi. „Nie uważam — mówił o- 
brońca — ażeby p. Walter chciał robić 
tego „bohatera“ lub demonstrować tym 
sposobem, lecz z powodu rany i sączą­
cej z niej krwi rozpiął koszulę, by być 
swobodniejszym i nabrać tchu. Należy 
zatem Waltera uwolnić od winy i kary".

Samochód agitacyjny „jedynki“ na 
pl. Wolności sam sprowokował zajście 
swojem zachowaniem się względem 
spacerującej publiczności. Samochód 
przystanął przed „Esplanadą“ i wówczas 
grupka ludzi, złożona z 5 do 8 osób, rzu­
ciła się na osoby znajdujące się w. samo­
chodzie, by załatwić jakieś porachunki. 
Nie było to zatem odruchem tłumu, ale 
zwykłą chęcią pobicia osobników na tle 
osobistych uraz. A jeśli w grupce tej 
znalazł się Ustasiak, to zupełnie przy­
padkowo. bowiem przyglądał się temu 
wszystkiemu z ciekawości.

Co do Chmielewicza, adwokat dr 
Celicbowski wyjaśnia; że przyglądał się. 
jak prowadzono jakiegoś studenta cięż­
ko rannego, — bo nietylko policjanci 
byli ranni — i w tym czasie został a- 
resztowany. Policjanta, który go aresz­
tował. nie można odszukać. Scenę a- 
resztowania widział świadek Nowakow­
ski ,ale nie można z tego wnioskować, 
by aresztowanie nastąpiło z powodu ja­
kiegoś oporu Chmielewicza.

Co do Zbierskiego szedł on za jakąś 
grupką ludzi, którą policja zaczęła na­
gle rozpraszać, więc i on został areszto­
wany Wypowiedział on słowa: „wy 
paskudy“, lecz poza temi słowami, któ­
re nie są przedmiotem rozprawy, nic in­
nego nie zrobił, co obejmuje oskarżenie. 
Ze względu na jego bardzo młody wiek 
obrońca prosi o uwolnienie gdyż nie 
zdawał sobie sprawy, co mówi.

Wkońcu p. adw. Celichowski stwier­
dza co do stałych wołań policji: „rozejść 
się“, że nie można ich przyjąć za wy­
starczające, gdyż odpowiednie przepisy 
wymagają, by do grupy ludzi wołać 
trzykrotnie: „rozejść się" — pod wyraź­
nym adresem. Reasiimuj'ąc swe wywo­
dy, obrońca wnosi o uwolnienie oskarżo­
nych od winy i kary.

Następnie przemawiał adw. Scjiild, 
obrońca Borucha Freimanna.

— Pytam się. czy Freimann wygląda 
jak anarchista? Głosował on na „jedyn­
kę“, jak on może brać udział w demon­
stracji przeciwko tej partji?

Śmiech na sali, który uśmierza prze­
wodniczący. Obrońca twierdzi, że o- 
skarżony nie wołał inkryminowanych 
mu słów: „niech żyje anarchja“, wnosi 
przeto o uwolnienie od winy i kary.

P prokurator Misiurewicz 
replikuje na końcu co do wywodów mec 
Celichowskiego o wymaganiach przepi­
sów w sprawie wołań: „rozejść się“. — 
Prokurator wyjaśnia, że odpowiednie 
przepisy nie wymagają potrzeby skiero­
wywani* wezwań jak te «kreślił mec.

Celichowski. W odpowiedzi adw Schild 
powołuje się na przepisy, które ustalają 
fakt według twierdzeń mec. Celichow­
skiego.

Po przemówieniach stron mają głos 
oskarżeni. Mietlicki prosi o uwol­
nienie, N o w ac k i i Plich zaprze­
czają oskarżeniom a Koperski, któ­
remu akt oskarżenia zarzuca odbijanie 
aresztowanego, stwierdził, że tenże a- 
resztowany skoro pokazał legitymację 
że należy do B. B., został natychmiast 
puszczony. Aresztanta nie miał potrze­
by odbijać i prosi o uwolnienie. Reszta 
oskarżonych prosi również o uwolnie­
nie

Ustasiak, któremu akt oskarże­
nia zarzuca bicie laskami agitatorów 
..jedynki“ znajdujących się w samocho­
dzie, zaprzecza temu, gdyż wotać nie 
mógł, ponieważ przy nim znajdowała 
się policja. Stwierdza natomiast, że o- 
sobnicy w samochodzie mieli rewolwe­
ry w ręku, skierowane do tłumu, co go 
oburzyło i co widziała policja, lecz mi­
mo to nie reagowała.

Po przemówieniach obrońców i re­
plice prokuratora udał się sąd na nara­
dę, poczerń o godzinie 13-tej z minuta­
mi odczytał przewodniczący tenor wy­
roku. Oskarżony Hieronim Mietlicki 
skazany został z par. 133 k.k. na 2 tygod­
nie więzienia z odroczeniem na 2 lata

Oskarżeni: Nowacki, Koperski, Trze­
biński, Chmielewicz i Grenda skazani 
zostali na karę po miesiącu więzienia, 
również z odroczeniem na dwa lata. — 
Resztę oskarżonych sąd uwolnił od wi­
ny i kary.

Cypr odcięty od świata.
Wiedeń, 4. 11. (PAT). Dzienniki 

donoszę z Aten, że według depesz, na- 
deszłych z Cypru, rząd angielski za­
kazał wszystkim okrętom zawijać do 
portu cypryjskiego.

Wyspa Cypr jest w ten sposób zu­
pełnie odcięta od świata.

Perypełjo podróżne „Premiera“
Gdynia. 3 11. (Tel. wl.) Statek 

„Premjer“ (3540 tonn). własność Pol­
sko-Brytyjskiego Towarzystwa Okręto­
wego. który w dniu 30 ub. miesiąca 
wypłynął z . Gdyni do Londynu z ła­
dunkiem ryżu i drobnicy oraz 5 pasa­
żerami, zderzył się po przejściu kana­
łu kilońskiego u ujścia Łaby z nie­
mieckim transportowcem „Karlsruhe“ 
(897 tonn) własność, Hapaea.

Jak doniósł radiotelegraficznie do­
wódca statku, kapitan Łabędzki. po 
prowizorycznem naprawieniu szkód. 
. Premjer“ ruszył w dalszą drogę do 
stolicy brytyjskiej. Przyczyną zderze­
nia była gęsta mgła. (S. B )

Urzędowa ceduła
Giełdy Zbożowej i Towarowej 

w Poznaniu
Poznań, dnia 4. 11. 1931.

Warunki: Handel hurtowy, parytet Pi 
mań, ładunki wagonowo, dostawa bieżąc

za 100 kg.:
Standardy: w obliczeniu ćwiei 

litrowego gęstościom ierza: 1) żyta 713 ki 
tl21 f w hi, 2) pszenicy 74 8 kg <1271 
w h.), 3i jęczmienia a i 64 kg do 66 kg 1 
68 kg., 4) owsa 43.55 kg (74.1 f w. h.).

Ceny orjentacyjne
........................... , 22.76— 23.:

Usposobienie stałe.
Pszenica . . . . » , , 22X0- 23.«

Usposobienie stałe.
Jęczmień a) 64—66 kg. . , , 8200 - 23( 
Jęczmień b) 38 kg. ... , 23.50— 24J

Usposobienie spokojne.
Jęczmień brcwarowy . . . 26X0— 27J

Usposobienie' spokojne.
Owies.................................... 22.50 — 231

Usposobienie stale.
Mąka żytnia 65% wl. work. 34.26- 351

Usposobienie stale.
Mąka pszenna 65% w! work. 34 00— 261

Usposobienie stałe.
Otręby żytnie 16.25—W
Otręby pszenne...................... 16.50- 161
Otręby pszenne (grube) . • 16 60- ,71
Rzepak.................................... 32.00— 33I
Gorczyca ....... 39.00— 43.1
Groch Victoria 21.00— 26J
Groch Folgera...................... 2500— 27.1
Ziemniaki ja lalne .... 2.50— 2J 
Ziemniaki fabr. za kilo % 0.00-0.16 
Słoma prasowana .... 3.75— 4.(
Siano luźne . ....................... 6.50— 6J
Siano luźne nadnoteckie . . 7.0J— 7J
Siano prasowane ..... 7X5— 8.

Ogólne usposobienie stale.
Transakcje na odmiennych warunkacl 

żyta 15 tonn, pszenicy 15 tonn, jęczmień 
15 tonn, owsa 30 tonn.

Ziemniaki w gatunkach specjalnyc 
powyżej notowania.

Kun złotego. Dziś rano notowano kurs
dolara w obrotach nieoficjalnych » War 
szawie 8.87 iL; w Gdańsku na Warszawę 
4-822

Kurs marki ulem. 1 guld. gd. Bank Pol­
ski. oddział w. Poznaniu nlari! dziś za ,00 
mk niem. w dewizach do 208.95 zł., gotów­
ką — zł., za 100 guld gd. w dewizach 174.18 
do 174.42 zi., gotówką 173.82 zł

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Poznań, dnia 4. 11. 1931. 

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była spokojna. Obroty były średnie 
przy kursach utrzymanych.

Z pap. procent, płacono za 5% poż. 
konwers. 40%% zaś 8% listy zast Zach. 
Pol T-wa Kredyt, handlowano po 88% w 
tranzakcjach Z pap lokacyjnych P Z K. 
poszukiwano 4% listy zast. konwert po 
28% przy większym braku materjalu. 
Bównież poszukiwano 6% listy żytnie po 
13.30. zaś 8% listy dolarowe (stare) ofiaro­
wano po 76^ bez obrotu.

Z akcyj bankowych wzgl. przemysło­
wych ofiarowano Bk Polski po 109.— bez 
cbrotu natomiast mniejsze tranzakcje bez 
notowania zawierano Cegielskim po 28—, 
Unją po 12.— i R. Mayem po 13.—.

Ceduła Urzędowa Giełdy Poznańskiel. 
Paulery procentowe:

(Kurs w procentach nominału):
5% Pożyczka konwer«yjna 40%% P 
8% listv zastawne Zach Pol T wa Kredyt.

Miejsk w Poznaniu 88 — % -+■
4% listy zast. konw. Pozn Ziem. Kred.

28.—% P.
(Kurs w złotych)

6% listv żytnie Pozn. Ziem. Kredytowego 
13 30 P.
Tendencja spokojna.

GIEŁDA WARSZAWSKA
z dnia 4. ,1. 1931.

Walntr Gotówka
tr.: 8,87; sp.: 8,Dolarv St. Zjedn.

kup.: 8,85.
Dewizy:

trans. sprzed. knp.
Beigfa 12‘ -0 IM 61 123 99
Gdańsk 174.30 174.73 li 3.87
Nowy Jork

kabel 8.93 8.94 8.90
Londyn 33.55 33 63 33.47
Paryż 36.' 5 36.14 3t. 6
Praga 26.3:'OS 26.16 26.33
Szwaicarja 174 25 174 68 173X2
Berlin 2,1.00

Tendencja niejednolita.
Papiery wartościowe 1 obligacje:

4% poż. inw. szt. ser. . . 81.50
3% poż bud. .................. 31X0 31.00
5% poż. konw. .... 41X0

Akcje w złotych:
Bank Polski ...... 0.00—110.00
Lilpop...................... .... 1'.50— 13.25

Tendencja utrzymana. H ,
Komentarz.

Z papierów państwowych słabsza poż. 
premjowa, listy zastatyne miały tendencję 
niejednolitą, akcje utrzymań'-. Obroty 
bardzo małe.

PŁODY ROLNICZE
Zboża i nasiona oleiste za 1000 kg. 

reszta za 100 kg.
Berlin, dnia 4. 11. 1931.

Pszenica march. 75—76 kg. 227.00— 230.00 
Tendencja słabsza.
Porosłe i słabe ziarno w wyjątkach do­

puszczone.
Pastewna pszenica march.

70—71 kg ...................... 212.00—214.00
Tendencja słabsza.

Jara pszenica march. 78 do
79 kg...................................... 231.00-234.00
Tendencja słabsza.

Żyto march. 72-73 kg. . . . 198.00-200.09 
Tendenci- «nokntna

Zyto z okolic Warty i Noteci
cif Berlin zap,..................... 00.00—212.0®
Tendencja spokojna.

Jęczmień........................... 175.00—178.00
Tendencja spokojna.

Jęczmień pastewny i prze­
mysłowy ........................... 170.00—175.00
Tendencja spokojna.

Owies march.................. 151.00—157.0©
Tendencia spokojna.

Mnka pszenna.................. .... 28.50 —33.00
Tendencja utrzymana.

Mąka żytnia 70% .... 28.00—30.00
Tendencja ledwo utrzymana.

Ospa pszenna.................. .... 10.50—1109
Tendencia spokojna.

Ospa żytnia.................. > . 10.25-10 75
Tendencia spokojna.

Groch Victoria.................. .... 24.00—30 00
Groch drobny jadalny . s . 25.00—28.00
Petuszka.............................. 17/'0—19.00
Bób ....................... » . . ,6.50 — 18.00
Wyka . . .................. i 17.00—20.09
Łubin niebieski . . » . 4 11.00—,2.59 
Łubin żółty ....ii . 13X0—15.09
Makuchy lniane.................. 13.80—14.00
Makuchy arachid. 50% loco

Hamburg........................... 0.00—13.10
Mączka arachid. 50% loco 

Hamburg.......................... 0.00—12 90
Wvtloki suche paryt Berlin 6.20— 6.30
Śrót soya ekstrahowany 46%

loco Hamburg.................. 0.00—11.80
śrót soya ekstrahowany 46%

loco Szczecin...................... 0.00—12.20
Ogólna tendencja spokojniejsza.

Notowania złotego w Berlinie
z dnia 4 11. 1931.

Wypłaty na Warszawę . , 47.25—47.45
Noty wielkie 47.16-47.55
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Mussolini a „korytarz**
w sprawie wystąpienia JlussolinieyoSprzeczne wiadomości

Berlin, 4, 11. (PAT). „Berliner 
Tageblatt“ w pierw -em wydaniu na 
dzień 4 listopada zamieszcza p. t 
„Mussolini w kwestji korytarza“ na­
stępujący depeszę swego koresponden­
ta z Rzymu:

„W sprawie stanowiska Mussoli­
niego w kwestji Korytarza polskiego 
„United Press“, w związku z rzekomą 
odpowiedzią, udzieloną „Königsberger 
Allgemeine Ztg.“ rozpowszechniła 
wiadomość, utrzymaną w formie bar­
dzo pozytywnej.

„W sprawie tej otrzymuję — pisze 
korespondent —- ze strony poinformo­
wanej wyjaśnienie, że ani Mussolini 
sam nie składał przypisanego mu o- 
świadczenia, ani go nie autoryzował. 
Jest również zupełnie fałszywem — 
tak oświadczono mi — jakoby Musso­
lini zgłosił wniosek, domagający się 
zlikwidowania kwestji „korytarza“, 
gdy tylko nadejdzie stosowny do tego 
moment. Ogólne poglądy Mussolinie­
go w sprawie konieczności rewizji są 
znane i zostały dość wyraźnie wypo-

Jak traktuje się zasłużone organizacje
Xa tle sprawy ekshumacji zwłok poległych powstańców 

w Cylichowie
Swego czasu głośną była sprawa j 

przeniesienia zwłok poległych po­
wstańców pochowanych w Cylichowie ! 
(w obrębie granic niemieckich) i uro­
czystego pochowania ich w nadgra­
nicznym naszym Zbąszyniu. Uroczy­
stość, naznaczoną już na dzień 12-go 
kwietnia r. b„ odwołano w ostatniej 
chwili — „ze względów sanitarnych“.

Tow. Powstańców i Wojaków w 
Zbąszyniu przysyła nam obecnie ob­
szerne przedstawienie przykrej tej, 
zawstydzającej nas wobec Niemców 
sprawy:

Towarzystwo Powstańców i Woja­
ków „Kościuszko“ w Zbąszyniu, ist­
niejące na gruncie Zbąszynia od roku 
1922, cieszące się tak u władz jak i u 
obywateli należytem poważaniem, o- 
trzymało w sierpniu 1923 roku z wo­
jewództwa w Poznaniu pismo z zapy­
taniem, czy nie zajęło by się z współ­
udziałem władz państwowych, spro­
wadzeniem z Cylichowy (Niemcy) do 
Polski 4 poległych i tamże pochowa­
nych powstańców, ponieważ groby bo­
haterów są w zupełnem zaniedbaniu. 
Zwołane w tym celu walne zgroma­
dzenie wyraziło z radością swą goto­
wość do przeprowadzenia tak donio­
słej sprawy i po powiadomieniu woje­
wództwa powierzono przeprowadzenie 
akcji Towarzystwu Powstańców i Wo­
jaków.

Wybierając komitet wykonawczy, 
do którego oprócz zarządu Towarzy­
stwa Powstańców i Wojaków popro­
szono w celu zainteresowania całą ak­
cją szerokich warstw społeczeństwa, 
również duchowieństwo miejscowe, 
kilku obywateli oraz prezesów po­
szczególnych organizacyj miasta Zbą­
szynia i okolicy, rozpoczęto zbieranie 
funduszy na powyższy cel, odszukano 
rodziny poległych, stwierdzono ewi­
dencję poległych i postarano się o do­
kumenty zgonu zagranicą. Słowem, 
że prace zostały przez komitet zała­
twione i ukończone.

Niestety sprowadzenie zwłok wten­
czas nie nastąpiło ze względu na 
sprzeciwy władz niemieckich. Było 
trzeba uzyskać zezwolenie na przewie­
zienie zwłok z Niemiec do Polski w 
drodze dyplomatycznej, o którego u- 
zyskaniu powiadomiło nas wojewódz­
two pismem z dnia 11 lutego 1931 r.

Ochoczo przystąpiło Towarzystwo 
do pracy w nadziei pomyślnego zakoń­
czenia zapoczątkowanego dzieła. Po 
porozumieniu się z województwem i 
po stwierdzeniu u władz niemieckich, 
że nie napotkamy się z zakazem z po­
wodu niestosownej pory roku na prze­
prowadzenie ekshumacji, wyznaczono 
termin przewiezienia i pochowania 
zwłok na dzień 12 kwietnia 1931 r.

Protektorat nad całą akcją objął 
wojewoda poznański p. Roger Raczyń­
ski, a do komitetu honorowego oprócz 
Dow. O. K. VII, p. generała Dzierża­
nowskiego i ks. biskupa Dymka, po­
proszono przestawicieli władz i u- 
rzędów w województwie poznańskiem 
oraz liczne grono wybitnych i zasłu­
żonych obywateli.

Tow. Powstańców i Wojaków resp. 
Komitet Wykonawczy, chcąc z przyję­
tego zaszczytnego obowiązku wobec 
społeczeństwa wywiązać się w sposób , 
godny okazanego jemu zaufania, zorga I 
nizowało planową i intensywną pra- 1

wiedziane w mowie, wygłoszonej przez 
niego w Neapolu. Było jednak już 
zgóry wątpliwem, aby Mussolini, bez 
względu na to, jakie są jego poglądy 
osobiste na sprawę „korytarza pol­
skiego“, wypowiedział w kwestji tak 
drażliwej i w momencie polityki mię­
dzynarodowej i tak już obciążonym, 
więcej, poza ogólnikami dotychczaso- 
wemi, i miał postawić w niosek sprecy­
zowany w sprawie usunięcia „kory­
tarza“.

W jak małym stopniu zamiarom 
rządu włoskiego odpowiada wiado­
mość agencji amerykańskiej, wynika 
już z tego, że cała prasa włoska 
wstrzymała się od opublikowania jej“.

Depeszę swego korespondenta re­
dakcja „Berliner Tageblattu“ opatruje 
uwagą, w której zaznacza, że „United 
Press“ podtrzymuje, mimo dementi z 
Rzymu, wersję, przez siebie podaną. 
„United Press“ twierdzi, że otrzymała 
ze strony jaknajlepiej poinformowa­
nej takie przedstawienie poglądów 
Mussoliniego na kwestję „korytarza“

cą w stosunkowo krótkim czasie cał­
kowitą akcję ekshumacji i z tern połą­
czoną uroczystość.

Począwszy od rozkopywania mogił 
w Cylichowie (Niemcy) i z tern zwią­
zanych formalności u władz niemiec­
kich, aż do pochowania zwłok po uro- 
czystem przyjęciu na granicy polskiej 
oraz oddania zwłokom hołdu przez 
wdzięczne społeczeństwo, zaproszenie 
wszystkich organizacyj polskich całe­
go województwa, uzyskanie zniżek 
kolejowych dla uczestników, aprowi­
zacja i kwatery dła uczestników, de­
koracja miasta •— wszystko było przy­
gotowane i przez odnośne władze 
akceptowane. W tej mrówczej pracy 
nikt Towarzystwu nie przeszkadzał, 
aż kilka dni przed uroczystością za­
rząd Tow. Powstańców i Wojaków za­
proszono na dwa posiedzenia w ma­
gistracie, na których p. starosta z No­
wego Tomyśla, dr. Cichowski, w o- 
becności już zwołanego zarządu Związ­
ku b. Uczestników Powstań Narodo­
wych, koło Zbąszyń, wyraził dość ka­
tegorycznie życzenie resp. żądanie 
przeprowadzenia całej akcji spólnie z 
Związkiem b. Uczestn. Powst. Naród, 
przy równoczesnem rozwiązaniu już 
istniejącego Komitetu Wykonawczego 
i powołaniu do życia nowego Komite­
tu. Na takie żądanie Towarzystwo 
Powstańców i Wojaków zgodzić się 
nie mogło, ponieważ wszelkie prace 
dot. uroczystości były już ukończone, 
a usunięcie osób z Komitetu Wyko­
nawczego, tych które od samego po­
czątku w akcji tej pracowały, było 
rzeczą niemożliwą. Poza tera Zwią­
zek b. Uczestn. Powst. Naród., wie­
dząc, że Tow. Powst. i Wojaków akcję 
ekshumacji przeprowadza, nie ofiaro­
wał nigdy Komitetowi swej współpra­
cy, a kiedy podczas jednego z posie­
dzeń w magistracie zaofiarowano im 
współprace w różnych komisjach, od­
mówiono przyjęcia z ironiczną uwagą, 
że nie myślą występować w akcji tej 
jako piąte kolo u woza, czyli inaczej 
powiedziane, oddajcie akcję pod na­
szą firmę, bo praca już ukończona.

Skutkiem odmowy żądaniom p. sta­
rosty był fakt, że w dniu 4 kwietnia w 
którym już rozpoczęto zwozić zieleń 
do udekorowania miasta, doręczono 
przedstawicielom Towarzystwa telefo- 
nogram p. starosty z Nowego Tomy­
śla, po myśli którego na zarządzenie 
p. wmjewody uroczystość ekshumacji 
zwłok ze względów sanitarnych zosta­
ła odwołana.

W celu uzyskania zmiany tego po­
stanowienia z województwa, udała 
się do Poznania delegacja Towarzy­
stwa, która stwierdziła, że o zakazie 
odnośny dział województwa, który 
sprawę tę opracowywał, nic nie wie­
dział, a nawet w tym dniu polecił 
konsulowi w Berlinie, wysłać przed­
stawiciela do Cylichowy, który przy 
ekshumacji miał być obecny. Po roz­
mowie z p. wojewodą naczelnik wy­
działu robót publicznych oświadczył, 
że decyzja p. wojewody nie zostanie 
zmienioną i do akcji powróci się z na­
dejściem jesieni. Na zapytanie dele­
gacji jakie powody mogły wpłynąć na 
tak nagły zakaz, temwięcej, że od sa­
mego początku akcji względy sanitar­
ne nie wchodziły w rachubę, a ekshu­
macja miała się odbyć, w fizasie

Brak czasu
nie jest już przeszkodą w nauce języ­
ków obcych, której konieczność każdy 
uznaje, odkąd metodą Linguapho- 
n e można uczyć się u siebie w domu, 
o każdej porze dnia i nocy i doskonale 
opanować każdy język w ciągu 4 mie­
sięcy. Bezpłatne prospekty, pokazy i 
objaśnienia w Księgarni Uniwersytec­
kiej, Gwarna nr. 19. nw 6655

przez ministerstwo dla ekshumacji 
zwłok dozwolonym, oświadczył dyrek­
tor, że powody Towarzystwo najlepiej 
zna i że tam gdzie p. wojewoda jest 
reprezentowany, żedne dysonanse 
partyjne nie mogą zachodzić. A więc 
zakaz ze względów sanitarnych byl 
tylko pozorem, a rzeczywistych powo­
dów należało szukać trochę głębiej.

Uroczystość naznaczona na dzień 
12 kwietnia została wobec tego odwo­
łana, a dość poważne koszta, związa­
ne z organizacją uroczystości i jej od­
wołaniem pokryte zostały z grosza pu­
blicznego, osiągniętego przez zbiórki 
urządzane na rzecz ekshumacji.

Pan naczelnik wydziału robót pu­
blicznych w województwie oświad­
czył delegacji, że do ekshumacji po­
wróci się w jesieni, a Towarzystwo zo­
stanie zaproszone w celu poinformo­
wania, w jaki sposób akcja ma się od­
być. Obecnie jednakowoż dostało To­
warzystwo na zapytanie li tylko donie­
sienie z województwa, że akcję mu po­
wierzoną się odbiera i przekazuje się 
panu staroście w Nowym Tomyślu 
Pan starosta natomiast powierzył 
sprawę Związkowi Uczestn. Powst. 
Naród, w Zbąszyniu.

Wprawdzie uważano za stosowne 
zaprosić zarząd Towarzystwa Powst. i 
Wojaków na posiedzenie, na którem 
obecny na posiedzeniu referent woje­
wództwa prosił Towarzystwo o współ­
pracę w odebranej, a powtórnie za­
aranżowanej akcji, jednakowoż Tow. 
Tow. Powst. i Wojaków odmówiło tym 
razem współpracy ze względu na po­
traktowanie, jakiego doznało. Uwa­
żając odebranie akcji, pierwotnie po­
wierzonej za Votum nieufności, wyra­
żone Towarzystwu, sprawę skierowało 
do władz centralnych w formie zaża­
lenia. Poza tem współpraca z Związ­
kiem b. Uczestn. Powst. Naród, ze 
względu na niewłaściwy sposób trak­
towania naszego Towarzystwa jest zu­
pełnie niemożliwa, temwięcej, że wspo­
mniane towarzystwo, co jeszcze jako 
katolicy w świeżej mamy pamięci, 
podpisało odezwę przeciw członkowi 
naszego Komitetu, ks. proboszczowi 
Płotce, i Zjazdowi Katolickiemu. To­
warzystwu Powstańców i Wojaków 
obce są względy polityczne jako związ­
kowi byłych wojskowych i taksamo 
podczas realizowania powierzonej 
sprawy Towarzystwo nigdy temi 
względami się nie kierowało. Nieste­
ty z żalem stwierdzić musimy, że one 
zaważyły u naszych przeciwników i 
spowodowały odwołanie sprowadzenia 
prochów naszych oswobodzicieli Oj­
czyzny pod mianem „ze względów 
sanitarnych“ jak i niesłuszne odebra­
nie nam sprawy i oddanie tejże Związ­
kowi b. Uczestn. Powstań Narodo­
wych.

Tak się traktuje uczestników Po­
wstania Wielkopolskiego już po 10 la­
tach niepodległości Polski.

Zarząd Tow. Powst. i Wojaków 
„Kościuszko“ Zbąszyń. 

Weber Jan prezes, Przybylski Jan sekr.

Opłaty w szkołach średnich
I Ich nleujawnfenie w budżecie
Piszą nam z miasta, co następuje:
Rodziców, których dzieci uczęszcza­

ją do gimnazjów, spotkała przykra nie­
spodzianka. Oto w tym roku szkolnym 
podwyższono t. zw. taksę administra­
cyjną ze 150 zł na 220 rocznie płatną w 
dwu ratach, na początku pierwszego i 
drugiego półrocza. Wprawdzie według 
konstytucji nauczanie w szkołach śred­
nich ma być bezpłatne, ale to są opłaty 
nie za nauczanie, ale za kredę, atrament 
itd. Tak się tłumaczy tę niezgodność 
prawa pisanego z wymogami ciężkiego 
życia. Tak samo podwyższono taksy we 
wszystkich innych typach szkół śred­
nich.

Nie o tę zgodność jednak z konsty­
tucją chodzi. Oto z tych taks trzy czwar­
te, to znaczy 165 zł, od ucznia wpłacać 
muszą dyrekcje na konto ministerstwa 
oświaty. Sumy z tego źródła, bardzo 
poważne (kilkanaście miljoriów zł), 
nie figurują wcale w budżecie. Dyspo­
nuje niemi wyłącznie ministerstwo 
oświaty na różne swoje cele. Nie jest to 
w porządku, jeżeli sumy te nie podle-

Pw 8 537-71,111
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gają takiej kontroli parlamentu, jak in­
ne pieniądze publiczne.

Fr. K.
Od redakcji: Sprawa ta była 

poruszona w komisji budżetowej Sej­
mu przy uchwaleniu budżetu ostatnie­
go 1931/32. W rozprawach stwierdza- 
no, że w omawianym roku budżeto- 
wym dochód z taks wynosi 12 milj, zi, 
nieujawnionych w budżecie. Klub Na-’ 
rodowy zgłosił w Sejmie i w Senacie 
wniosek o wstawienie tych dochodów 
w budżet j ujawnienie, na co one są 
używane. Wniosek ten został odrzu­
cony przez większość, tj. przez B. B.

W obecnym budżecie na rok 1932/33 
rząd skreślił wydatki administracyj- 
no-rzeczowe szkół średnich, przenosząc 
ich pokrycie na dochody, nadal nieu­
jawnione, z taks, które w dodatku zo­
stały podwyższone od września rb, do 
220 zł. Jest to rażące, gdyż wydatki 
administracyjno-rzeczowe szkół śred­
nich wynoszą tylko 4 i pół miljona zł, 
a nieujawnione dochody z podwyższo­
nych taks wyniosą w rb. do 20 miljo- 
nów zł. Klub Narodowy będzie doma- 
gał się znowu ujawnienia gospodarki 
temi dochodami.

Wicenrn. Stamirowski
„Naprzód“ podaje, że obecny wice­

minister spraw wewnętrznych p. Ka­
zimierz Stamirowski był przed wojną 
buchalterem w firmie handlu jaj Her­
mana Horowitza we Lwowie (Żyda). 
Wstąpił do legjonów i odtąd rozpoczął 
swoją karjerę. Przed zamachem ma­
jowym był dowódcą pułku konnicy, 
stacjonowanego w Mińsku Mazowiec­
kim, który następnie ruszył ku War­
szawie.

WIELKA SPRZEDAŻ 
OKAZYJNA

POŃCZOCH i SKARPETEK
fabryki ŻYRARDÓW S. A.

SKŁAD FABRYCZNY 
Poznań, plac Wolności nr. 4.

Unikajcie zarazy!
Jedynym wypróbowanym i zapobiega­

jącym wszelkim infekcjom w ustach 
i krtani, gdzie lokują się zarazki grypyi 
anginy, dyfterytu, szkarlatyny odry ’eet 
środek zapobiegawczy Paraminl „Erbe“.

Paraminł „Erbe" są to tabletki o przy­
jemnym smaku i zapachu, stanowią 'ei 
najskuteczniejszy, w/g dzisiejszego stanu 
wiedzy, środek dezynfekcyjny wszędzie, 
gdzie zachodzić może obawa zakażenia 
a mianowicie: przy pielęgnowaniu osób 
chorych, zakaźnie, podczas epidemji. ’ak 
w domu jak i w szpitalach szki łach i t o.

1—2 pastylek Paraminl „Eibe" rozpu­
szczone kilka razy dziennie w ustach za­
pobiegają infekcji.

Nie zwlekajcie przeto ani chwili i kup­
cie w najbliższej aptece lub drogerji '»• 
bletki Paraminl „Erbe" Dr. L K.

Pw 7 818-39,33

W KRAINĘ SŁOŃCA
Rumunia. Turcja, Palestyna, Egipt < 

Francja. 14 dni na morzu.
Wyjazd z Constanzy 13 listopada 
Prsyjazd do Marsylji 26 listopada.

W klasie I-ej tylko Zł 900,—
Dla grupy 15 uczestników w klasie

I-ej Zł 720,— TW11I 
Prospekty, informacje i zapisy:

rilBIIJSItlE TU38SHSTSJ SltBtil«
Warszawa, Królewska 10. lei- 531
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Jeszcze o zwycięstwie obozu narodowego 
i klęsce „sanacji“ w Ameryce

Sejmy Związku Narodowego P 
tikiegn Rzymsko - Katolic

oiskiego, Zjednoczenia Pol- 
kiego i Związku Polek

(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego**).
Chicago, w’ październiku 

Czy Polska zdaje już sobie sprawę 
i tego, że tu, w dalekiej Ameryce pod 
goniec września i w pierwszych dniach 
października zaszedł cały szereg 
zniian, które w dalszych konsekwen­
cjach wywołać mogę, prawdziwy prze­
łom w jej życiu?

Wychodztwo polskie tutejsze, które 
jpż raz opatrznościowy wprost rolę 
odegrało w przełomowej godzinie dzie­
jów i stworzeniem Ormji polskiej we 
Francji do walki z największym wro­
giem naszego narodu przyczyniło się 
do zadecydowania o jego zjednoczeniu 
j dzisiejszych granicach Polski, zabra­
ło ponownie głos i jednym potężnym 
a żywiołowym odruchem strząsnęło ze 
siebie kajdany dyktatorskie, które, od 
lat trzech krępując swobodny jego roz­
wój, przeszkadzały mu w spełnianiu w 
dalszym ciągu jego opatrznościowej ro­
li w stosunku do starej Macierzy.

Bo takie istotnie znaczenie mieć mo­
że zwycięstwo obozu narodowego na 
Sejmie Związku Narodowego Polskiego 
(Z. N. P.) o którym „Kurjer Pozn.“ nie­
wątpliwie już doniósł swym czytelni­
kom.

Trzeba tu stwierdzić, że obóz „sana- 
eyjny‘‘ w Polsce, któremu trzy lata te­
mu podstępem i wbrew właściwemu 
układowi naszych sił udało się opano­
wać tu największą organizację wy­
chodztwa,-zdawał sobie w zupełności 
sprawę z tego, że, jego dalsze panowa­
nie w Polsce stoi w związku z tein, czy 
się tu w ZNP. w dalszym ciągu utrzy­
ma i czy uda mu się, jak to zapowiadał 
opanować wszystkie nasze organizacje.

Na Sejm Związku przyjechała z je­
go ramienia niezwykle liczna delega­
cja w składzie 8 osób z generałem Dre­
szerem na czele. Ale w tym zamachu 
na swobodę ruchów naszego wychodź­
ca, pracowicie od dawna układanego 
w obozie „sanacyjnym“ w Warszawie, 
ukazała się pierwsza rysa, gdy razem 
z delegacją nie przyjechał na Sejm ks. 
biskup Bandurski. Jak wielką wagę 
przykładano do jego przyjazdu i wpły­
wu, jaki mógł wywrzeć, dowodzi najle­
piej fakt, że jeszcze na kilka dni przed 
Sejmem cenzor Sypniewski, który do; 
kładnie wiedział, że biskup Bandurski 
nie przyjedzie, bo miał jego osobiste 
doniesienie, w oficjalnym programie 
zapowiedział, że wygłosi na przedsej- 
mowem nabożeństwie kazanie.

Druga rysa ukazała się w tem, że 
generał Dreszer na osobistego sekreta­
rza upatrzył sobie dziwną postać „ka­
pitana Strzelca“, dobrze tu znanego p. 
Czesława Łukaszkiewicza, zakutego w 
„strzelecki“ mundur, przy szablisku i 
ostrogach, obwieszonego orderami.

Była i trzecia rysa. W składzie tak 
licznej delegacji, która tu na podbicie 
wychodztwa dla „sanacji“ przybyła, nie 
było wewnętrznej harmonji. Toczyła 
się głucha walka o zdobycie wychod- 
czych dolarów dla czterech aż organi- 
zacyj, które „robią w emigracji“, i je­
den reprezentant starał się ubiec dru­
giego Jak do tego doszło?

Przedewszystkiem nasza kochana 
sanacja w Polsce, nie dowierzając coś 
Radzie Organizacyjnej Polaków z Za­
granicy, w której składzie są reprezen­
towane rozmaite obozy, a przede­
wszystkiem jest Prymas Polski J. Em. 
ks. kardynał Hlond, i która tu przysła­
ła bardzo zrównoważonego reprezen­
tanta swego dyrektora p. Lenartowicza, 
na kilka miesięcy przed Sejmem stwo­
rzyła tam w Polsce nową placówkę, 
najpierw bezapelacyjnie „samacyjne“ 
Stowarzyszenie Polaków z Ameryki w 
Poznaniu, którego organizator i prezes 
prof Nowakowski tu przyjechał, a po­
tem Stowarzyszenie Opieki nad Muze­
um Polonji Zagranicznej z tym zupeł­
nie dla nas jasnym planem, aby Radzie 
Organizacyjnej wydrzeć jej najważniej­
szy atut — Muzeum i tem samem w 
formie kary za niedostateczną lojal­
ność podkopać jej byt.

Oprócz tego, również po dolary dla 
Towarzystwa Przyjaciół Związku Na­
rodowego (z p. Sieroszewskim na czele) 
Przyjechał p Pilarz i z takąż samą mi- 
8ią jeszcze jeden reprezentant Towa­
rzystwa Emigracynego i Naukowo - E- 
ttugi-acyjnego.

Jeżeli chodzi o pawilon wychodź­
ca, zbudowany w znacznej mierze za 
fieniądze Z. N. P. na wystawie w Po­
znaniu, to Sejm uchwalił przekazać go 
aąiiowi polskiemu» a m urządzenie w

nłem muzeum, przeznaczono sumę 
10.000 dolarów. Drugi delegat, p. Pilarz, 
dla swojego Towarzystwa Przyjaciół 
Z. N. P. w Warszawie, za jego przyjaźń 
dostał „plaster * w formie uchwały wy­
asygnowania 2.500 dolarów. Inni dele­
gaci zadowolnić się musieli mniej lub 
więcej sympatycznemi dla swej misji 
rezolucjami

W jednym tylko punkcie wykazała 
się harmonja niezwykła w całym skła­
dzie delegacji — każdy z jej członków 
we wszelkich możliwych przypadkach 
odmieniał w swych przemówieniach 
nazwisko Piłsudskiego. Ponieważ jed­
nak zachodziła obawa, że to nie wystar­
czy, przywieziono więc jeszcze oprócz 
tego dwie płyty gramofonowe z prze­
mówieniami dwóch ministrów, którzy 
z całym zapałem czynili to samo. Te 
zgodne wystąpienia dały „sanacji“ je­
szcze jeden dodatni rezultat, że. Sejm 
zamianował kilku dalszych wybitnych 
„sanatorów“ z Polski członkami hono­
rowymi Związku i przyjął rezolucję 
pod adresem Piłsudskiego.

Na tem się jednak Usta sukcesów 
„sanacji“ zamyka. W piątym dniu Sej­
mu odmieniła się karta. Przeprowadzo­
ne wybory nowego zarządu przyniosły 
zupełną klęskę jej kandydatom.

Cenzorem został . p. Franciszek 
Świetlik, adwokat z Milvaukee, 282 gło­
sami przeciwko 235, które padły na 
Sypniewskiego. Jeszcze większą ilością 
głosów zwyciężył kandydat obozu naro­
dowego na wicecenzora, dr. Pawłowski 
z Detroit, bo 313 głosami przeciwko 203, 
Na urzędzie prezesa utrzymał się Jan 
Romaszkiewicz 318 głosami, który jed­
nak wie o tem, że wybór swój zawdzię­
cza zwolennikom obozu narodowego. 
Albin Szczerbowski, wybrany większo­
ścią zaledwie trzech głosów, sekreta­
rzem, jest oprócz kilku dyrektorów je­
dynym zwycięskim kandydatem z sa­
nacyjnej“ listy. Z 26 komisarzy, z któ­
rych się składa Rada Nadzorcza, poza 
Sejmem najwyższa instancja Związku, 
„sanacja“ przeprowadziła tylko czte­
rech swych kandydatów.

Razem z nowym zarządem w Z. N. 
P. i w calem wychodztwie zwyciężyła 
platforma, z którą wystąpili przed wy­
borami czołowi kandydaci obozu naro­
dowego, wysuwając na pierwszy plan 
zgodną współpracę wszystkich organy 
zacyj dla ratowania wspólnemi siłami 
zagrożonej polskości wychodztwa, a w 
stosunku do Polski, by, nie mięszając 
się w walki jej stronnictw, utrzymać 
jak najściślejszy kontakt z całym naro­
dem, odnosić się z jednakową czcią do 
wszystkich jej wodzów i współpraco­
wać z nią na polu kulturalnem i gospo- 
darczem.

Natychjniast po Sejmie Związku, 
wyjechał nowoobrany cenzor adwokat 
Świetlik na odbywający się właśnie 
w Detroit Sejm drugiej naszej najwięk­
szej organizacji, Zjednoczenia 
PolskiegoRzymsko.Katolic- 
kiego, aby podziękować jego prezeso­
wi p. Olejniczakowi za życzenia,, złożo­
ne Związkowi w pderwszem dniu Sej­
mu i oświadczyć, że ta organizacja 
przyjmuje jego zaproszenie do współ­
pracy dla dobra wychodztwa i Polski 
bez jakichkolwiek zastrzeżeń i gotowa 
jest przystąpić do niej natychmiast na 
zasadzie .równi z równymi“. W ten 
sposób nowy cenzor sprostował wy­
krętną odpowiedź swego poprzednika, 
daną prezesowi Olejniczakowi natych­
miast po jego przemówieniu na Sejmie 
Takiego entuzjazmu, z jakim Sejm Zje­
dnoczenia przyjął oświadczenie to do 
wiadomości, nie notowały jeszcze 
dzienniki nasze, chyba w czasie wojny, 
na wielkich sejmach i wiecach które 
decydowały o naszej współpracy z do­
bijającą się wolności Polską.

Odwraca się karta dziejów wychodź, 
twa. Usiłowania „sanatorów“ z Polski, 
by narzucić „sanacyjny“ Z. N. P. całe­
mu wychodztwu jako organizację cen­
tralną. wszczynanie i podsycanie przez 
nią ustawicznych walk wewnętrznych 
we wszystkich innych naszych organi­
zacjach, jest bezapelacyjnie skończone.

Na Sejmie Zjednoczenia, który się 
odbył pod hasłem zgodnej współpracy 
całego wychodztwa, utrzymał się pra­
wie w całości zarząd dawniejszy. Pre­
zes Olejniczak nie miał kontrkandyda­
ta i wybrany został jednogłośnie wśród 
entuzjastycznych okrzyków Zmieniono 
tylko redaktora naczelnego pisma Zje- 
dnoouiia. Zygmunt* Stefanowicza z&-

stąpi stary dziennikarz Franciszek 
Barć. Kierunek pism nie będzie zmie­
niony.

W Związku Polek, największej na­
szej organizacji kobiecej, której Sejm 
odbywał się równocześnie ze Sejmem 
Związku w Waszyngtonie, utrzymał 
się również prawie w całości dawniej­
szy zarząd z prezeską Napieralską na 
czele, która również nie miała oponent- 
ki. 1 ten Sejm odbył się także pod ha­
słem współpracy całego wychodztwa.

W ten sposób rezultaty wszystkich 
naszych Sejmów przeszły oczekiwania 
najśmielszych nawet optymistów. Po­
wołanie do życia centralnej organizacji 
wychodztwa, normującej nasze życie 
wewnętrzne i stosunek z Macierzą, jest 
dziś kwestją już najbliższej przyszło­
ści. Delegat z Polski, dyrektor Rady Or­

ganizacyjnej Polaków z Zagranicy, za­
wiezie ojczyźnie osobiście tę radosną 
wiadomość, że wychodztwo nasze go­
towe jest do współpracy z całym naro­
dem.Inni członkowie delegacji, którzy 
zawiedli się w swych nadziejach, pogo­
dzą się niewątpliwie z tym stanem rze­
czy Byli o tyle szczęśliwsi od swych 
poprzedników, że zobaczyli właściwe 
oblicze wychodztwa i powiedzą w do­
mu, komu należy, że nie powinni się 
łudzić Może to mieć jeszcze ten dobry 
skutek, że w Polsce zlikwidowane zo­
staną nareszcie rozmaite organizacje 
do utrzymywania kontaktu z wychodz- 
twem, i ustali się przekonanie, że po­
winna wystarczyć jedna. V e s t e r.

Polska w obronie swych granic
W numerze z 2-go b. m. paryskiego 

„Temps'a" znajdujemy artykuł wstęp­
ny pt. „Polska i polityka pokojowa". W 
artykule tym, po ukłonie w stronę p. 
Piłsudskiego pisze „Temps":

„Ten naród nie ma jednak spokojne­
go życia. Zyje on wciąż pod grozą nie­
bezpieczeństwa i dlatego musi się stale 
mieć na baczności Dlatego też jest rów­
nież specjalnie wrażliwy na wszystko, 
co w jakikolwiek sposób może kwestjo- 
nować przyznane mu traktatem zdoby­
cze i uważa, że musi z energją bronić 
tych praw, aby utrzymać w całej pełni 
swą niepodległość

„W związku z tem zdarza się niejed­
nokrotnie. że pewne koła międzynarodo­
we interpretują posunięcia polityczne 
Polski w niewłaściwy sposób, jako nie­
korzystne dla sprawy konsolidacji poko­
ju. Takie mniemanie jest błędne i na- 

| leży je sprostować. Każdy bezstronny 
człowiek, patrząc trzeźwo na sprawę, 
stwierdzi bez zastrzeżeń, że polityka 
rządu polskiego musi konsekwentnie 
popierać ideę utrwalenia pokoju, oraz 
współdziałać w tej sprawie Polska bo­
wiem bardziej, niż każdy inny naród po­
trzebuje atmosfery pokoju, aby dokonać 
dzieła odbudowy kraju i zapewnić mu 
dalszy, pomyślny rozwój. Równocze­
śnie uważa, że ten pokój musi opierać 
się ściśle na podstawach, określonych 
traktatami, które zadecydowały o jej od­
rodzeniu.

„Otóż twierdzenie, że szczera i trwa­
ła współpraca państw europejskich nie 
jest możliwa bez uprzedniej rewizji po­
stanowień traktatów i bez ich zmiany 
niemal nazajutrz po wojnie — godzi 
bezpośrednio w Polskę; chodzi tu bo­
wiem przedewszystkiem o zmianę gra­
nicy polsko - niemieckiej i o zniesienie 
t zw. „korytarza“. Przeciwko temu pro­
testuje z energją cała opinja polska, nie 
może się bowiem w żaden sposób zgo­
dzić na to, aby pozbawiono państwo 
wolnego dostępu do morza i wydać na 
łup ziemie, zamieszkałe w olbrzymiej 
większości przez ludność polską.

„Tymczasem bezpośrednim i najbliż­
szym celem polityki niemieckiej jest 
właśnie zmiana granicy wschodniej i o- 
debranie t. zw. „korytarza“. W tym kie­
runku zmierzają wszystkie wysiłki pro­
pagandy Rzeszy, niejednokrotnie też w 
pewnych kołach międzynarodowych for­
suje się sprawę rewizji traktatów. Nic 
dziwnego, że podobne głosy muszą wy­
wołać niepokój wśród Polaków. Wy­
wołały go ostatnio pewne polemiki w 
prasie amerykańskiej w przededniu wy­
jazdu p. Lavala do Waszyngtonu; wy­
wołuje również każdorazowe poruszenie 
kwestji rewizji traktatów ze strony nie­
mieckiej, włoskiej, czy angielskiej' .

O tem jednak — kończy „Temps“ -« 
mowy być nie może.

„Jestem za poważny do spełniania 
takich funkcyj...“

Pyły poseł P. P. o ... B. B.
Jednym z posłów B. B. W. R. z o- 

kręgu Przemyśl był dotąd p. Grodzicki, 
właściciel ziemski z pow. sanockiego. 
Obecnie p. Grodzicki wycofał swe na­
zwisko z listy kandydatów B. B. pod­
czas bieżących wyborów uzupełniają­
cych.

„Nowy Głos Przemyski“ donosi, że 
p. Grodzicki uzasadniał na zebraniu 
Związku Ziemian swoją decyzję w spo­
sób następujący:

„Gdy byłem młody, służyłem przez 
rok w wojsku; nie przypuszczałem, że 
na starość wypadnie mi powtórzyć jed­

Łotewscy pasażerowie
na gapę w gościnie

na polskich statkach
Gdynia, 4. 11. (Teł. wł.) Jak do­

noszą z Kilonji, policja niemiecka w 
Holtenau, przy wjeździe do Kanału 
Kilońskiego, znalazła pod pokładem 
polskiego statku „Katowice“, płyną­
cego z węglem z Gdańska , do Rouen, 
sześciu Łotyszów, jadących na gapę. 
T. zw. „blindów“ umieszczono w a- 
reszcie i postanowiono zwrócić na pol­
skim statku „Łódź“, wracającym z 
Anglji do Polski.

Łotysze, ukryci na spodzie maszy- 
i nowni, byli pokryci grubą warstwą

noroczną służbę wojskową. Być po­
słem B. B. oznacza być stale pod ko­
mendą wojskową.

Cała funkcja takiego posła polega 
na wykonywaniu prymitywnych roz­
kazów. O zdanie nikt go nie pyta, o 
radę jego ani współpracę nikt nie dba. 
Otrzymuje rozkaz; „wstać!“, „siadać!“ 
Rozkazy te ma spełniać bez dyskusji, 
bez pytania, częstokroć nie będąc na­
wet poinformowany o co chodzi.

Jestem za poważny do spełniania 
takich funkcyj, i dlatego kandydaturę 
swoją wycofać zamierzam...“

w ęgla i sadzy. Twierdzili, że w poszu­
kiwaniu pracy jechali do Francji. Do 
wódca statku „Katowice“, kapt Pana- 
cewicz, wszczął wśród załogi docho­
dzenie, kto umieścił pod pokładem 
Łotyszów i kto ich żywił w drodze z 
Gdańska do Holtenau.

W międzyczasie, wczoraj, transpor­
towiec „Łódź“ przybył do Gdańska. 
Łotewscy pasażerowie na gapę zdani 
zostali policji gdańskiej. Bezpłatna 
podróż na polskich statkach skończy­
ła się niemiłym powrotem do miejsca 
startu. S. B.

POPIERAJCIE TANIE KUCHNIE
BO ONE KARMIĄ WSZYSTKICH 

I GŁODNYCHI

Obóz Wielkiej Polski
Zebrania miesięczne

Placówka Łazarz
dnia 4 listopada w lokalu p. Dusika. ul. Marsz. Focha nar. ul. Spokojnej

Placówka Wilda
w czwartek, dnia 5 listopada o godzinie 20 w lokalu p. Kasprzaka, przy 
ul. Kilińskiego 15.

Referaty na temat: „Niemcy gotowi do wojny* wygłosi ref. organ, 
i przy Wydziale Grodzkim (X W„ P. sou Poznania, kol. Jan Budny.
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Nawet w nocy niema spokoju...

'Żale mieszkańca ul. Sew. Mielżyńskiego z powodu hałaśli­
wego postoju taksówek

« Piszą, nam z miasta.
Wiadomo, że wiele czaisn upłynęło, 

zanim w Poznaniu na przedmieściach 
ukazały się dorożki samochodowe, jak­
ikolwiek dziś jeszcze brak ich na wielu 
postojach. W śródmieściu natomiast 
widzimy długie rzędy samochodów, o- 
czekujące swej kolejki. Dwa z pośród 
tych postojów wyznaczono na spadzi­
stych ulicach, przy ul. Romana Szy­
mańskiego i przy ul. Seweryna Miel­
żyńskiego. Różnica pomiędzy pierw­
szym a drugim jest ta, że przy Rom. 
Szymańskiego samochody uszerego­
wano w kierunku spadu ulicy, przy 
Sew. Mielżyńskiego — odwrotnie.

Jakie wynikają stąd skutki? Prze- 
dewszystkiem ul. Sew. Mielżyńskiego 
trzeba nadać miano najnieznośniejszej 
i najhałaśliwszej bodaj w calem śród­
mieściu, szczególnie podczas nocy. Nie 
zaprzeczy natomiast nikt, że i mie­
szkańcy ul. Sew. Mielżyńskiego pragną 
po całodziennej pracy zaznać podczas 
swego snu prawdziwego wypoczynku. 
Tymczasem dzieje się wręcz przeciw­
nie. Cała ulica od placu Gwarnego do 
placu Nowomiejskiego jest poczęści 
zajęta dorożkami samochodowemi. Co 
pewien czas zajęty samochód rusza z 
miejsca. Wtedy następuje ta nieznośna

KALENDARZYK
Środa, i listopada 1931.

Slońces wschód 6,53; — zachód 16,19; — 
długość dnia 9 godz. 26 min.

Księżyc: wschód —; — zachód 14,26; — 
po ostatniej kwadrze.

Stan pogody według spostrzeżeń Stacji 
Meteorologicznej przy Uniw. Pozn.: 
Środa, godz. 7 rano: Temperatura 
powietrza umiarkowana plus 4 st. C., 
pochmurno, wiatr południowy, ■ ci­
śnienie atmosferyczne umiarkowane 
758 mm. — W ubiegłej dobie tempe­
ratura najwyższa plus 15 st. C., naj­
niższa plus 4 st. C.

Kał. rzk.: Karol Boromeusz; jutro Za- 
charjasz Pr.

Kai. słów.: Mściwoj; jutro Sławomir Bł.

Nocna służba aptek
Śródmieście: Apteka Czerwona. Stary By- 

nek 37. —- Apteka Zielona, ul Wroc­
ławska 31. — Apteka im. K. Mar­
cinkowskiego w „Bazarze” przy ul. 
Nowej. — Apteka 27 Grudnia 18.

Wilda: Apteka pod Koroną, Górna Wil­
da 61.

Łazarz: Apteka Łazarska, ul. Małeckie­
go, nar. ul. Strusia.

Jeżyce: Apteka pod Gwiazdą, ul. Kra­
szewskiego 12.

W innych dzielnicach pełnią nocną służbę 
apteki tamtejsze.

KRONIKA KOŚCIELNA
— * Wystawienie Najśw. Sakramentu 

w pierwszy piątek w kościele pod wezw. 
Ńajsł. Serca Jezusa z powodu misji dla 
dzieci szkół powszechnych od godz. 6 do 
skończonej mszy św. ósmowej. O godz. 
19 wystawienie Najśw. Sakramentu, od­
śpiewanie 2 ostatnich godzinek do Serca 
Jezusowego, kazanie i procesja, W śro­
dę od godz. 17 oraz w czwartek od godz. 
16 okazja do spowiedzi św.

OSOBISTE
— * Srebrne gody małżeńskie obcho­

dzą w sobotę, 7 bm. pp. Stanisław Pau- 
liński, em. str przód. P. P. wraz z swą 
małżonką Stanisławą z domu Modrowską. 
Na intencję Jubilatów odprawioną zosta­
nie msza św. o godz. 8 rano w kościele 
OO. Salezjanów przy ul. Wronieckłej.

— * Prokurator sądn apelacyjnego, p. 
Józef Gałęzie vicz wyjechał w sprawacn 
służbowych do Warszawy, zastępstwo ob­
jął wiceprokurator sądu apelacyjnego, p. 
Witold Bieniecki.

ŻYCIE AKADEMICKIE
— • Walne zebranie Akademickiego 

Koła Harcerskiego odbędzie się dnia 5 bm 
o godz 20 w sali 23 Coli Maius (Zamek). 
Obecność wszystkich członków konieczna.

— • Zarząd Koła Prawników i Ekono­
mistów urządza w dniu 6 bm. zebranie 
informacyjne dla studentek i studentów 
pierwszego roku prawa i ekonomji. celem 
poinformowania ich o studjach na wy­
dziale prawno-ekonomicznym i o zada­
niach koła,

ZEBRANIA, ZJAZDY
— * Druga Sodalicja Pań Miejskich

pod wezwaniem Królowej Korony Polsk. 
Zebranie plenarne odbędzie się w czwar­
tek. 5 bm o godz 16,30 na sali W S Ił. 
przy Al, Marcinkowskiego 24. N&bożeń-

chwila. Wszystkie auta jedno za dru- 
giem puszczają w ruch motory i z ha­
łasem poruszają się o kilka lub kilka­
naście metrów naprzód. Niekiedy, a 
szczególnie w obecnej porze, jest to 
puszczanie w ruch motorów niezwykle 
hałaśliwe. Do tego dochodzą jeszcze no­
cą różne krzyki a nad ranem na­
prawianie maszyn, czyli ul. Sew. Miel­
żyńskiego zamienia się niemal w 
warsztat.

Skąd ten hałas się bierze?
Z tej prostej przyczyny, że samocho­

dy przy ul. Sew. Mielżyńskiego posu­
wają się pod górę a gdzieindziej jadą 
normalnie. Nie byłoby więc tego hała­
su i mieszkańcy mogliby zażywać spo­
koju, gdyby zmieniono miejsce postoju.

Zwracamy się zatem do odpowied­
nich władz, by zechciały postój ten nie­
co poddać przez jedną chociaż dobę, do­
kładnej obserwacji, a napewno przy­
zna mieszkańcom słuszność. Z drugiej 
strony powinno się usunąć ten nie­
szczęśliwy pos'tój i przenieść go na 
jedną z przyległych ulic, gdzie posuwa­
nie samochodów odbywać się będzie, 
jak na wszystkich innych postojach, 
bez tego hałaśliwego i denerwującego 
puszczania w ruch motorów.

stwo sodalicyjne tegoż dnia o godz. 8,30 
w kaplicy św. Józefa.

— * Wielkopolski Związek Przedsię­
biorstw Autobusowych w Poznaniu za­
wiadamia. że w poniedziałek, 9 bm. o go­
dzinie 11 odbędzie się w sali Amaranto­
wej przy ul. Słowackiego 19-21 nadzwy­
czajne walne zgromadzenie przedsiębior­
ców autobusowych województwa poznań­
skiego. Ze względu na bardzo ważny i 
aktualny temat obrad, dotyczący państw, 
funduszu drogowego, zarząd wzywa 
wszystkich przedsiębiorców autobusowych 
do stawienia się na to zebranie.

— * Stowarzyszenie b. uczennic lic. i 
gimn. pod wezw. Najśw. Serca Jezusa w 
Poznaniu. Zebranie miesięczne odbędzie 
się w piątek, 6 bm. o godz. 18,30 w mie­
szkaniu przewodniczącej.

— * Sodalicja Marjańska Panów S. E. 
Zebranie miesięczne jutro w czwartek o 
godz. 20, poczem o godz. 21 „święta godzi­
na“.

.— * Zebranie czeladzi rzeźnicko-wędli-
narskiej odbędzie się w niedzielę, dnia 8 
bm. o godz. 15 w sali nr. 27 Domu Rze­
mieślniczego przy ul. Fr. Ratajczaka (wej- > 
ścio z Wałów Zygm. Augusta). Zebranie 
zwołuje sekcja rzeźnicko - wędlinarska 
przy Zjedn. Prac Rzem. Rzplitej Polskiej.

— * Koło Absolwentów Miejskiej Szko­
ły Handlowej. Dnia 6 bm o godz. 19.30 
odbędzie się w sali Domu Księgarni św. 
Wojciecha. Al. Marcinkowskiego 22. nad­
zwyczajne walne zebranie bez względu na 
ilość obecnych. Przybycie wszystkich ko­
nieczne.

— * Zarząd Związku b. Wychowanek 
S. S. Urszulanek — Koło Poznań zawia­
damia, że dnia 18 bm. o godz. 17,30 odbę­
dzie się w lokalu Klubu walne zebranie 
a następnie herbatka koleżeńska — Dnia 
8 grudnia br. ó godz. 10,15 odbędzie się w 
kaplicy S. S. Urszulanek, ul. Sporna 6, 
uroczyste nabożeństwo, a potem wspólne 
śniadanie w klasztorze.

— * Z Stów. Inżynierów t Architektów. 
Zwyczajne ogólne zebranie odbędzie się 
w piątek, dnia 6 bm. o godz. 20 w sali klu­
bowej Koła Towarzyskiego, ul. Nowa 7-8. 
Na porządku obrad odczyt p. dyrektora 
Tułacza z Katowic na tem. „Nowoczesne 
metody spawania“.

ŻYCIE SOKOLE
— * Żeńskie Gniazdo Jeżyce. Zebranie 

miesięczne, połączone z obchodem ko­
ściuszkowskim odbędzie się w czwartek,
5 bm. o godz. 20 w salce Domu P K. E., 
ul. Słowackiego 19. Przybycie wszystkich 
druchen wskazane.

— * Tow. Gimn. „Sokół** Poznaó-Jeży-
ce urządza w sobotę, 7 bm zabawę jesien­
ną wT sali druha Jaszyka. ul. Kraszewskie­
go 16 Początek o godz. 20. Przygrywać 
będzie doborowa orkiestra 14 p. a p.

— * Żeńskie Tow. Gimn. „Sokół** — 
Śródmieście — Gniazdo XII. Zebranie 
miesięczne odbędzie się w piątek, 6 bm. 
w salce posiedzeń przy św. Marcinie 65 
o godz. 20-tej.

WIECZORY, KONCERYY
— * Na rzecz bezrobotnych Powstańców 

i Wojaków. Ogólne bezrobocie, wywołane 
ciężkiem położeniem gospodarczem. doty­
ka i tych, którzy z bronią w ręku brali 
udział w walkach o niepodległość. Dziś 
wielu z tych powstańców nie z własnej 
winy znajduje się w skrajnym niedostat­
ku. To też Tow. Powstańców i Wojaków 
im. śp. Franciszka Ratajczaka — Poznań- 
Śródmieście, w trosce o swych pracy po 
zbawionych członków spieszy im w myśl 
gdezwy Bm. ks. Prymasa z pomocą, —

Wspomniane Towarzystwo — chcąc we­
sprzeć swych członków bezrobotnych i 
ich rodziny, urządza dnia 8 listopada rb. 
na sali „Boulevard" przy pl. Nowomiej- 
skim 5, wielki koncert. Występ własnej 
orkiestry młodzieży przedpoborowej pod 
kierownictwem zawodowego kapelmistrza 
p. Sobczyńskiego. Koncert upiększy bez­
interesowny występ chóru śpiewackiego 
im Chopina w składzie około 60 osób pod 
osobistem kierownictwem p. Pro‘- M. 
Świerzyńskiego. W programie pieśni lu­
dowe. Ze względu na szlachetny cel cale 
społeczeństwo poprze niewątpliwie kon­
cert, mając na uwadze ciężkie położenie 
bezrobotnych powstańców. Początek kon­
certu o godz. 18.

— * Koło Absolwentek VI szkoły wy­
działowej łącznie z Stowarzyszeniem Ab­
solwentów Ul szkoły wydziałowej urzą­
dza w niedzielę, 8 bm. o godz. 18 w szkole 
przy ul. Różanej 1 wieczór muzyczny.

— * Gromada Starszo-harcerska VII 
żeńskiej druż. harc, urządza w niedzielę, 
8 bm. o godz. 18 w sali Amarantowej przy 
ul. Słowackiego 17-19 przedstawienie ama­
torskie p. t. „Dla Ciebie Polsko“.

WYSTAWY
— * Wszechpolska wystawa drobin, go­

łębi i królików w Toruniu. Komitet wy­
stawy przypomina hodowcom drobiu, go­
łębi i królików, że termin zgtoszenia eks­
ponatów upływa z dniem 15 bm. Powyż­
szo wystawa budzi szerokie zainteresowa­
nie wśród hodowców drobnego Inwenta­
rza w całym kraju i będzie bezwątplenia 
imponującym pokazem naszego dorobku 
na polu hodowli drobiu. Bliższych infor- 
macyj udziela komitet wysiawy w Toru­
niu, ul. Sienkiewicza 10.

PODZIĘKOWANIA
— * Na fnndnsz imienia pp. A. A. Da- 

nysz złożył komitet Zjazdu koleżeńskiego 
b uczennic i wychowanek pp. Danysz 
70 zł z składek, pozostałych na koszta 
zjazdu, za które komitet serdecznie dzię­
kuje.

WYKŁADY
— * „Księga Ubogich“ Jana Kasprowi­

cza. Przypominamy, że dziś w środę wy­
głosi ks. prof Skaziński odczyt na powyż­
szy temat o godz. 20 na sali nr. 17 Coli. 
Minus. Dochód na cele Stow. Pań św. 
Wincentego a Paulo w dzielnicy łazar­
skiej, Bilety weenie 1 zł i 50 gr u wej­
ścia na salę.

WYCHOWANIE, KURSY
— * Związek Kobiet Pracujących roz­

poczyna w pierwszej połowie listopada 
kurs gospodarstwa domowego wieczorny. 
Kurs ten obejmować będzie gotowanie, 
pieczenie, towaroznawstwo, porządki do­
mowe oraz wiadomości o racjonalnem od­
żywianiu zdrowych i chorych. Zgłoszenia 
przyjmuje jeszcze biuro Związku Kobiet 
Pracujących, Poznań. Al Marcinkowskie­
go 1. (Dom Królowej Jadwigi) codziennie 
od godz. 13—14, w czwartki od godz. 17 
do 18.

— * Kurs robót ręcznyoh wieczorny
organizuje Związek Kobiet Pracujących 
w Poznaniu. Informacyj udziela i przyj­
muje zgłoszenia biuro Związku Kobiet 
Pracujących. Al. Marcinkowskiego 1 co­
dziennie od godz. 9—15, w czwartki także 
od godz. 15—18.

— * Kurs języka czeskiego. Kółko
Czeskosłowackie Stud. Wyższej Szkoły 
Handlowej w Poznaniu oraz Towarzystwo 
Połsko-Czeskosłowackie podają niniej- 
szem do wiadomości sferom zainteresowa­
nym, iż na ogólne żądanie organizują
3- miesięczny bezpłatny kurs języka cze­
skiego pod fachowem kierownictwem prof 
języka czeskiego na W. S H. p. Ignacego 
Hanusa. Z okazji uroczystego otwarcia 
kursu, które nastąpi dnia 16 bm. o godz. 
20,15 w auli W S. H., wygłosi p. prof. Ign. 
Hanus odczyt n. t. „Boi. Jablonsky, jako 
wybitny poeta i polonofil czeski". Zapi­
sy na kurs przyjmuje się w bibljotece W. 
S. H., Al. Marcinkowskiego 3 od godz.
4— 5 oraz w Towarzystwie Polsko-Czesko- 
słowackiem, ul. Fredry 7 codziennie od 
godz. 5—6.

KOMUNIKATY ROŻNE
— * Sodalicja Pań Zawodu Kupieckie­

go. Bibłjoteka z powodu przeprowadzki 
w środę, 4 bm. zamknięta.

— ’ Nabożeństwo w kościele SS. Kar­
melitanek Bosych, Poznań, ul. Niegolew­
skich 23 W czwartek, dnia 5 bm, nabo­
żeństwo przygotowawcze do .1 piątku o 
godz. 17. kazanie i wystawienie Najśw. 
Sakramentu. W piątek. 6 bm., msze św 
o godz 6,30. 7,30, 9. Całodzienne wysta­
wienie Najśw. Sakramentu, o godz. 17 ka­
zanie i rcpozycja.

— * Tow. Przemysł. „Jedność“ pod we­
zwaniem św. Antoniego w Poznaniu urzą­
dza w sobotę 7 bm. o godz. 20 zabawę ta­
neczną w salach „Boulevard“, plac Nowo- 
miejski. Zabawa będzie wielce urozmai­
cona, na której przygrywać będzie wybo­
rowy zespól znanej orkiestry Bratniej Po­
mocy Zakładów Światła i Wody Wszyst­
kich życzliwych i sympatyków TfOwarzy- 
stwa zaprasza Zarząd.

— * Państwowa Szkoła Rolnicza Mę­
ska „Bratne“ w Gołotczyźnic podaje dd 
wiadomości, że nowy rok szkolny rozpo­
czyna się dnia 10 stycznia 1932 r, Zapisy

Przy cierpieniach nerek, chorobach 
moczowych, pęcherza moczowego i dolne­
go odcinka kiszek naturalna woda gor?*» 
„Franciszka-Józeia“ łagodzi i usuwa szyb, 
ko gwałtowne boleści przy wypróżnieniu 
Żądać w aptekach i drogerjach. nw 6 653

są już przyjmowane. Nauka w szkol« 
trwa jedenaście miesięcy i jest bezplatn* 
Przy szkole jest internat. Utrzymanie w 
internacie wraz z praniem i opałem wy­
nosi około 30 zł miesięcznie. Dla pilnych 
a niezamożnych uczniów szkoła posiada 
stypendja. O bliższe szczegóły, dotyczące 
programu i warunków przyjęcia, należy 
się zwracać pod adresem szkoły, poczta 
Gołotczyzna woj. warszawskie. Stacja ko- 
lejowa na miejscu.

KRONIKA MIEJSCOWA
— * Zjednoczenie Pracowników Niewi. 

domych Rzeczypospolitej uzyskało zezwo­
lenie na noszenie przez członków tegoż 
Zjednoczenia, dla ich odróżnienia, lasek 
białego koloru z ciemnem okuciem, na 
którem uwidocznione są inicjały Z P. n 
oraz numer porządkowy, odpowiadający 
numerowi legitymacji, którą członek stal« 
będzie przy sobie posiadał. Laski te bę­
dą służyły jako znak wyróżnienia, stwier­
dzający, że osoba posiadająca laskę, je3t 
rzeczywiście ociemniałą i zasługuje na 
opiekę.

— * Egzamin na mistrzów kołodziej, 
skich. W ub. tygodniu odbył się pod prze­
wodnictwem p. Staszaka z Poznania egza» 
min mistrzowski. Jako ławnicy zasiada­
li pp Zygmunt kmieciński z Poznania i 
Antoni Grzechowiak z Obornik. Dyplomy 
mistrzowskie otrzymali pp. Gulgzyński 
Józef z Poznania. Ratajski Józef z Dębca, 
Sikorski Jan z Dominowa pow Środa i 
Michalak Stefan z Błociszewa pow. Ko- 
ścian.

— * Kasa Dyrekcyjna Kolei jest z po­
wodu zmiany dotychczasowych godzin u- 
rzędowania otwartą dla publiczności w 
zwykle dni tygodnia od godz. 9—13, a w 
soboty od godz. 9—12.

— * Z targu. Dnia 4. b. m. na placu 
Sapieżyńskim płacono za nabiał: 1 kg. 
masła wiejskiego 3.60—3,80 zi; masła mle­
czarskiego 4,00—4 80 zł; twarogu 1,00—1,49 
zł; mendel jaj 2,20— 2,40 zł; litr śmietany 
1,60—2,00 zł; litr młeka pełnego 28—30 gr; 
za mięso: 1 kg. słoniny świeżej 2,00 de 
2,20 zł; słoniny wędzonej 2,60—2,80 zł; 
wieprzowiny 1,60—2,00 zł; wołowiny 169 
do 2,20 zł; cielęciny 1.60—2,80 zł; sko- 
powiny 2,40—3,20 zł; koziny 1.40—1,60 zł; 
smalcu 2,00—2,60 zł; za drób: 1 para 
kurcząt 3,00—3,70 złotych; kura 3,50 
do 6,00 zł; perlica 3,00—4,00 zł; kaczka 3.00 
do 5,00 zł; gęś 8,00—11,00 zł; para gołębi 
1,50 do 1,80 złotych; para kuropatew 
3,00 złote; królik 2,00 zł; bażant 4,50 zł; 
za ryby: 1 kilogram karpia 3,00—3.60 zl; 
,'ina 3,20—3.60 zl; okonia 1.20—2,00 zł; ka­
rasia 1,20—2,60 zł; białych ryb 0,80—1.60 
zł; sandacza 3,60—4,00 zł; 1 kg. leszcza 
2,40 zł; 1 kg. suma 2.80 zł; 1 kg. szczu­
paka 2,80—3,20 zł; za ryby śnięte 60—80 gr 
mniej. Płacono za jarzyny: 1 kg ziem­
niaków 6—8 gr; cebuli 0,30—0,70 zl; 
szpinaku 30 groszy; 1 kg. jarmużu 30—40 
groszy; 1 kilogram bobu 1,20 złotych; pę­
czek rzodkiewek 10—15 gr; główka zielo­
nej sałaty 10—20 gr; rabarberu 20—30 gr; 
włoskiej kapusty 15—30 gr; białej 15—30 
gr; modrej 30—50 gr; 1 kalafjor 0,30—1,00 
zl; 1 kg. kalarepy 0,20 zł; 1 kg. marchwi 
20 do 30 groszy: brukwi 20 groszy; seleru 
0,70—1,00 zl; owoce: 1 kg. pomidorów 
1,00—1.20 zl; 1 kg jabłek 0,40-1.00 zł; 
1 kg. gruszek 0.40—1.00 zł; 1 kg. winogron 
1,00—2.40 zł; 1 kg. głogu 40 gr. — Targ 
ożywiony, dowozy duże, ceny bez- zmian,

(hu.)
KRONIKA WYPADKÓW

— * Tragiczna śmierć kolejarza. Pod­
czas zwożenia buraków z cukrowni w 
Tucznie (pow. inowrocławski) robotnik 
Feliks Ozimina z Jaksie, zatrudniony ja­
ko przetokowy na kolejce wąskotorowej, 
zeskoczył podczas jazdy i wpadł pod ko­
ła. Obrażenia były tak ciężkie, że Oźmi- 
na, który niestety zawinił wskutek nie­
ostrożności, zmarł wkrótce, (k.)

— * Chłopiec zapalił stóg. W Sobie- 
sierni w powiecie wrzesińskim spłonął 
stóg p. Imbierowicza. Jak się okazało, 
pożar wzniecił 7-ietni synek pogorzelca, 
który palił ogień w pobliżu stogu. (k->

— * Zderzenie autobusu z tramwajem. 
Na placu Świętokrzyskim u wylotu ulicy 
Półwiejskiej zderzył się autobus, kursu­
jący między Poznaniem, a Mosiną z trara" 
wajem linji 8. Podczas wypadku autobus 
został uszkodzony, (k.)

KRONIKA POLICYJNA
— * Podejrzane pożary w Kiekrzu. W

nocy na wtorek spalił się w zabudowa­
niach rolnika Jana Graczyka chlew, na­
stępnej nocy wybuchł ogień ponownie, m- 
szcząc szopę z żywym i martwym inwen­
tarzem. Powstały straty na 16 tys. 
tych. Jak stwierdzono, w obu wypadtfaca 
dokonano zbrodniczego podpalenia,

— * Napad rabunkowy na starca. '
wczesnych godzinach porannych trz®“ 
nieznanych osobników napadlo na droaz 
z Bożacina do Wróżew (pow. krotoszj/ 
ski) strażnika Spółki Łowieckiej, '
niego Józefa Kokota z Krotoszyna J 
den z nich miał gotową do strzału DT •» 
drugi zabrał napadniętemu iuzję 1 naL

)
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. a trzeci stal jakby na czatach. Spraw- 
ł^w napadu ujęto wkrótce i p Kokot roz­
pozna! ich przy konfrontacji. Są to bra- 
Pa Józef i Stanisław Binkowie oraz Sta­
nisław Wysocki z Boźacina. Niefortun­
nych bandytów, którzy staną przed są- 
¿¡>m doraźnym, odstawiono do więzienia 
“ jowego w Ostrowie, (k.)

__ • Kradzież rowem. P. Kazimierzo­
wi Przybylskiemu z Krzesinek skradziono 
rower męski marki „Wygo" numer reje­
stracyjny 790, pozostawiony na chwilę bez 
nadzoru na placu Sapieżyńsklm. (k.) 
u • Kronika policyjna notuje w paź­
dzierniku 539 wykroczeń samochodowych 
t dorożkarskich. Za ¡azdę z otwartym 
tłumikiem zapisano 99 kierowców, za nie­
przepisowa jazdę — 71, nieczytelne znaki 
rejestracyjne i brak firmy — 11, za nie- 
reagowanie na sygnał „stój" — 23. nie­
wskazanie kierunku jazdy, nieprzystawa- 
„¡e na przystanku tramwajowym — 13, za 
nieoświetlanlo pojazdów — 150, za pale­
nie tytoniu podczas jazdy przy sterze — 
jó nieprzepisowe czapki i nieopuszcza- 
nie chorągiewki podczas jazdy z pasaże-
nrnj — 7, tamowanie ruchu kołowego — 

50 zderzenie samochodów z wozami — 5, 
najechanie ludzi — 4, przepełnienie auto­
busów — 8, jazdy rowerem na chodniku 
__ 36 i nieposiadanie prawa jazdy oraz 
dowodów rejestracyjnych — 15. (k.)

_ • Porzucony lup zJodzlejskt Odby­
wający swój obchód nocny posterunkowy 
Sobczak z VII komisarjatu najootkal na 
torze kolejowym dwóch osobników, dźwi­
gających jtodejrzane ciężary Gdy p Sob­
czak zbliżył się, by wylegitymować nie­
znajomych, zbiegli oni niepoznani. porzu­
cając paczki. Było w nich 120 metrów 
materjalu różnego koloru Rzeczy te prze­
chowano w VII komisarjacie. Jak się o- 
hazalo, był to lup pochodzący z kradzieży 
z włamaniem, dokonanej w firmie Feliks 
Banaś przy pl. Wolności 2. (k.)

kronika sadowa
_ • Zasądzony za podpalenie. W spra­

nie pożaru u gospodarza p. Stefana Czaji 
w Skalmierzu (pow. ostrowski) ustalono 
w dochodzeniach, że budynki podpalił da­
wniejszy parobek Czaji, Józef Warga. W 
tvch dniach przed sądem w Ostrowie od­
byta się przeciwko Wardze rozprawa, na 
której skazano go za podpalenie na trzy 
i pół roku ciężkiego więzienia (k.)

_ • Zasądzenie fałszerzy 100-zlotówek. 
Sąd grodzki rozpatrywał sprawę fałszer­
stwa stuzłotówek. W wyniku rozprawy 
zasądzono Nikodema Krzyżana (Piasko­
wą 3) i również piekarza Franciszka Mań- 
czaka. bez stałego mieszkania oraz Józe­
fa Klosego z zawodu złotnika, mieszkają­
cego przy ul. Strusia 3, każdego na rok 
więzienia, a piekarza Franciszka Biedne­
go (ul. Chlebowa 1) na 3 miesiące więzie­
nia. Trzech dalszych oskarżonych uwoł-
Diono. (k.)

JARMARK!
_ * Sulmierzyce, pow. odolanowski 

Następny jarmark kramny i na konie w 
mieście odbędzie się w środę, 11 bm. i 
rozpoczyna się o godz. 7,30. Spęd zwierząt 
racicowych zakazany.

— * Koźmin. W czwartek, 12 bm. od 
będzie się jarmark ogólny na konie, by­
dło oraz towary kramarskie.

Z WIELKOPOLSKI
— • Swarzędz. (Wielki koncert.) W 

niedzielę. 8 bm. urządza Koło Śpiewu im. 
Dembińskiego w sali Hotelu Polskiego w 
Swarzędzu wielki koncert. Wykonawca­
mi będą chór soliści i orkiestra symfo­
niczna Na program składają się utwory 
kompozytorów polskich z Moniuszką na 
czele. Należy się spodziewać, że zbożny 
trud Koła nie dozna zawodu, jak w roku 
ubiegłym.

— * Połajewo, pow. obornicki. (Przed­
stawienie teatralne.) Miejscowe Koło Przy­
jaciół Sceny urządza w niedzielę, 15 listo­
pada br. przedstawienie amatorskie, na 
którcm odegraną zostanie trzyaktowa kro- 
tochwiia p. t. „Świat bez mężczyzn” — 
Przedstawienie odbędzie się na sali p. E- 
werta wieczorem o godz. 20. Zaintereso­
wanie jest już dzisiaj bardzo wielkie.

(n. t.)
— * Rogoźno. (Kwesta.) Tow. Powst. 

i Wojaków urządziło w niedzielę kwestę 
uliczną Zebrane fundusze przeznaczono 
na pielęgnowanie grobów poległych boha­
terów.

— (Kradzieże.) W ubiegłym tygodniu 
skradziono na szkodę gospodarza p. Schte- 
venau'a w Tarnowie dwa rowery ogólnej 
wartości 300 zł. Większej kradzieży dro­
biu dokonano u p. Rusina, zam. w Rogoź­
nie. Dochodzenia policyjne w obu wypad­
kach w toku, (ske.)

— * Wągrówiec. Celem utworzenia 
Tow. Hodowli drobiu, goiębi i królików 
odbędzie się organizacyjne zebranie dnia 
8 bm. o godz. 14,30 w lokalu p. Rossego 
¡■Wa Strzelnica).

—- * Rawicz. (Dzień oszczędności.) W 
sobotę urządzono poranki propagandowe 
w szkołach.
, ~ (Poświęcenie pomnika.) Przed kil- 
*ju tygodniami zawiązał się komitet bu- 
™wy pomnika dla śp. Stanisława Kamiń- 
KlcSo. inicjatora i bohatera boju o wol­

ność miasta Rawicza, Składki obywatel- 
cU % - w.’cza ’ Oio°'icy posypały się obfi- dzięki czemu nad grobowcem bohate- 
W iuś pomnik za przeszło 1 000 zł.
T)lvjlzi®ń Wszystkich Świętych, podczas 
ś\vi^CS'’: przefi kazaniem odbyło się po- 
mS111® Pomnika i oddanie go rodzinie 
ców łei okazji Związek Powstań-
Proces ' °^alŁPW Wńąl gremialny .udział w

JUŻ NIEWIELE MASZ CZASU
by zapewnić sobie szanse wygrania poważnych nagród Wielkiej łoterji 
na Pomnik Wdzięczności w Poznania.

CIĄGNIENIE 10 GRUDNIA I
Los za 3,— zł nabyć możesz w najbliższej kolektorze i w Bankach Lodowych 
lub wprost za nadesłaniem 3,— zł przekazem przez P. K. O. konto 213964 
Wydz'ał loteryjny Komitetu Wdzięczności, Poznań, AL Marcinkowskiego 21,111. p

— (Pomoc bezrobotnym.) Komitet po­
wiatowy pomocy bezrobotnym zebrał zgó- 
rą 2 670 zł, z czego m. Rawicz złożyło 414 
zł, komitety wiejskie (ogółem 42 wsie) su­
mę 930 zł, oraz 4 dwory 200 zł. Oprócz te­
go 8 majętności złożyło łącznie przeszło 
1600 ctr. ziemniaków. Do sum powyż­
szych nie wliczono innych datków w na- 
turaljach.

— (Odznaczenie.) P. dr. Jan Sokołow­
ski, przyrodnik, profesor tutejszego Kor­
pusu Kadetów, otrzymał przy otwarciu 
bież, roku akademickiego od Uniwersyte­
tu Poznańskiego wyróżnienie za prace na­
ukowe z dziedziny biologji.

— (Pożar.) W środę, dnia 28 ub. mieś, 
po południu wybuchł pożar w śpichrzu 
kupca zbożowego p. Koteckiego przy pla­
cu Strzeleckim W śpichrzu znajdowała 
się większa ilość lnu, który z niewyjaśnio­
nych dotąd powodów zapalił się Pożar 
stłumiła miejscowa straż pożarna, (kr.)

— * B*edzianów pow, Odolanów. (Po­
żar.) Dnia 30 października wieczorem 
wybuchł pożar na folwarku księcia Ra­
dziwiłła, dzierżawionym przez p. Czajkę 
Spaliła się wielka obora, długości mniej- 
więcej 49 mtr. szerokości około 12 mtr. W 
płomieniach zginęło przeszło 30 świń, 
pszenica, siano, proso itd Przybyły straże 
pożarne z Ostrzeszowa, Bledzianowa, 
Niedźwiedzia Marydoł, Ludwików, Czar- 
nylas, Szklarki Przygodzkiej. (pd.)

— * Rychtal. (10-lecie Straży Granicz­
nej.) Z okazji 10-lecia objęcia ochrony 
granicy przez Straż Graniczną na odcin­
kach w Rychtalu, utworzył się komitet, 
który w uznaniu zasług i odpowiedzial­
nej pracy zorganizował ostatnio wieczo­
rek familijny w lokalu p. Grześniaka w 
Rychtalu. Podczas wieczorku wygłosił p. 
burmistrz Jerzykowski dłuższe przemó­
wienie, charakteryzując zasługi Straży 
Granicznej dla państwa a szczególnie dla 
mieszkańców pogranicza. Dochód z wie­
czorku przeznaczony Został na bibljotekę 
Straży Granicznej w Rychtalu, (ck.)

— * Kępno. (Na bezrobotnych.) Na 
skutek wezwania miejscowego Komitetu 
niesienia pomocy bezrobotnym, opodatko­
wali się urzędnicy państwowi, prywatni 
i samorządowi w Kępnie w wysokości pól 
do 2 proc, swych zarobków miesięcznych 
na rzecz bezrobotnych Dnia 31 ub. m. 
wpływały pierwsze datki.

— (Ilość mieszkańców.) Według obli­
czeń oddziału ewidencji ruchu ludności 
przy Magistracie, wynosi liczba mieszkań­
ców miasta Kępna na dzień 31. 10 br.
6 886 osób, w tem 3234 mężczyzn i 3652 
kobiety

— (Pielgrzymka.) Dnia 7 bm. o godz. 
12.30 wypeżdżają członkinie Kółek Wło- 
ścianek powiatów kępińskiego i ostrze- 
szowskiego do Częstochowy. Bliższych 
informacyj udziela sekretariat, mieszczą­
cy się w Szkole Rolniczej.

— (Stan bezrobocia.) W Państw. Urzę 
dzie Pośrednictwa Pracy w Kępnie jest 
zarejestrowanych ogółem 1386 bezrobot­
nych. Liczba ich zwiększyła się w ub. 
tygodniu o 17 osób; zasiłek pobrało 107 
osób. Z ogólnej liczby 1386 bezrobotnych 
przypada na powiat kępiński 1072 męż­
czyzn i 33 kobiety, a na powiat ostrze- 
szowski 270 mężczyzn i 11 kobiet.

— (Pomoc bezrobotnym.) Dnia 27 ub. 
mieś, odbyło się przy licznym udziale 
przedstawicieli społeczeństwa zebranie 
organizacyjne miejskiego komitetu nie­
sienia pomocy bezrobotnym Zebranie za­
gaił ks. Drób. Nowacki Obency stan bez­
robocia w mieście przedstawił p. burm. 
Kokociński Po ożywionej dyskusji wy­
brano zarząd komitetu, oraz poszczególne 
sekcje W skład zarządu, którego preze­
sem wybrano ks. prób. Nowackiego, we­
szli pp.: burmistrz Kokociński — wicepre­
zes. Jan Gandecki — sekretarz. Juljan 
Wyderkowski — skarbnik oraz aptekarzo- 
wa Karłowska i Mieczysław Depczyński. 
Sekcję finansową tworzą pp. Kazimierz 
Krzanowski, Juljan Wyderkowski, Stani­
sław Kosterski, Stanisław Laskowski Lu­
dwik Woiko, Feliks Żak i Michał Morek 
z Osin. W skład sekcji rozdzielczej we­
szli pp Karłowska, Szafarkiewiczowa. Za­
krzewski, Malak, Schlesinger. Machiński. 
Witaszek i Jan Tomczak. Dożywianiem 
dzieci zajmą się PP-’ Karłowska. Balicka, 
Halardziński i Hajdrychówna. a pośred­
nictwem pracy pp.: Bogucki, Wilaszek i 
Sikora Pozatem utworzono podkomitety 
dla Osin i Krążków w pow. kępińskim.

(ck.)

Z POMORZA
_ • Tczew. (Nieszczęśliwy wypadek)

Na pobliskim majątku Mały Garć pod­
czas przeprowadzki pługów parowych z 
jednego miejsca na drugie nagle kierow­
nica rozkręciła się i uderzyła całą siłą w 
rękę maszynisty p. M. Detlafa. Przywo­
łany lekarz stwierdził złamanie ręki.

_ (Jubileusz.) W poniedziałek, 2 bm. 
obchodził p. Feliks Dziewiątkowski. star­
szy monter sygnałowy, zamieszkały w 
Tczewie przy ul. Sobieskiego. 25-letni ju­
bileusz pracy ząwodowąj pr&y kolei, (daj

— * Kościerzyna. (Rehabilitacja.) Przed 
sześciu laty aresztowany został dyr Ban­
ku Powiatowego p. Warczak (Pomorza­
nin) za rzekome wykroczenia przeciw 
ustawie skarbowej. Zawieszono go w u- 
rzędowaniu i wytoczono proces dyscypli­
narny. Obecnie Najwyższa Komisja Dy­
scyplinarna w Poznaniu uwolniła p. W. 
od winy i kary a koszta postępowania na­
łożyła na powiat kościerski Wyrok jest 
ostateczny. Zwolniony ma prawo do za­
trzymanej mu części poborów, które wy­
noszą za cały czas około 45 000 zł, do od­
szkodowania za wolne mieszkanie służ­
bowe, które w związku z wytoczonem mu 
yostępowaniem opuścić rousiał. oraz do 
zwrotu kosztów procesu. Po doliczeniu 
kosztów rewizji ksiąg, rzeczoznawców 
itp., eksperyment, na który odważył się 
ówczesny wydział powiatowy, spowodo­
wał łącznie około 100 000 zł wydatków 
wzgl. strat, które spadają w rezultacie na 
powiat kościerski, nie zaliczający się do 
powiatów zasobnych.

— * Brodnica. (Młodociani zbiedzy.) 
Dnia 27 ub. mieś, oddaliła się 16-letnia 
Stefanja Beincrtówna z domu rodziciel­
skiego, zabierając z sobą ze szkodą rodzi­
ców 200 złotych t 360 dolarów w gotówce. 
Wspólnie z niejakim Boi Koźnickim, któ­
ry ma dość burzliwą przeszłość, odjechała 
wynajętym samochodem do Rypina, gdzie 
ślad za nimi zaginął. Ojciec dziewczyny 
ściga zbiegów przy pomocy policji (x.)

— * Gdynia. (Sprawa zaległych po­
datków miejskich.) Na ostatniem posie- 
dzeniu rady miejskiej komisarz rządu o- 
świadczył. że kary za zwlokę w opłacie 
podatków komunalnych zostały obniżone 
do 1 i pół proc, miesięcznie Równocze­
śnie komisarz rządu zakomunikował ze­
branym, że suma zaległych jiodatków 
miejskich dochodzi do pół miljona zło­
tych i że jest zmuszony podatki te ścią­
gać rygorystycznie. Władze egzekucyjne 
otrzymały już stosowne rozkazy. Z po­
wodu wielkiej sumy zaległych podatków 
sytuacja Gdyni wobec rządu jest dwu­
znaczna. bo.'gdy kołacze w Warszawie o 
pomoc finansową, musi się równocześnie 
przyznać, że u siebie w domu ma nie­
ściągnięte pretensje na poważne kwoty.

— (Akademia oszczędnościowa.) W 
związku z międzynarodowym dniem o- 
szczędności odbyła się w niedzielę, dnia 
1 bm. akądemja w kinie „Morskie Oko", 
gdzie na temat pomnażania majątku na-: 
rodowego przemawiali: dyr. Gawiński, 
prezes spółdzielni Bukowski i p. Legocki. 
Ostatni z mówców przedłożył zebranym 
rezolucję przeciw wystąpieniu senatora 
Boraha. którą jednogłośnie uchwalono. — 
Wśród osób, przybyłych na akademję, 
rozlosowano bezpłatnie 20 książeczek o- 
szczędnościowych, każda na sumę 10 zł.

V koncert symfoniczny

V. koncert symfoniczny orkiestry stół 
m. Poznania odbędzie się w niedzielę, dnia 
8. b m., wiecz., o godz. 8-mej w Teatrze 
Wielkim. Orkiestra nasza pozyskała jako 
solistkę na ten koncert, cenioną, młodą 
wiolonczelistkę p. Zofję Adamską. Znany 
krytyk Felicjan Szopski pisze o występie 
p. Adamskiej z Filharmonią warszawską: 
..Koncert wiolonczelowy Lalo był na wczo­
rajszym poranku wykonany przez p. Zo­
fję Adamską, interpretacja jej świadczy­
ła o dużym talencie i o bardzo wysokiej 
kulturze muzycznej... technika oparta 
jest na doskonałej szkole i wyrobiona 
pierwszorzędnie. Frazowanie oraz cała, 
ogólna kreacja dzieła są w wysokim stop­
niu interesujące".

Przy pulpicie kapelmistrzowskim sta 
nie p Zygmunt Latoszewski. który po każ­
dorazowym przez niego kierowanym kon­
certem zyskuje coraz to miększe uznanie 
naszych krytyków fachowych. Piękny pro­
gram składający się z Mozarta Symfonji 
C-dur, Siant-Saensa Koncertu na wiolon­
czele, Schuberta Symfonji h-moll i Czaj­
kowskiego Suity baletowej „Dziadek do 
orzechów", zainteresuje niewątpliwie na­
szą muzykalną publiczność, która podąży 
|ak zwykle w niedzielę do Teatru Wiel­
kiego.

SKRZYNKA DO LISTÓW
— Podróżujący. Radzimy nie zwlekać, 

lecz wytoczyć skargę. Najlepiej wziąć do 
tego adwokata CK.)

— J. K. Psz. ŚL Niema takiej specjał 
nej wypożyczalni. (K.)

— Mi-Ka. Tow. Pomocy Naukowej dla 
dziewcząt Poznań, ul. Strzelecka 3. (K.)

— Kamerun. Nie znamy tego adre­
su. (K.)

— Inłroligatornla. Nie znamy tego 
adresu. (K.)

— Stały Czytelnik W. M. Maniła, Fi­
lipiny. Dokładniejszego adresu nie zna­
my. (K.)

— P, Karol Hein. Urząd Skarbowy 
zawsze bierze opłatę za 5 lat. jeżeli czas­
okres trwania umowy nie jest definityw-

nie ustalony. W danym razie, gdyby li­
niowa wygasła przed upływem 5 lat, moż­
na domagać się zwrotu odpowiedniej czę­
ści opłaty. (K.)

KSIĘGI STANU CYWILNEGO
Zgony:

Anna Stachowiakowa, z domu Owcza- 
rzakówna, 68 1. Szczepan Walaszyk, 
mistrz garncarski, 61 1. Jadwiga Blasza- 
kowa. z domu Nowakówna, 32 1. Czesła­
wa Wojciechowska, z domu Mikołajczak, 
50 1 Marjnnna Morawska, z domu Joź- 
wiakówna, 87 1. Franciszek Szkaradkie- 
wicz, organista, 66 1. Wilhelm Goerlt, in­
walida wojenny, 52 1. 

Składki i pokwitowania
Na pomnik Serca Jezusowego: M. S.

z prośbą o łaski 5 zł. — Weteran W. Czer- 
kowski zamiast kwiatów na groby 2 zł. — 
M. Milwidowa zamiast kwiatów na gro­
by 2,50 zł. — N. N. z prośbą o opiekę 1 zł- 
Hadrychowa z podziękowaniem za otrzy­
mane łaski z prośbą o dalsze, 5 zł. — Sie­
rota pokornie prosi o dobry wynik w ter­
minie (5. 11. 31) a przedewszystkiem o za­
kończenie sprawy i błogosławieństwo dla 
rodzeństwa i 'siebie 2 zł. — A. T. z prośbą 
o pomoc w ustaleniu i o zdrowie 3 zł. — 
W dniu 45 rocznicy śmierci śp ojca Jana 
proszą dzieci o modlitwę za jego duszę, 
2 zł — Razem z poprzednio pokwitowa- 
nemi 1 530,29 zł.

Na bezrobotnych: J. R. 10 zł. — Ra­
zem z poprzednio pok witowa nemi 560,79 
złotych

Ńa Chleb św. Antoniego: A. T. z proś­
bą o znalezienie właściwej drogi 3 zt — 
M J G. z podziękowaniem za otrzymane 
łaski 5 zł — Razem z poprżcdnio pokwt- 
towanemi 26,50 zł.

Na Tow. .Caritas“: Kazimierz Stoebe 
za nieodebraną makulaturę lo zł. — R- 
Ottowicz 10 zł. — Razem z poprzednio po- 
kwitowanemi 463 zł.

TEATRY
„Miody las“

Przyjęta z żywiołowym entuzja­
zmem, oklaskiwana entuzjastycznie 
na wczorajszej premjerze gorąca 1 
szlachetna sztuka „Młody las“ malu­
jąca bohaterskie dzieje strajku mło­
dzieży z pod zaboru rosyjskiego, który 
był — jakby nową Wrześnią, a więc 
bliski i jak nigdzie — zrozumiały dla 
społeczeństwa Wielkopolskiego, ukaże 
się w środę, czwartek i piątek bieżące­
go tygodnia.

Niezrównaną kreację tworzy w roli 
Pakocina Aleksander Zelwerowicz.

Przedstawienie popołudniowe
W niedzielę popołudniu po cenach 

zniżonych ciesząca się rekordowem 
powodzeniem czarująca komedja „Ro­
zy“, która stale wypełnia widownię 
Teatru Polskiego do ostatniego miej­
sca.

Teatr Polski
DZIŚ — „Młody las“.
Czwartek. 5. 11. „Młody las".
Piątek. 6. 11 „Młody las“.
Sobota. 7. 11. „Młody las“.
Niedziela. 8. 11 po południu „Rosy" po 

cenach zniżonych.
Niedziela. 8. 11 wiecz „Młody las“. 
Poniedziałek. 9. 11 „Lazurowe wybrzeże“. 

Początek o godzinie 8 wieczorem

Teatr Nowy
DZIŚ — o godz 7.15 i 9,15 — Wielka rewja 

„Humor krzepi“.
Czwartek. 5. 11. o godz. 7,15 i 9,15 wielka 

rewja „Humor krzepi".
Początek o godzinie 8 wieczorem

TEATR NARODOWY
(Sala „Ogrodu Zoologicznego“ — ul. Zwie­

rzyniecka)
DZIŚ — „Królewicz Szalirek i Ochmistrz 

Okularnik“. — baśń w trzech aktach 
Jana Sztudyngera. — Rilety sprzedane.

Czwartek, 5. 11. „Królewicz Szafirełt l 
ochmistrz Okularnik" — baśń w trzech 
aktach Jana Sztaudyngera. — Bilety 
sprzedane.

Piątek, 6. Tl. „Królewicz Szafirek i och­
mistrz Okularnik" — baśń w trzech ak­
tach Jana Sztaudyngera. — Bilety 
sprzedane.

Sobota, 7. 11 o godz. 3,30 „Królewicz Sza­
firek i ochmistrz Okularnik" — baśń 
w trzech aktach Jana Sztaudyngera — 
Bilety do nabycia u p. Szrejbrowskiego, 
ul. Gwarna.

Niedziela, 8. 11. o godz. 3,30 „Królewicz 
Szafirek i ochmistrz Okularnik" — 
baśń w trzech aktach Jana Sztaudyn­
gera. — Bilety do nabycia u p. Szrej­
browskiego, ul. Gwarna.

TEATR OBJAZDOWY
W1 Brackiego — ..Kajzer" Macieja Wierz­

bińskiego
DZIŚ — Inowrocław.
Czwartek — Golub.
Piątek — Nowe Miasto.
Sobota — Lubawa.
Niedziela — Działdowo.
Poniedziałek — Lidzbark.
.Wtorek » Brodnica,



Strona § — Kurjer Poznański, środa, 4 listopada 1931 « Numer 503

DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
KULTURALNE

MUKA
Jak pracnje Tow, Naukowe we Lwowie.

Z przykładną punktualnością wychodzą 
sprawozdania z działalności naukowej in­
stytucji, której przewodniczy największy 
zapewne polski historyk Balcer. Wydzia­
ły i sekcje, jak świadczą te sprawozdania, 
współzawodniczą z Akademją krakowską 
Z odczytów wybiły się na plan pierwszy 
Zbigniewa Hornunga nad rzeźbą polską 
XVIII w., Wojciecha Hejnosza nad frag­
mentami prawa ruskiego na Rusi Czerwo­
nej, pod koniec średniowiecza, Józefa U- 
mińskiego nad mało znanym dziś biogra­
fem Ilozjusza, Tomaszem Treterem. Przy­
czynkiem do dziejów epistolografji pol­
skiej jest odczyt Karola Maleczyńskiego. 
który wykazał, że stosunek Polski z za­
chodem był już w XIII w. nader ożywio­
ny. (T. Gr.)

Z PoL Tow. Matematycznego. Oddział 
Lwowski odbył posiedzenie naukowe z od­
czytem prof. Chwistka pt. „O metodzie se­
mantycznej“.

TEATR
Artyści polscy w Berlinie. Donoszą nam 

z Berlina: Znany warszawski wiolonczeli­
sta i dyrygent Kazimierz Wiłkomirski 
przybył do Berlina i wystąpił w koncer­
cie, urządzonym wespół z basistą scen 
włoskich Włodzimierzem Kaczmarem. 
lwowianinem. Koncert urządził« Towarzy­
stwo Opieki Polskiej, cieszył się powodze­
niem. (bm)

„SZKOŁA OBŁUDY"
Z Warszawy donoszą nam:
Mówi się o tem, że publiczność dzis;ej-

eza chce .najpłytszej zabawy“ a stroni od 
sceny wtedy, gdy z ust aktorów padają 
myśli. Tymczasem sztuka Jules Ro- 
mairtsa „Szkoła obłudy“, wystawiona w A- 
teneum, niemało się podobała i kto wie 
czy nie zyska dłuższego powodzenia a 
widz musi ciągle myśleć.... Co prawda, nie 
jest to myślenie nazbyt utrudnione P. Ro- 
mains walczy z obłudą w ten sposób że 
neguje wszystko co istnieje, nie stawiając 
na to miejsce żadnych koncepcyj własnych 
Słusznie zauważa Grzymała Siedlecki, że 
„patrzeć przez cztery akty na tego czter­
dziestoletniego Musse’a. który ciągle i nie­
zmiennie jest zadziwiony faktem że istnie­
je państwo, ńygóry ustaw, konwencje spo­
łeczne, polityka stosunków ludzkich, kłam­
stwo. obłuda itpd.; to istotnie może obra­
żać nasze poczucie prawdopodobieństwa 
psychologicznego“.

Gorzka ta a głęboka uwaga nie zmienia 
faktu że sztuka budzi wśród 'audytorium 
oddźwięk, wywołuje w międzyaktach 
dyskusje, słowęem: interesuje. Mamy tutaj 
typową sztukę z rzędu tych, które nie każą 
zapominać o życiu i jego codziennym bie­
gu, tek jak np „Romeo i Jul>a', ale prze­
ciwnie, stawiają widza w samym jego 
środku. Jest to czteroaktowa dyskusja w 
której widz musi wziąć udzia' dyskusja 
rozłożona na głosy, a że często zatrąca gro­
teską albo i farsą, zaś rolę główną (owego 
naiwnego mizantropa) gra Jaracz z wła­
ściwym sobie temperamentem, więc można 
zrozumieć, że ludzie są pasjonowani. Ty­
le zaprzeczeń temu, co na każdym kroku 
dokoła się dzieje, tyle szyderstw z życia, 
e którem każdy przecież ma swoje pora­
chunki... „Senat szaleńców“ był o wiele 
płytszy i artystycznie mizerniejszy, a prze­
cież miał swoich widzów. Czy takie wido­
wiska są pokrzepiające, to inna sprawa. 
Gdy widz przemyśli je do końca, staje wo­
bec gruzów moralnych gruzów z których 
nie widnieje żaden ślad przyszłej budowy. 
Autor zdemolował wszystko — i na tern 
skończył swoją pracę. T. W.

LITERATURA
„Klejnot maharadży". Tym razem Frank 

Heller zjechał trochę na boczny tor od 
orzeźwiającej ironji, z jaką traktuje po­
wieść kryminalną. Pozostały tego ślady w 
pierwszej części. Druga, rozgrywająca się 
w wielkim londyńskim hotelu, gdzie jakiś 
maharadża ma być okradziony ze swych 
klejnotów przez międzynarodową szajkę 
mogłaby być już napisaną przez Wallace’a. 
Porównanie to jest niezawodnie obrazą, 
lecz p. Heller sam sobie winien. W dodat­
ku ów łotr, który tak się znakomicie prze­
biera i charakteryzuje, że w końcu podszy­
wa się pod wykradzionego przez siebie ma­
haradżę, i nie zostaje rozpoznany przez 
swoje własne rodzone otoczenie hinduskie 
— jest naszym znajomym z jakiejś powie­
ści francuskiej (zdaje się że z „Żółtego po­
koju). .Z pód zwykłej roboty tego rodzaju 
wydobywa się czasem dawny Frank Hel­
ler. lecz rzadko dotychczas był op jednym 
z niewielu- literatów między odkręeaczami 
kranów z zabrudzoną wodą. (In)

PLASTYKA I ZDOBNICTWO
Polskie karykatury w Ameryce. Mie­

sięcznik artystyczny nowojorski „Fortune“ 
zaangażował na jakiś czas p. Zdzisława 
Czermańskiego. znanego rysownika, który 
niedawno wystawił w Paryżu szereg swo­
ich szkiców i miał poważny sukces. P. 
Czermański przybył już do Nowego Jorku 
I rozpoczął praćę jako .ilustrator i; karyka­
turzysta. - ’

Z WIDOWNI I Z ZA KULIS
„WŁOSKA" OPERA W POLSCET 

Warszawa, 3 listopada.
Oferta, jaka złożyła na prowadzenie

Opery warszawskiej włoska firma Fe- 
rone z Medjolanu, nie jest jedyną, acz­
kolwiek jest niezawodnie poważną 
„Agenzia Emillio Fercne“, jak brzmi 
pełny tytuł tego przedsiębiorstwa tea­
tralnego, nietyiko pośredniczy w anga­
żowaniu się największych śpiewaków 
świata do największych teatrów wło­
skich i obcych (począwszy od La Scali, 
rzymskiego Teatro Real© i Metropoli­
tan Opera House w Nowym Jorku) ale 
urządza liczne tournées po Włoszech, 
Francji i obu Amerykach, tak, że jest 
fachowa w całem znaczeniu słowa. 
Oczywiście wszystko zależy od warun­
ków. jakie magistratowi przedstawi — 
warunków równie artystycznych i mo­
ralnych. jak materialnych. Nie do po­
myślenia by bowiem było, aby opera 
warszawska np. nie posiadała stałego 
personelu polskiego i to nietyiko chó­
rów, baletu (który zresztą jest mate- 
rjałem bez konkurencji) i orkiestry, 
ale także solistów. Można dzisiaj w 
Polsce zebrać personel istotnie dobry, 
skoro wszystkie teatry muzyczne zo­
stały zamknięte. Zespół warszawski 
miał palcami wskazywane nieużytki i 
wygasające gwiazdy, których olbrzy­
mich gaż nic nie usprawiedliwiało. 
Kto zna stosunki, wie jak na tym 
punkcie szwankowała gospodarka tea­
tralna miejska.

Inna rzecz. czy projekty „-włosko- 
polskie“ będą mogły się urzeczywist­
nić, nawet gdyby były jak najkorzyst­
niejsze. Stanie im w drodze mnóstwo 
przeszkód, a ZASP postara się, aby ich 
było jak najwięcej. Przegrał on wojnę 
o zawładnięcie miejskiemi scenami 
dramatycznemi. których magistrat na 
„kolektyw“ nie oddał, a w administra­
cji poręczającej p Krzywoszewskiego 
utrzymał. Tem pewniej ZASP dołoży 
wszelkich sił. aby zagarnąć, pod for­
mą „kolektywu“ czy „zrzeszenia“, 
Teatr Wielki. Jedna taka oferta zbio­
rowa byłych artystów warszawskich 
jest na stole magistratu i pewnie bę­
dzie rozpatrywana. Spotka się ona za­
pewne z oporem zasadniczym tych, 
którzy uważają, że wchodzenie z 
ZASP-em w jakiekolwiek kombinacje 
i układy byłoby niejako premją za to, 
że zdezorganizował na długie lata ży­
cie scen polskich i że usiłował stero- 
ryzować Warszawę w sprawie teatrów 
dramatycznych.

Przy tem co do samego zrzeszenia 
nie było do niedawna w samym ZA- 
SP-ie zgody Udaremnił on już próbę 
oferty, zamierzoną przez grono śpie­
waków, żądając aby „kolektyw“ zaan­
gażował wszystkich, którzy dotychczas 
byli zatrudnieni. Warunek to. jak wia­
domo, niemożliwy j gwarantujący ol­
brzymie deficyty. Potem go podobno 
złagodzono, lecz przy konkretnej pra­
cy nad uruchomieniem Teatru Wiel­
kiego znów muszą się odezwać te pry­
watne za,biegi i pretensje. Prezes ZÂ- 
SP-u, p. Dygas, pobierał 48.000 zło­
tych rocznie z obowiązkiem śpiewania 
cztery razy w miesiącu. Ci i owi eme­
ryci mieli dobrze płatne posady. Przy 
tem zrzeszenie myślało dotychczas ra­
czej o Warszawie, podczas gdy na 
pierwszym planie stoi zorganizowanie 
takiego personelu, któryby utworzył 
także operę objazdową i mógł obsłu­
giwać całą Polskę, urządzając w wiel­
kich miastach paromiesięczne sezony,

Myśl tę przyjęła jednomyślnie kon­
ferencja prezydentów miast, odbyta w 
Warszawie i na niej też opiera sie 
głównie propozycja Agencji Ferano. O 
tem, aby w poszczególnych miastach 
miały utrzymać się samodzielne ope­
ry, trudno mówić przy rosnącym kry­
zysie } zobojętnieniu publiczności. Ó- 
pera objazdowa jest więc jedynem 
wyjściem. Prawdopodobnie więc będą 
w sprawie tej musiały wypowiedzieć 
się w Warszawie i inne miasta, nim 
przyjdzie do załatwienia ofert. Agen­
cja Ferone wychodzi ze stanowiska, 
że personel ma być polski, na to jed­
nak musi być położony nacisk bardzo 
silny i ze strony miasta. T. W.

Pisma nadesłane
„Dom, Osiedle, Mieszkanie". Nr. 10

Treść: J. Weber: „Budownictwo drewnia­
ne“. — J, Stefanowicz: „Budownictwo 
drzewne w świetle dzisiejszej techniki“. — 
T Nowakowski: „Przypomnieć zapomina 
ne“. — „Łuszczarnia ryżu w Gdyni“. — S, 
Hempel: „Dom drewniany z desek“. — 
J T : „Grzyb domowy“. — P. Lubiński i 
J Nągabczyński: „Drewniany dom mies?- 
kalny“. ^JJoiay drewaiane na Annopolu".

Pamięć ludzka jest krótkowzrocz­
na, jak stare oczy, które lepiej widzą 
rzeczy odległe, niż bliskie. Stare, mą­
dre oczy historji czekają, aż czasy się 
odsuną, aby lepiej je widzieć. Nie 
mniej historja ciągle pracować musi 
w swoich gałęziach pomocniczych nad 
zjawiskami najbliższemi, aby ocalić 
materjał. Życie zaś domaga się natar­
czywie organizowania pamięci w jej 
pokładach najświeższych. Tem się tłu­
maczy sympatja. z jaką witamy każdy 
podręcznik, który nam systematyzuje 
to. co w ostatnich czasach natłoczyło 
się w głowie.

Mamy na myśli zjawiska literackie. 
Literatura Feldmana, pomimo wielu 
stron niesympatycznych, cieszyła się 
niezmierną wziętością, dlatego, że in­
formowała. Poloniści domagają się bi­
bljografji najnowszej. „Ruch Literac­
ki“ jest prawdziwem dla nich dobro­
dziejstwem. „Sto lat myśli polskiej“ 
(niestety niedokończone wydawnictwo) 
stanowi jeden z najcenniejszych pod­
ręczników. Z radością też witamy 
dzieło Korbuta, doprowadzone w dru- 
giem wydaniu do r. 1914.

Gabrjel Korbut, przy materjalnej 
pomocy Kasy im. Mianowskiego, wy­
dał uzupełnione drugie wydanie swe­
go kapitalnego dzieła „Literatura pol­
ska“. W r. 1921 wyszedł trzeci tom 
pierwszego wydania, zawierający ma­
terjał od r. 1820 do 1863 z dodatkiem, 
obejmującym lata 1863—1900. Dwa po­
przednie tomy poświęcone były litera­
turze od jej początków do r 1920.

Nie mam jeszcze w ręku całości 
nowego wydania, i o tej całości nie 
śmiałbym pisać otrzymałem jednak 
część końcową, wydaną także osobno, 
najbardziej może ogół interesującą: 
„Literaturę polską popowstaniową w 
okresie lat pięćdziesięciu (1864—1914)“. 
Dalsza informacja karty tytułowej: 
„Książka podręczna informacyjna dla 
studjujących naukowe dzieje rozwoju 
piśmiennictwa polskiego“ (Warszawa 
1931. Skład główny w Kasie im. Mia­
nowskiego. Pałac Staszica. Str. 6 nl. i 
378 w 4-ce).

Jest to rozwinięty ów dodatek do t. 
III. z r. 1921. W dziale tym autor za­
stosował ściśle ten sam charakter ro­
boty w systemie i technice, co w ca­
łości dzieła. Schemat jest następujący: 
podział na okresy historyczne, a w 
każdym z nich, po krótkiej charakte­
rystyce danego okresu, bibljografja 
prac o tej epoce, przegląd czasopiś­
miennictwa (w czasach nowszych), po­
czerń grupami i z pewną chronołogją 
słownik autorów. Ten słownik stano­
wi zawartość i wartość dzieła. Zada­
niem książki jest danie informacji o 
pisarzach i ich twórczości. Pisarze w 
każdej grupie są numerowani. Skoro­
widz ułatwia ich odnalezienie.

Podziałka taka personelu składa 
się z następujących elementów: 1) 
krótka biograf ja, poczynająca się od 
daty i miejsca urodzenia. 2) wylicze­
nie chronologiczne dzieł, 3) wyczerpu­
jąca bibijografja literatury o danym 
autorze. W tym okresie 50-letnim 
1864—1914 Korbut opracował w ten 
sposób 385 pisarzy. Z tego na okres 
pozytywistyczny (1864—1890) przypa­
da 315 nazwisk, na okres neoroman- 
tyczny 1890—1914 nazwisk 70.

Różnica tak rażąca liczb w tych 
dwu ćwierćwieczach pochodzi stąd, 
że w pierwszym podokresie autor :■ ze­
rze? uwzględnił, oprócz beletrystów, 
kategorję. którą określił: Publicyści, 
krytycy i badacze (109 osób). Drugi 
podokres, neoromantyczny (od Młodej 
Polski) wymienia przeważnie beietry- 
stów. ASe czy nie dlatego, że w tych 
latach nawrotu do poezji myśl kry­
tyczna, publicystyczna i badawcza pod­
upadła?

Główny jednak powód tej różnicy 
w liczbach jest inny. Mianowicie Kor­
but musiał postawić granice swemu 
słownikowi. Uwzględnił w nim, jak 
wyjaśnia, tylko pisarzy już zmarłych 
i tych z żyjących, którzy pisać poczę­
li w drugiej połowie XIX. w. Śmierć 
bardzo dokładnie skompletowała okres 
wcześniejszy, podczas gdy debiutanci 
z okresu 1890—1914 przeważnie jeszcze 
żyją. Ze statystyką więc trzeba cier­
pliwie poczekać. Czas wszystko uzu­
pełni i nowe wydanie Korbuta się uka- 
że, gromadzi on bowiem dalej mate­
riały. W ciągu dalszych 16 lat wiele, 
się już zmieniło. Takiego słownika 
nigdy nie można domknąć dokładnie, 
bp fala wciąż płynie. Autor jeszcze w

PÓŁWIECZE LITERATURY
Pamięć ma krótki wzrok — Dzieło Gabrjela Korbuta — Śmierć kompletuje bibljografj» 
— Trudno domknąć — Conrad jako pisarz polski z ducha, i co stąd wyniknie — pj; 

loniści i Korbut
korekcie dopisuje nowe nazwiska Za 
protekcją śmierci dostało się przed, 
wcześnie do słownika Korbutowego o- 
koło 20 pisarzy, między nimi Włodzi­
mierz Perzyński, który zaczął publi­
kować utwory z nastaniem tego wie­
ku, Tadeusz Rittner. Stan. Brzozow­
ski. Marja Korycka. Bron. Ostrowska, 
Łucjan Zarzecki, Andrzej Gawroński 
Eug. Małaczewski i in.

Ż pisarzy, którzy nie pisali po poi. 
sku, Korbut włączył do słownika pi- 
sarzy polskich Conrada (Korzeniow­
skiego). Krzywdy tem dziełu nie zro­
bił: można się spierać o zasadę for­
malną. Korcił autora zebrany z umi­
łowaniem materjał. Uzasadnił swój 
krok wcale wymownie, że Conrad z 
ducha był pisarzem polskim, co 
przyznają krytycy angielscy. Na przy­
szłość jednak ta zasada „z ducha“ bę­
dzie historyków naszej literatury obo­
wiązywała przy klasyfikowaniu ży­
dów, piszących po polsku, co musi 
mieć praktyczne zastosowanie przy 
grupowaniu pisarzy okresu powojen­
nego. Niezbędne jest utworzenie grupy 
pisarzy żydowskich, inaczej historja 
nie dokona regulacji łożyska twórczo­
ści istotnie polskiej.

Korbut dokonał pożytecznej pracy. 
Ocenią ją należycie ci, którzy będą są­
dzili całe czterotomowe dzieło Z oka­
zji tego końcowego fragmentu to trze­
ba powiedzieć, że ta praca nad naj- 
nowszemi okresami, torująca drogę hi­
storykom, jest najtrudniejsza. Za stu­
lecia dawne Korbut miał już materjał 
opracowany przez historyków i biblio­
grafię. XIX. zaś wiek z powodu kor­
donów i braku wszelkiej organizacji 
życia umysłowego w zaborze rosyj­
skim był jak puszcza.

Robota Korbuta jest inwentarzowa, 
poświęcona faktom biograficznym i 
bibliograficznym, porządkuje zjawiska 
piśmiennicze pod względem formal- 
nym. Korbut oblicza 'as wysokopien­
ny, dzieła; bibliografii prac rozsia­
nych po czasopismach, broszur prze­
ważnie nie podaje. W każdym jednak 
niemal wypadku udziela wskazówek, 
na jakim terenie należy poszukiwać 
śladów danej twórczości, przede- 
wszystkiem wymieniając opracowania 
bibliograficzne, o ile istnieją. Zwła­
szcza gdy chodzi o autorów, którzy 
specjalnością swoją wybiegają poza 
ramy literatury (przyrodnicy, prawni­
cy). Korbut odsyła czytelnika do bi- 
bljografij specjalnych.

Pod względem informacji, co o któ­
rym autorze do ostatnich czasów na­
pisano. dzieło Korbuta jest jedyne. Li­
teratura wieku XIX, nie jest biblio­
graficznie opracowana. Dopiero w o- 
becriem stuleciu zaczęły się pojawiać 
opracowania literatury bieżącej. Kilka 
lat początkowych schwytało Tow. Li­
terackie im. Mickiewicza we. Lwowie, 
a teraz od sześciu lat mamy w War­
szawie specjalny organ „Ruch Literac­
ki“, który nie przepuści żadnego zja­
wiska i przyczynka. Korbut na prze­
strzeni lat dawniejszych sam sobie ra­
dzić musiał i dokonał wieie. Nie miał 
przecież tak znakomitej pomocy, jak 
„Bibl.jograf.ja“ Piotra Grzegorczyka za 
lata 1928 i 1929. Co do każdego pisa­
rza znajdziemy u Korbuta jakąś wska­
zówkę. najwięksi zaś twórcy opraco­
wani zostali z godną podziwu drobiaz- 
gowością: Sienkiewicz, Prus, Żerom­
ski, Kasprowicz, zwłaszcza Wyspiań­
ski. Z tych obrazów bibliograficznych 
wnosić można przez porównanie ilo­
ściowe, że Wyspiański ze wszystkich 
twórców wywarł na społeczeństwie 
największe wrażenie.

Dzieło Korbuta trzeba tak brać, jak 
sam autor je Zamierzył i jak sam je 
osądza. Chciał dać „książkę podręcz­
ną“, nie łudził się, że wyczerpie co do 
źdźbła wszystko, co w okresie lat 50 
miało związek z litraturą polską. To 
jednak, co zrobił starczyłoby na zasługę 
całej zorganizowanej rzeszy pracowni­
ków.

Poloniści, korzystający z dzieła 
Korbuta, przysłużą się dobrze wspólnej 
sprawie swego warsztatu, jeśli nad­
syłać będą zasłużonemu autorowi u- 
zupełnienia. Fundamenty są tak moc­
ne. że można dzieło Korbuta rozbudo­
wywać, przyśpieszając coraz nowszo 
jego wydania.

Ni© wyobrażamy sobie polonisty» 
który bez Korbuta mógłby się obyć.

Zygmunt Wasilewski
Warszawa,
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Szczegóły ósmego dnia
procesu więźniów brzeskich

baluje tetenania świadków ottkarienia
ósmym dniu procesu — jak już

„okrótce donosiliśmy — zeznawali w 
dalszym ciągu świadkowie oskarżenia. 
Byli t0 przeważnie policjanci i drob­
ni rolnicy, z których jeden przyznał 
ie do przynależności do B. B. Obra­

buj wczorajszym przysłuchiwał się 
b więzień brzeski, co do którego za­
niechano dochodzeń sądowych, p. A- 
lekśander Dębski. P. Dębski podczas 
przerwy stal się przedmiotem owacji 
« strony adwokatów, zjawił się bo­
wiem na sali rozpraw w todze adwo­
kackiej-

Sprawa „marszu na Kraków**
pierwszy zeznaje Władysław

Kita, lat 41, starszy przodownik, 
świadek otrzymał telefoniczne zawia­
domienie, że we wsi Marszowicach po­
licja rozwiązała wiec posł Bagińskie­
go bo nie miał pozwolenia. O 7 wie­
czorem na podwórzu sołtysa w Lubo- 
rzycach urządził pos. Bagiński drugi 
wiec i nawoływał słuchaczy do uda­
nia się na kongres do Krakowa. Mó­
wił też pos. Bagiński, że dyktaturę w 
Polsce sprawuje człowiek, który jest 
warjatem, ma bzika, i że pisma fran­
cuskie dają o Polsce artykuły pod na­
główkiem: „Warjat na czele trzydzie- 
stomiljonowego narodu“. W przed­
dzień kongresu krakowskiego otrzy­
małem polecenie, aby nie dopuszczać 
do awantur. Świadek podzielił dro­
gę na trzy odcinki i wystawił na nich 
policjantów. Drogą przez całą noc je­
chały furmanki w stronę Krakowa. 
Gdy przybył pos. Bagiński, utworzyła 
się grupa, która pieszo miała dojść do 
Krakowa. Wyjęto transparenty. Pos. 
Bagiński oświadczył, że policji się nie 
boi, orkiestra zagrała i pochód ruszył 
do Krakowa.

Przewód n.: Czy policja zatrzy­
mywała pochód?

Św.: Nie, nie czyniła tego. 
Przewodn.: Czy zatrzymano

kogo z bronią?
Św.: Nie.
Przewodn.: Czy pan, jako ko­

mendant powiatu, nie dawał instruk- 
cyj do czynienia przeszkód pocho­
dowi?

Św.: Nie, nie dawałem.
Ad w. Grałiński: Na jakiej 

podstawie policjanci meldowali, że 
zebrania pos. Bagińskiego nie były 
meldowane?

Św.: Bo nie były zgłaszane w 
starostwie.

Ad w.: Czy wiece poselskie 2 do 
3 lata temu były meldowane?

Św.: Nie. Ale potem wyszedł na­
kaz ich meldowania.

C i c h o ń Stanisław, lat 50, 
emerytowany st. przodownik, mówił 
spokojnie, flegmatycznie: Gdy byłem 
jeszcze w czynnej służbie dn. 24 czerw­
ca roku zeszłego, zawiadomiono mnie, 
że w Skale na targowicy, ktoś odbywa 
wiec. Udałem się i zobaczyłem, że 
jakiś pan przemawia do ludzi z wozu. 
Przedstawiłem się i zażądałem, żeby 
się wylegitymował. Podał mi legity­
mację Nr. 6, na nazwisko posła Ka­
zimierza Bagińskiego. Zapytałem się, 
-zy zameldował o wiecu w starostwie 
w Olkuszu, P. Bagiński odpowiedział, 
ze jako poseł, nie jest obowiązany 
zgłaszać swych zebrań. Wtedy we­
zwałem go, aby wiec rozwiązał. Na 
®oje wezwanie p. Bagiński zeszedł z 
wozu i zebranie się rozeszło.

, Na pytanie co do treści przemówie­
nia, świadek odpowiada:

~ Przemówienia nie pamiętam.
- a • zez,?aniach świadka, do stołu 
sędziowskiego podchodzi prok. Rauze

Podaje kartkę, z oświadczeniem sta- 
ostwa, że wiec p. Bagińskiego był 

bielegalny. “s
, . Ad w. Grałiński: Proszę wyso- 

, s$ńu, czyż jest prawo, na zasa­
dzie którego wiece poselskie muszą 

zS,aszane w policji? (Na ławach
1 onców głosy: niema, niemal).
Policja wobec pochodu do

87?iZybióski Stanisl 
dantPrzodownik> poprzedni 
dn 1 P°sterunku w Michale

,czerwca r. z. został d 
przez komendanta pow. mii 
liria y- nie dopuścił do poc! 
dek nie P°z'valała — twie 
na ’ .zatrzymywać się fi 
aa S,°Sie’ aby oi® hamowa 
strzee?8?'- 5Y Pierwszej eh 
chodu la(Jek przygotowaćianych &dek zwródł si' 

1-idzi z „Wyzwoleni

rozkaz nie dopuścić do pochodu. 
Wtem nadjechała furmankami więk­
sza grupa z pos. Bagińskim. Poseł 
Bagiński odezwał się do ludzi: „Pro­
szę się nie bać policji, ja za wszystko 
odpowiadam“. Prosiłem, ażeby się 
rozeszli, ale nie usłuchali. Pochód 
ruszył. Liczył on około 500 ludzi.

Przewodn.: Czv słyszał pan 
przemówienie Bagińskiego?

Św.: Nie, nie słyszałem.
Prokurator: Czy pan zeszedł 

z drogi pochodowi?
Ś w.: Tak, bo mieli laski, a na 

szosie leżały kamienie. Byłem tylko z 
jednym posterunkowym, Nowakiem.

Prok.: Jaki był porządek w po­
chodzie?

Ś w.: Najpierw orkiestra, potem 
sztandary i następnie tłum.

Nowak Andrzej, lat 46, po­
sterunkowy policji w Zawierciu, opo­
wiada, że pos. Bagiński podczas for­
mowania pochodu w Michałowicach, 
odezwał się: „chłopcy, nie bójcie się 
policji, policja strzelać nie będzie, pój­
dziemy na kule i bagnety“.

Ad w. Potok: Kto dał polecenie 
zatrzymywania pochodu?

Św.: Był to rozkaz zastępcy sta­
rosty.

Ad w. Szurłej: Jeżeli chłopi 
tamowali ruch, to pocoście ich pu­
szczali na szosę?

Ś w.: Właśnie myśmy ich nie pu­
szczali.

A d w.: To chłopom nie wolno cho­
dzić szosą?

Św.: Wolno, ale nie w większej 
ilości.

Ad w.: A co mają robić chłopi w 
większej ilości?

Ś w.: Miałem zarządzenie, żeby 
ich nie puszczać.

Gdy na pytania ad w. Szurleja, co 
do zatrzymywania furmanek na szo­
sie, świadek powtarza jedno, że za­
trzymywano je tylko, aby nie tamo­
wały ruchu, ad w. Szurlej macha ręką 
i nie pyta dalej.

Andrzej Bednarczyk, lat 
42, rolnik, o samym wiecu i formowa­
niu pochodu nic nie wie. Jechał na 
kongres do Krakowa i mijał pochód-

Przewodn.: Czy duży był po­
chód?

— Tak. Więcej, niż 300 chłopów.
— Były sztandary?
— Były. 1 lub 2.

— Czy pochód tamował ruch na 
szosie?

— Nie. Szli prawą stroną. Ja je­
chałem furmanką i wyminąłem ich 
swobodnie.

Św. Opiorek, przodownik poli­
cji, otrzymał 27 czerwca zawiadomie­
nie o wiecu pos. Bagińskiego i stwier­
dził, że urządzono go bez pozwolenia. 
Mówca na wiecu ogłaszał, aby ludność 
zbierała się jak najliczniej na kongres. 
„I coś mówił, żeby się uzbroić w pałki, 
bo mogą się przydać". Mówił też, że 
p. Piłsudski ma gwoździe w’ głowie.

P r z e w.: Czy na wiecu było dużo 
ludzi?

— Około 30.
Sensacyjne zeznanie p. Świdra

Świder Józef, rolnik z Marszo- 
wic: P. Bagiński przyjechał 26 czerw­
ca 1929 roku.

Przewodn.: 29 roku?
— 29.

Przewodn.: 29?
— 30-go. Urządził wiec na placu.
Przewodn.: No i co?
— Przemawiał, ale co mówił, to nie 

pamiętam. Gadał, że Piłsudski ma 
gwoździa w głowie. Nawoływał do 
pójścia na kongres w Krakowie.

Pr ze w.: Czy mówił, żeby wziąć 
coś ze sobą?

— Mówił, wziąć ze sobą laskę i ka­
wałek chleba.

Przewodniczący odczytuje ze­
znania, w których jest mowa o pał­
kach i pyta: Więc jak to było?

Świadek: A bo ja wiem? Od­
czytali mi w sądzie i kazali 
podpisać.

Adw. Berenson: A jak pana 
badali?

— Sędzia mi coś przeczytał.
— Pewnie przeczytał protokół po­

licyjny?
— Pewnie, ja nie wiem.
Prok. Rauze: Czy ludzie teraz 

przed wyjazdem nie mówili w Marszo­
wicach, że lepiej powiedzieć przed są­
dem o Chlebie i o lasce, niż o pałach?

— Nie.
— Może taka rozmowa była y są­

siadami?

— Nie, ja z nikim nic nie mówi­
łem.

Prokurator (nie dając za wy­
graną): Ale może do świadka ktoś 
mówił, że lepiej zeznawać, że Bagiń­
ski powiedział o Chlebie i o lasce, a nie 
o pale?

— Mnie nikt nic nie mówił.
Prokurator Rauze zaprzestaje da­

lej pytać.
Adw. Szumański: Skąd świa­

dek wziął się u sędziego śledczego?
— Wezwali mnie.
— Jako sołtysa?
— Tak.
— Gdzie was wezwali?
— Do sędziego w Słomnikach.
— Czy jak świadek przyszedł, to 

sędzia pytał się o co, czy o d r a z u 
odczytał papier?

— Tak, odczytał.
Obrona prosi o wciągnię­

cie zeznań świadka do pro- 
t o k u I u.

Adw. Szumański: A jak dłu­
go trwało to badanie, godzinę, pól go­
dziny?

— Może 10 minut.
— Czy przy panu było pisane to 

zeznanie?
— Ja już nie pamiętam.
— A czy świadek był w Krakowie?
— Byłem.
— Czy sąsiedzi brali jakie pały?
— Nic, nic nie brali, tak poszli, jak 

chodzą po wsi.
— A czy przygotowywali się do 

drogi?
— Nikt się do drogi nie przygoto­

wywał.
Przew.: Czy byliście najpierw 

badani przez policję?
Ś w.: Nie, nie byłem.
Między następnym świadkiem, Jó­

zefem Nawrotem, rolnikiem, a 
przewodniczącym, wywiązuje się na­
stępujący djalog:

Przewodn.: Czyście byli na
kongresie?

— Nie, nie byłem.
Adw. Grałiński: Jak daleko

od pańskiej wsi do Krakowa?
Św.: 20 kilometrów.
— Czy normalnie bierze się w dro­

gę laskę?
Św.: Naturalnie, że się bierze.
Adw. Szumański: Jak idzie­

cie w pole, to jak mówicie, że idziecie1 
z laską, czy z pałką?

— Iz laską i z pałką.
— A jak częściej się mówi?
— Częściej „z pałką“,
Zeznania dalszych świadków', prze- 

dewszystkiem referenta prasowego ko- 
misarjatu rządu m. Warszawy, E. 
Krygiera, już streszczaliśmy.

Z Stronnictwa Narodowego
Wielki wiec w Trzemesznie

W niedzielę, dnia 25 października 
o godzinie 1 w południe odbył się w 
Trzemesznie na sali p. Mikulskiego 
wiec Stronnictwa Narodowego.

Wiec zagaił p. Ludwik Dytkiewicz, 
poczem głos zabrał p. poseł Lewan­
dowski, który W' bardzo obszernym re­
feracie przedstawił zebranym sytuację 
wewnętrzną kraju oraz omówił spra­
wy polityki zagranicznej naszego pań­
stwa. P. posłowi podziękowała pu­
bliczność długotrwałemi oklaskami.

Następnie wręczono posłowi akta 
w sprawach komisarza Kamienieckie­
go z Inowrocławia oraz przodownika 
policji Furchela, czynnego dawniej w 
Trzemesznie, a obecnie w Nowym To­
myślu, dotyczące ich zeznań w spra­
wie znanych zajść przedwyborczych 
w Trzemesznie z prpśbą, by p. poseł 
przy sposobności w Sejmie tę sprawę 
przedstawił.

Przemawiali jeszcze pp. Gust, Wolff 
i Sommerfeld, który jako reemigrant 
z Ameryki przedstawi! opinję Polonji 
amerykańskiej, śledzącej z niepoko­
jem poczynania „sanacji“ w obawie, 
aby „sanacja“ nie zaprzepaściła Pol­
ski.

Zabierali też glos były poseł pan 
Szymborski z Kozłowa i p. Kempiński, 
robotnik z Trzemeszna, żaląc się, iż 
filar „strzelców“ trzemeszeńskich, se­
kretarz miejski Paprzycki jak tylko 
może, to wszędzie wybiera „strzelców" 
do pracy, a robotnicy nie należący do 
Związku Strzeleckiego, pracy dostać 
nie mogą. Rada miejska poprosiła co- 
prawda, by praktyki Paprzyckiego u- 
krócono, ale widać, w dalszym ciągu, 
że Paprzycki robi co chce.

Przy końcu p. poseł dawał odpo­
wiedzi na wywody przedmówców, wy­
jaśniając niektóre sprawy, poczem p. 
Dytkiewicz w obecności około 1000 słu­
chaczy solwował wiec pochwaleniem 
Pana Boga.

Wiec odbył się z całym spokoiem
i w poważnym nastroju.

Z doli bezrobotnych
pracowników umysłowych

Z miasta piszą nam: z
Wartoby też, żeby społeczeństwo się za­

interesowało, jak odbywa się kontrolowa­
nie bezrobotnych pracowników umysło­
wych w państwowym urzędzie pośrednic­
twa pracy. Doprawdy byłoby to również z 
wielką korzyścią, gdyby zechcial któryś z 
panów wyższych urzędników Z. U. P. U. 
przekonać się naocznie, w jak niemożli­
wych warunkach znajduje się człowiek, 
który 2 razy w miesiącu dla kontroli musi 
stać w ogonku, składającym się z kilkuset 
ludzi, przy ulicy Czarneckiego nr. 9. Po­
nieważ ubikacja i korytarz są tak małe że 
zmieści si ętam zaledwie około 50 ludzi, 
większość musi stać po 2, 3 godziny w de­
szczu nieraz i zimnie na podwórzu, ocze­
kując swej kolejki. A dodać jeszcze trze­
ba, że widzi się tam ludzi wynędzniałych 
w latowyc hokryciach i podartych butach. 
Natomiast wiadomem jest, że duże budow­
le nawet niezupełnie zajęte poeiada Z U. 
P. U. np. przy ulicy Mickiewicza, gdzie 
przynajmniej w obszernym korytarzu 
możnaby ocze-kiwać załatwienia sprawy. 
Trzeba zważyć, że te właśnie budowle po­
wstały ze składek pracownika umysłowo- 
go Czy wobec tego więc jest godziwe takie 
bezwzględne traktowanie bezrobotnego in­
teligenta? Czy kto zwróci zdrowie tym lu­
dziom. którzy je stracą napewno. gdy w 
grudniu lub styczniu będą musieli staó 
choćby godzinę w niedostatecznem odzie­
niu?

Również nasuwa się pytanie, czy w 
dnie kontroli, którzych przypada w mie­
siącu 6, nie należałoby otworzyć jeszcze 
drugieg ookienka celem urzędowania. Po- 
zatern należałoby zwrócić uwagę na porzy 
de kkolejności. Niektóre osoby wyłamują 
się z tego, wsuwają się między innych i 
prędzej załatwiają sprawę. Na wezwanie 
oczekujących swej kolejki nie r agują. lub 
dochodzi do ostrej wymiany zdań i prze­
zwisk jak „inteligenci od łopaty“, „hoło­
ta“ i t. p., co może się przyczynić do nie­
miłych incydentów. Jest tam wprawdzie 
posterunkowy, ale jego funkcja jest ogra­
niczona. Twierdzi on. że do niego niena- 
leży pilnowanie kolejności interesantów.

Kto dotąd nie był w tern położeniu by. 
się o tem przekonać niech zobaczy a u- 
wierzy Apelujemy do sumienia tych w 
których mocy pozostaje zmienić to wadli­
we funkcjonowanie urzędu i pomóc lu­
dziom i tak nieszczęśliwym, pozbawionym 
pracy. Jeden z wielu.

Na budowę kościoła Matki 
Boskiej Dąbrowieckiej

Podjęta przez nas w ubiegłym roku 
zbiórka na kościół M. B. Dąbrowieckiej 
przyniosła nam w calem województwie 
poznańskiem przeszło 32.000 zł. Około 20 
proc, z tego kosztowali nas kolektorzy i 
ich podróże. Na kościół pozostajo ca. 26.000 
zł. Mając materjal dostarczony nam przez 
patronat rządowy podjęliśmy w Imię Boże 
w ubiegłym roku budowę, ufni w dalszą 
ofiarność parafji, rządu i pielgrzymów dą- 
browieckich.

Zawiedliśmy się niestety, nietyle za­
pewne na dobrej woli, ile na możności 
świadczeń ze strony rządu jak i społeczeń­
stwa . Wskutek tego drugi już raz muszą 
przezimować niewykończone mury.

Dla poratowania zagrożonej budowy 
wydał Komitet Odbudowy loterję fantową 
i losy po 1.— zł wysyła przez specjalnych 
w legitymację Komitetu zaopatrzonych 
kolporterów po domach.

Dziękując wszystkim dawnym ofiaro­
dawcom za ofiary złożone na budowę ko­
ścioła M. B. Dąbrowieckiej, prosimy ser­
decznie o poparcie nowej naszej akcji a 
jakkolwiek przygniatają nas wszystkich 
kłopoty gospodarcze, pocieszamy się tą 
myślą, Se zebrane fundusze pozostają w 
kraju i dadzą pracę i obroty całemu sze­
regowi robotników i dostawców.

Wygrać można w tej loterii fortepian, 
sypialnię, kuchnię, rowery i mnóstwo in­
nych wartościowych i pożytecznych przed­
miotów i wreszcie pamiątki z Dąbrówki, — 
ktoby zaś nie wygrał, niechże się pocieszy 
tem, że kupienie losu nie poszło na marne. 
Nie odtrącajcie więc naszych kolporterów 
i nabywajcie losy także dla krewnych 
swoich i znajomych. Ciągnienie 15 grud­
nia r. b.
Komitet Odbudowy Kościoła w Dąbrówce 

Kościelnej
(—) Dr. C. Bydlewski. (—) X. Pyszkowski. 

(—) Filipowski

Z różnych stron Polski
„Sklep dla samobójców?“

Magistrat warszawski otrzymał w tych 
dniach niezwykłą ofertę od jednego z mie­
szkańców stolicy, p. Antoniego Kłosa, który 
zwrócił się do wydziału przemysłowego o 
udzielenie mu pozwolenia na otworzenie i 
zarejestrowanie... „sklepu dla samobój­
ców“! P. Kłos motywuje swą prośbę „wy­
czuciem palącej potrzeby’ ze strony licz­
nych kandydatów na samobójców“, którym 
chce ofiarować dogodne środki i sposoby 
pozbawienia się znienawidzonego przez 
nich życia. Sklep swój chce p. K otworzyć 
1 stycznia r. p. przy jednej z głównych ulic 
w Warszawie i sprzedawać tam: wszelkie­
go rodzaju sznurki, automatyczne rewol­
wery, pigułki z trucizną etc."etc. Niezbyt 
poważnie przedstawiającą się prośbę p K. 
odpowiednio potraktowano. Sam fakt jed­
nak skierowania jej do magistratu stołecz­
nego, jest dość charakterystyczny.
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Czy utrzyma się
marka niemiecka?

Jak wiadomo, t. zw. raport eksper­
tów bazylejskich stwierdził w swoim 
czasie, iż Niemcy nie są zdolne o wła­
snych siłach wydobyć się ze swej sy­
tuacji finansowej. Co do tego niema 
złudzeń w świecie. To też udzielono 
Rzeszy moratorjum do końca lutego 
przyszłego roku, w nadziei, iż do tego 
czasu wynajdzie się sposoby, na wy­
brnięcie z galimatiasu. Pytanie nasze, 
zamieszczone w tytule, rozumieć na­
leży jako czasowo ograniczone: nie 
mając ambicji przejrzenia ciężkiej za­
słony, umożliwiającej odcyfrowanie 
dalszej, po lutym 1932 r., przyszłości, 
— chodzi nam o zbadanie możliwości 
utrzymania kursu marka w ciągu 
najbliższych 4-ech miesięcy.

Na to pytanie odpowiedzieli już 
twierdząco, w bardzo stanowczy spo­
sób, Kanclerz Bruning i dr. Luther. 
Rzeczywiście, istnieją poważne mo­
menty, które przemawiają za utrzyma­
niem parytetu złota. Ale i za ustawo­
wą dewaluacją marki istnieją poważ­
ne względy, z których najważniejszym 
jest perspektywa ciężkich walk wew- 
nętrzno-politycznych o zniżkę cen i 
płac.

Technicznie, utrzymanie parytetu 
złota jest możliwe do końca lutego 
1932 r. Do tego czasu mają Niemcy do 
płacenia, oprócz importu, procenty i 
raty amortyzacyjne od pożyczek za­
granicznych, w rocznej wysokości RM 
11/4—11/2 miljarda oraz długi, nie 
objęte moratorjum. Na pokrycie tego 
mają przychody z eksportu, dającego 
bardzo poważne nadwyżki, oraz z rów­
nież dodatniego salda bilansu usług. 
Dwie te pozycje instytut badania kon- 
junktur oblicza na 2.700—3.200 miljn. 
RM. Można zatem przypuszczać, że 
Niemcy mogłyby, gdyby zechciały, u- 
trzymać standart złota do końca lu­
tego.

Tutaj jednak wyrasta pytanie: czy 
zechcą utrzymać kurs marki? Dwa 
główne względy należy mieć na uwa­
dze: przedewszystkiem —dewaluacja 
niewiele by zmieniła obraz zadłużenia 
Niemiec, bo zarówno wewnętrzne, jak 
i zagraniczne długi, w olbrzymiej 
większości są ustalone bądź w zlocie, 
bądź w silnych walutach. Tak więc 
inflacja nie zmniejszyłaby ciężaru dłu­
gów niemieckich j odnośnego argu­
mentu nie można wysuwać dla popar­
cia tezy pro-dewaluacyjnej.

Natomiast ważkim argumentem, 
przemawiającym za porzuceniem 
sztandartu złota, może okazać się w 
przyszłości wzgląd na dumping walu­
towy, uprawiany przez kraje, które za­
rzuciły „Gold standart“, a więc'pań­
stwa spokrewnione finansowo z An- 
glję.

Jak więc widzimy, los marki zale­
ży w dużej mierze od losu funta szter- 
lingów, a pytanie: co będzie z marką? 
mogłoby od biedy brzmieć: co stanie 
się z funtem?

Lecz to jest już — jak powiedział 
Kipling — inną zgoła historją.

Losowanie pożyczki 
budowlanej

Odbyło się losowanie 3-proc. pożyczki 
budowlanej serji A, pierwszej.

Wvnik losowania był następujący:
Zł. w zł. 250.000 - 884343.
Zł. w zł. 50.000 - 209419.
10 pr. Zł w zł. 10.000 — 299812 760939 

599618 672807 158587 193944 594722 541939 
572505 317052.

100 pr. po 1000 zł. w zł. — 16722 741554 
268786 701002 429172 952140 415688 98524 
260431 565317 559736 845595 913045 93464 
278185 30177 204683 54848 58881 734073
303202 17667 762662 571036 973900 63241
559287 40764 911299 227157 513551 621117
478425 145487 940436 659219 591921 991779 
913408 724328 139241 570749 953479 4262
538149 333422 17414 267835 747154 185714
732141 135361 910580 290470 816475 75244
334408 141429 941076 333302 60103 153171
170330 752300 23(5087 929438 940417 802787
401227 557998 3333 878262 259000 907302
168490 802326 916172 122332 657797 774705
315481 580732 384099 663624 269597 63689
516056 723114 199425 359784 124979 255566
406413 695673 790161 674139 959364 421865
375519.

Krótkie informacje gospodarcze
— Jedno z największych przedsiębiorstw 

drzewnyc hna Śląsku Opolskim — „Ober- 
schiesische Holz Industrie“ w Bytomiu 
znajduje się obecnie w stadjum likwidacji 
Kapital zakładowy firmy wynosi 1.750.000 
marek.

Produkcja wełny w Polsce
Szacunek produkcji wełny krajo­

wej opiera się na danych, dotyczących 
pogłowia owiec oraz rocznej wydajno­
ści wełny niepranej, przyjętej jako 2 
kg. W ten sposób dla poszczególnych 
lat otrzymujemy następujące dane 
(pierwsza cyfra — ilość owiec w tysią­
cach sztuk, druga — produkcja nie­
pranej wełny w tonnach): w 1913 r. 
4 473 — 8 946, w roku 1927 — 1 698 — 
3 396, w r. 1929 — 2 303 — 4 600, w r. 
1930 — 2 490 i 4 980.

Jak z powyższego wynika stan o- 
wiec w Polsce oraz w konsekwencji 
i produkcja wełny niepranej —■ w o- 
statnich latach w porównaniu z ro­
kiem 1913 znacznie zmalały. Zanied­
banie hodowli owiec powstało na tle 
uprzedzenia do jej rentowności oraz z 
powodu zupełnego przerzucenia się na 
uprawę zbóż.

JKonsumcja wełny w Polsce nie jest 
znaczna (0,86 kg na głowę ludności, 
wobec 7,5 kg w Belgji, 6,4 kg w An- 
glji, 4,5 kg we Francji, 2 kg w Niem­
czech i 1 kg w Z. S. S. R.), przekracza 
jednak kilkakrotnie rozmiary produk­
cji krajowej, co zmusza do importu 
poważnych ilości wełny zagranicznej. 
Np. w r. 1930 około 31994 tonn. Jest to 
liczba przybliżona, dokładniejsze bo­
wiem obliczenie jest stosunkowo trud­
ne ze względu na różną wydajność 
wełny. Porównuj- ? krajową produk­
cję wełny niepranej w r. 1930 z impor­
tem wełny w tymże roku, można 
stwierdzić, że stosunek produkcji do 
importu stanowi około 16 procent. — 
Ujemną stroną importu wełny do Pol­
ski jest to, że nie przychodzi ona w 
formie surowca, ale przeważnie jako 
półfabrykat, oraz, że nie pochodzi z 
krajów produkcji. Polska zaopatruje 
się bowiem w wełnę prawie w 90 proc, 
w krajach, zajmujących się pośrednic­
twem handlowem.

Eksport z Polski niektórych gatun­
ków wełny nie przedstawia poważ­
niejszej pozycji w naszym bilansie 
handlowym. Ogólna ilość wywiezio­
nej w roku 1930 wełny wynosi około 
11 033 tonn. Nie uwzględniając nie­
znacznych zapasów wełny, na podsta­
wce liczb produkcji i handlu zagra­
nicznego, konsumcję wełny• w iPolsce; 
w r. 1930 można oszacować na 25 941 
tonn. Transakcje wełniane Polskj są 
pasywne dla bilansu handlowego. Tak 
np. ogólna wartość eksportu wełny 
stanowiła w r. 1930 zaledwie złotych 
63 402 tyś,, tymczasem wartość impor­
tu w tym samym czasie wynosiła zł 
163 239 tys., co daje saldo uiemne dla 
bilansu handlowego zł 99 837 tys.

KRONIKA GOSPODARCZA
PODATKI I OPŁATY

(p) Zwrot cła przy wywozie ryżu. W nu­
merze 96 Dziennika Ustaw R. P. z 31 paź­
dziernika 1931 r. ogłoszone zostało rozpo­
rządzenie ministrów skarbu, przemysłu i 
handlu oraz rolnictwa z 9 września 1931 r 
w sprawie zwrotu cla przy wywozie ryżu 
wyłuszczonego, polerowanego oraz produk­
tów ryżowych. Przy wywozie zagranicę ry­
żu wyłuszczonego polerowanego, mąki ry­
żowej wszelkich gatunków, grysiku oraz 
pudru ryżowego, zezwala się na zwrot cla 
uiszczonego za sprowadzony z zagranicy 
ryż wyłuskany, lecz w btonce, nie polero­
wany według następującej normy: za 100 
kg. ryżu wyłuszczonego polerowanego, mą­
ki ryżowej wszelkich gatunków; grysiku, 
oraz pudru ryżowego — zł. 2.80. —Zwrot 
cla z tytułu wymienionego powyżej wykazu 
towarów uskutecznia się zapomocą kwitów 
wywozowych, wystawianych każdorazowo 
przez upoważnione do tego urzędy celne na 
podstawie zaświadczeń związkó weksporto- 
wych, po stwierdzeniu wywozu towarów 
zagranicę. Wykaz związków eksportowych 
uprawnionych do wydawania powyżej wy­
mienionych zaświadczeń ustala minister 
skarbu w porozumieniu z ministrem prze­
mysłu i handlu i ogłasza w dzienniku u- 
rzędowym „Monitor Polski“. Rozporządze­
nie to wchodzi w życie z 1 kwietnia 1932 r.

Z KRAJU
(k) Utworzenie syndykatu fabryk ma­

szyn i narzędzi rolniczych. Celem uporząd­
kowania rynku doszło do skutku porozu­
mienie syndykackie 6-ciu najpoważniej­
szych fabryk maszyn i narzędzi rolniczych 
reprezentujących niemal całą naszą obecną 
produkcję.

(k) ,-Siew“ Hodowla Roślin Sp, Akc, 
Włoszanowo p. Janówiec Pozn. Dnia 29 10. 
odbyło się w Poznaniu walne zebranie 
Spółki pod przewodnictwem prezesa rady 
nadzorczej p radcy Grabowskiego Sprawo­
zdanie z działalności za r -1930-31 przedsta­
wił członek zarządu p. Danielewiccz. nad­
mieniając. że mimo zmniejszenia rozcho­
dów, Spółka nie zdołała uchronić się przed

Pogłębienie tego niekorzystnego 
stanu rzeczy polega następnie na tem, 
że nie posiadamy dobrze zorganizowa­
nego handlu wełną, jak również przed­
siębiorstw pomocniczych, jak skła­
dów, sortowni i pralni wełny. Wszyst­
ko to razem powoduje konieczność 
rozwiązania zagadnienia wełnianego 
w Polsce.

Hodowla owiec w Polsce posiada 
ładną tradycję i przy odpowiednich 
warunkach mogłaby rozwinąć się 
znacznie. Przedewszystkiem należało­
by zorganizować finansowanie hodo­
wli owiec, które opierałoby się na su­
mach, zebranych z minimalnego cła 
na import wełny. Cło w wysokości 
kilku, a najwyżej kilkunastu groszy 
od kilograma, zwiększałoby koszt me­
tra tkaniny o kilka groszy, a więc o 
sumę bez znaczenia przy obecnych ce­
nach. Utworzony w ten sposób fun­
dusz, dający w przybliżeniu około 4 
milj. zl rocznie, byłby przekazywany 
ministerstwu rolnictwa na cele hodo­
wli owiec.

Część tego funduszu mogłaby być 
użyta na akcję, mającą na celu zakup 
i rozmieszczenie w ośrodkach hodo­
wlanych rasowych tryków zarodo­
wych, oraz na premjowanie.

Jednym z zasadniczych czynników, 
prowadzących do rozwiązania zagad­
nienia wełny w Polsce, jest zastrzeże­
nie ze strony instytucyj państwowych 
konieczności zużycia wełn krajowych 
w określonym stosunku przy wykony­
waniu przez fabryki obstał unków pań­
stwowych. Punkt ciężkości zagadnie­
nia wełny w Polsce nie leży jedynie 
w programie zwiększenia hodowli o- 
wiec, lecz jednocześnie w sprawnej or­
ganizacji handlowej, pośredniczącej 
przy wymianie wełny. Wydaje się, że 
najhardziej celowe byłoby utworzenie 
organizacji handlowej skupu i sprze­
daży wełny. Taka organizacja doko­
nywałaby zakupów wszelkich partyj 
wełny krajowej, pochodzącej od drob­
nej i większej własności ziemskiej. — 
Miałoby to na celu odpowiednie mie­
szanie towaru,' tworząc jednolite więk- 
sze partje. Organizacja ta, dokonywu- 
jąca zakupów wełny, miałaby wpływ 
ńa ceny wełńy w sensie przywrócenia 
rentowności hodowli owiec, jak rów­
nież broniłaby hodowców przed czę­
stym wyzyskiem ze strony przemy­
słowców, stosowanym zwłaszcza przy 
dostawach małych partyj, za które 
przemysł płaci znacznie niższe ceny.

deficytem. Przyczyną tego byl adalsza zniż­
ka cen na zboża, na których dotychczas 
w głównej mierze opierała spółka swoje 
dochody Będąc jednak w posiadaniu odpo­
wiednich ilości nasion elitowych wysoko- 
wartościowych odmian własnych zbóż i zie­
mniaków, ma Spółka możność w przyszło­
ści wykorzystywanie ich przez reprodukcje 
handlowe i sprzedaż. Nadesłane z Francji. 
Belgji i Szwajcarii sprawozdania z do­
świadczeń nad odmianami ziemniaków 
Spółki dają bardz opoohlebne świadectwo 
o wartościach ich, tak pod względem wy­
sokości plonów, jak i zdrowotności. Bilans 
na dzień 30 czerwca 1931 r. zamykający się 
po obu stronach sumą 1.142.269 07 z!., za­
twierdzono i udzielono pokwitowania za­
rządowi i radzie nadzorczej. Stratę wyka­
zaną w wysokości 46.422 21 zl. czyli o 
16.775.54 zł, mniejszą od r. ub. uchwalono 
przenieść na nowy rok gospodarczy 1931 32 
Ustępujących członków rady nadzorczej pp 
radcę Grabowskiego i dyr. Urbańskiego wy­
brano ponownie.

Z ZARRANICY
(z) Prof. Cassel przeciw standardowi zło­

ta. Pisma skandynawskie i francuskie pu­
blikują rewelacyjny projekt szwedzk.ego 
ekonomisty, prof. Cassela, który już przed 
kilku laty zapowiadał zbliżanie się ogólne­
go przesilenia gospodarczego, wiążąc je z 
niewłaściwym podziale mzlota w świecie 
Prof. Cassel proponuje pokrycie walut nie 
zlotem, ale szeregiem wskaźników, okre­
ślających ceny produktów pierwszej po­
trzeby i t. d Próby prof Cassela. aby ode­
brać zlotu wartość podstawy monetarnej 
wywołały niemałe zdziwienie w chwili, kie­
dy z Waszyngtonu oczekują wspólnej so­
lennej deklaracji francusko amerykań­
skiej właśnie w sprawie złota.

Z WYDAWNICTW
(w) „Rolnik - Ekonomista“, Ukazał się 

Nr. 21 organu Związku Organizacyj Rolni­
czych R P. numer 21 zawiera w t/eści 
Dr .W. Babińskiego „O cenę drzewa" W D 
»Projekty podatkowe a rzeczywistość“, W,

Giełda pieniężna
w październiku

Miesiąc ubiegły nie rozwiązał, nie. 
stety, splotu zagmatwanych spraw fi. 
nansowych ciążących nad życiem go. 
spodarczem nietylko Europy lecz rów­
nież Ameryki. Nie pomogła do roz. 
strzygnięcia tego problemu również 
podróż amerykańska p. Lavala.

Zatrważający dla Ameryki wywóz 
złota do Europy oraz inne trudności 
wewnętrzno-gospodarcze groziły jUj 
spadkiem kursu dolara, jednakże sy. 
tuacja obecnie o tyle poprawiła się 
że kurs dolara w Paryżu odpowiada 
parytetowi złota, odbierając tenisa- 
mem troskę St. Zjedn. A. o wywóz 
złota.

Katastrofalne położenie finansowe 
Niemiec nie zmieniło się o jotę, przy, 
czem czynniki decydujące grają dalej 
rolę krnąbrnego dłużnika, natomiast 
kurs funta angielskiego mimo walne- 
go zwycięstwa partji konserwatywnej 
podlega nadal fluktuacjom.

Nasz rynek krajowy nie doznał żad- 
nej ulgi, a uchwalone już nowe podat­
ki chyba nie ożywią rynku pieniężne- 
go. Spadek funta angielskiego odczu­
wa najdotkliwiej nasz przemysł wę. 
głowy, który według obliczenia kół 
fachowych straci do końca r. b. około 
15 milj. zl.

Wobec ogólnego słabego położenia 
rynku gospodarczego nie było mowy o 
poprawie kursów naszych walorów 
giełdowych. Otóż przegląd naszych 
kursów:

Na rynku papierów państwowych 
notowała 5 proc, poż. konwers. w cią­
gu października 41,1/2—40—40.1/2 proc, 
tracąc jedynie 1 proc, w kursie, zaś 
4 proc. poż. inwest., rozpoczynając no­
towanie większym spadkiem aż na 
71 proc., uzyskała w dalszym ciągu 
kurs 77,1/2 proc, i z końcem miesiąca 
76 proc.

Z innych papierów procentowych 
notowano 8 proc. obi. m. Pozn z roku 
1926—1927 i 1929 po niezmienionym 
standartowym kursie 92 proc. Zazna­
czyć należy, że w tym walorze robiono 
co do efektywnej wartości największe 
obroty.
, Następnym papierem, co do warto» 
ści w obrotach, były 8 proc, listy dola^ 
rowe (stare) Pozn. Ziemstwa Kredyt., 
kurs ich jednakże kształtował się zriiż- 
kowo, mianowicie rozpoczął notowa­
niem 83 proc., zniżkował stopniowo 
bez poprawy na 76 proc., również 8 
proc, listy dolarowe w zlocie amortyz,, 
jakkolwiek nie były notowane z po­
wodu słabych obrotów, obracano od­
powiednio niżej. Różnica ich w kursie 
do 8 proc, listów doi. starych wynosi 
mniejwięcej 8—10 proc. Papier ten 
niesłusznie jest zaniedbany, gdyż 
zrównał się już z naszemi 8 proc, po­
życzkami amerykańskiemj w kursie, 
nie licząc mniejszych kosztów przy 
nabywaniu i łatwiejszym zbycie na 
naszym rynku, nie można też pomi­
nąć, iż są to listy dolarowe w zlocie.

Dalsze papiery procentowe Pozn.
Ziem. Kredyt, jak 4 proc. listy zast. 
konwert. oraz 6 proc, listy żytnie, nie 
poniosły prawie strat w kursie, 
pierwsze notowały w ciągu miesiąca 
29—26—29,1/2—28 proc , zaś 6 proc, li­
sty żytnie: 13.90—-12—14.50—13.25 za 1 
ctr. mtr., wykazywały największe wa­
hania. będąc w pewnej zależności od 
cen efektywnego żyta.

Resztę papierów procentowych han­
dlowano w mniejszych ilościach, nie 
kwalifikujących się dó notowańia.

Z akcyj bankowych doszło do noto­
wania jedynie Bankiem Polskim, no­
towanym w tym okresie 110—107—109 
w zaofiarowaniu.

W akcjach przemysłowych doszło 
do oficjalnego notowania tvlko akcja­
mi Herzfelda po 12 zł, jednakże ilo­
ściowo co do wartości nominalnej han-, 
dlowańo koleino: Unją, Herzieldem) 
R. Mayem i Goplaną.

■ W obrotach pozagiełdowych han­
dlowano niedopuszczonemi dotychczas 
do oficjalnego handlu 3 proc. poż. bu­
dowlaną od 30—34 oraz 4 proc noz. 
nremj. doi. po 41—46, obecny ich kurs 
32 wzgl. 42. S. K.

Kwapiszewskiego — „Potrzeba ochr 7 
chrrrelarstwa krajowego w zw.azku z » - 
zysem światowym“. Poza tem numer o 
muje dział oficjalny, przegląd rynków - 
nikę krajową i zagraniczną, oraz st i 
stykę.

KTO KUPUJE TOWARY ZAGRA" 
NiC¿N£, -DBlERA

CHLEB ROBOTNIKOM POLSKI»



Numer 50S — Kur Jer Poznański, środa. 4 listopada 1931

Pod znakiem komunikacji lotniczej 
* w Afryce

Dla czarnego łądn szybki rozwój komu- 
ikacji lotniczej posiada specjalne znacze- 

r. Afryka bowiem jest zasadniczo zie-
’ ........... wolnych szybkości“.
B Ten pozorny paradoks zawiera w sobie 
riarno prawdy. Klimat afrykański jest na 
1 oi wrogiem szybkości zwierzęcych (sil 
¿¿ciągowych), nie sprzyjają również ko- 
nikacji olbrzymie obszary pustyń i biot o- 
raz nieprzebyte gąszcze dziewiczych puszcz 
afrykańskich W tych warunkach przepro­
wadzenie dróg i linij kolejowych jest 
' zejsięwzięciem zarówno trudnem, jak i 
kosztownem.

To też rozwój komunikacji mechanicz­
nej w Afryce, pomimo ciągłych na tem po­
lu postępów. jest jeszcze niezmiernie po­
wolny. Ląd afrykański, o obszarze 30 mi­
lionów km kw.. posiada linje kolejowe 
j|U<»ości zaledwie 60 tys km. podczas, gdy 
Niemcy współczesne na obszarze 469 tys. 
vm kd'- mają 58 tys linij kolejowych Kil­
ka lat temu Afryka miała 177 tys. pojaz­
dów mechanicznych, natomiast Niemcy o- 
koto miljona, a Francja przeszło miljon 
czterysta tysięcy.

Tymczasem samolot nie lęka się ani 
tropikalnych upałów, ani też afrykańskich 
bezdroży, bezwodnych obszarów i lasów 
dciewiczych. To też nic dziwnego, że w la­
tach ostatnich zastosowano w Afryce na 
¿ość szeroką skalę — komunikację lotni- 
CZĄ.Najpierw „uskrzydliła“ Afrykę Francja 
przez przedłużenie swych lotniczych od-

Zazdrosny pies
W pewnej wiosce na Śląsku pewien 

miody wieśniak ożenił się z córką zamoż­
nego gospodarza. W posagu otrzymał on 
w ędzy iranemi i psa Pies był rasy nie­
zdecydowanej. ani ładny ani brzydk: ot, 
pospolity kundel. Ale był ulubieńcem oan- 
ny młodej, która go wychowała i wypie­
ściła Burek był jej oczkiem w głowie. Nic 
•więc dziwnego, że pan młody’ jeszcze za 
czasów narzeczeństwa, starając się o 
względy wybranki swego serca zaprzy­
jaźnić się musial przedewszystkiem z kun­
dlem, Uczynił to zresztą z przyjemnością, 
gdyż pies był miły, sprytny, i okazywał 
mu sporo psiej sympatji.

W nowej siedzibie, u państwa młodych, 
pies szybko się zadomowił, czul się dosko­
nale, i na każdym kroku starał się być 
użytecznym. Z nowym swym panem cho- 
fail na pole, pilnował bydła itp. — sło­
wem, byl wszędzie, gdzie tego wymagała 
psia obowiązkowość i wierność. Za to o- 
czywiście nie szczędzono mu ani kęsków 
sutych, ani pieszczoty, a nawet pozwolono 
mu sypiać na specjalnym grubym dywa­
niku w sypialni państwa młodych. 
Wszystko w najlepszej zgodzie.

Aż nagle, po roku, stało się coś strasz­
nego — oczywiście w pojęciu Burka. Mło­
da małżonka Oibdarzyla swego męża syn­
kiem, któremu z natury rzeczy poświęciła 
całą swą uwagę i serce. Stosunek jej do 
psa pozornie nie uległ żadnej zmianie, lecz 
Burek mimo to odczuł w głębi psiego ser­
ca, że coś się stało, że w dom przybył ktoś, 
kom uwięcej poświęcają czasu i czułości, 
niż jemu dotychczas. A może czuł się u- 
pokorzony, może odczul jako pewnego ro­
dzaju degradację fakt, że wzbroniono mu 
teraz wstępu do sypialni, że wyproszono 
go poprostu za drzwi, umieszczając dywa­
nik jego pod drzwiami sypialni, na sieni 
Jakkolwiekby było, dosyć, że Burek nagle 
osowiał, stracił zupełnie humor, i coraz 
częściej się teraz zdarzało, że zamiast iść 
z panem swym w pole, pozostawał w do­
mu. wylegując się smętnie na swy.m dy­
waniku.

Pewnego dnia młodzi gospodarstwo za­
leci byli oboje na polu. W domu pozostał 
tylko pies.i dziewczynka od sąsiadów do 
pilnowania dziecka. Ale dziecko usnęło, 
więc dziewczynka wymfknęła się na chwi­
lę na podwórze. I wtedy stała się rzecz do­
syć niezwykła: Oto Burek, jakbr czekając 
na tę sposobność, wtargnął do sypialni, 
wskoczył na krzesło, stojące przy łóżecz­
ku, zębami pochwycił powijaki i wynósł 
«tiecko ostrożnie na swój dywanik zą 
flrcw:ami sypialni. Dziecko oczywiści^ 
Podczas tych przenosin zbudziło się i za­
częto przeraźliwie płakać. Na krzyk dzie- 
p'a przybiegła z. podwórza dziewczynka. 

fJerażoma tem, co ujrzała, zbliżyła się. by 
aniesć dziecko z powrotem do łóżeczka. 
"Ie p:es pokazał zęby, groźnie warczac. i 

żaden sposób nie pozwolił zabrać dzie- 
• ^Tbrawsizy groźną postawę, nie 

m enił jej nawet na widok swej wycho­
wawczyni a matki dziecka. Matka posłała 

uec tego po męża Przywołany gospo- 
T, z »Próbował usunąć rozsierdzonego
stnu- t “Obrocią i perswazją . Nie poczę- 
, wal go ani kijem, ani rzemieniem, jeno 
nommU .tium.aczy<5- że ta kporządny, ho- 
I,., y P'es. nie postępuje, że to, co zrobił, 
,nl.Ppsptdite świństwo! Fuj! — Słowa te 
Wam Ta^'iy d° psiej ambicji; Burek bo­
bie i ,z“'v's.tydził się. wziął ogon pod sie- 
w; ustąpił. Dziecko było cale i zdrowe 
Um ,SZEzęśl:wa ma tka. ułożyła je z powro- 
*D1w łóżeczku.
osobl?u,wt^.y 815113 Si? druga rzecz wielce 
darstw' mianowicie młodzi gospo-
daó Lp0' usP°ko;wszy się, zaczęli rozglą- 
Pes «i,za winow'ajcą. spostrzegli nagle że 
nia'tvn\‘,r'Z>ystaw'szy z celnego zamiesza- 
•yniatni 81 swbJ dywanik z powrotem do 
4-lecka'- u,o1{ował go pod łóżeczkiem 

i tam się ułożył, żadaym ajiu&o-

nóg południowych do Tunisu, Algieru i 
Marokka Przedewszystkiem Marsyija — 
drugie pod względem wielkości miasto 
Francji — została połączona z Algierem i 
Tunisem stalą komunikacją lotniczą Inna 
francuska linja komunikacji powietrznej 
ogólnej długości blisko 14 tys. km łączy 
Tuluzę z Tangerem następnie z szeregiem 
portów afrykańskich nad Atlantykiem i 
wreszcie — z Ameryką Południową Po­
nadto francuskie linje lotnicze łączą ze so­
bą niektóre miasta Afryki Północnej, a li- 
t.ja włoska — Rzym z Tripolisem.

Anglja zaprowadziła niedawno komu­
nikację powietrzną pomiędzy Londynem, 
a Capetown. Ta linja angielska przecina 
„wpoprzek“ Europę i „z góry na dół“ (z 
północy na południe) Afrykę Przelot z 
Londynu do Capetown via Kair — Kart- 
hum — Dodoma — Salisbury — Kimber­
ley trwa dni jedenaście i kosztuje ... 5600 
złotych.

Wreszcie w Afryce Centralnej funkcio- 
nje kilka lotniczych linij belgijskich Fran­
cja ma zamiar przeprowadzić niedługo li­
nię transsaharyjską i dociągnąć ją aż do 
Madagaskaru: Anglja zaś miale przedłu­
żyć francuską linję nadmorską Tanger — 
Dakar aż do Kamerunu i jeziora Cz.ad

Komunikacja lotnicza w Afryce ma ol­
brzymie widoki rozwoju: jednakże tylko 
wtedy rozpowszechni się ona szybko i na 
stałe, gdy stanie się znacznie tańsza niż 
jest obecnie. St. Cz

bem nie było go można stamtąd wypło­
szyć Wobec tego pozostawiono go tam w 
spokoju, przez kilka dni bacznie obserwu­
jąc. Ponieważ jednak zachowywał się bez 
zarzutu, przeto pozos‘awiono g ona m.ej- 
scu, które sam sobie wywalczył. Z tą 
chwlą też Burek odzyskał dawny swój 
humor i „scen zazdrości“ już nie urządzał. 
A więc i pies, choćby pospolity kundel 
ma swoją ambicję i pewną głębię uczuć

(wk)

Wojna o grę w karty
Najbardziej na świecie rozpowszech­

nioną grą w karty jest dzisiaj bridge 
(bridż), grywany 52 kartami w 4 osoby 
Gra zwana bridgem czyli mostem, ponie­
waż grają ze sobą dwaj naprzeciw siedzą­
cy partnerzy. Obecnie istnieją dwie głów­
ne odmiany bridża: francuska czyli t. zw. 
plafond lub auction-bridge i amerykań­
ska t. zw. kontrakt-bridge.

Zaletą francuskiego bridża jest głów­
nie licytacja, dająca grającemu możność 
rozwinięcia wielkich swych kwaiifikacyj 
greckich, bridż amerykański jest więcej 
zmechanizowany i nie da je w tej mierze 
co francuski pole popisu dla indywidual­
nych zdolności grającego Nic tedy dziw­
nego, że bridż francuski zyskuje sobie co­
raz więcej zwolenników i poczyna się 
wciskać także do Ameryki. Amerykanie 
niechętnem okiem patrzą na tę przewagę 
bridża francuskiego w przekonaniu, że 
grany przez nich bridż amerykański nie­
porównanie wyżej stoi od francuskiego 
Zorganizowali oni więc olbrzymią pro­
pagandę na rzecz bridża amerykańskiego, 
a Francuzi nie pozostali dłużni odpowie­
dzi.

W Stanach Zjednoczonych wychodzą 
czasopisma, poświęcone grze w bridża, w 
setkach tysięcy egzemplarzy Profesoro­
wie bridża dla klas zamożnych i średnich 
lepiej są płatni niż "dolni nauczyciele 
muzyki. Ofenzywę przeciwko bridżowi 
francuskiemu‘podjęły syndykaty bridżowe. 
które najlepszych swych profesorów wy- 
del egowały na wielkie parowce trans­
atlantyckie a nawet do Francji. Usiłują 
on iwszelkiemi sposobami zdobyć zwycię­
stwo dla bridża amerykańskiego.

Wtajemniczeni utrzymują, że ta na po­
zór wyłącznie ideowa propaganda zrodzi­
ła się z pobudek bardzo materjalnych. 
Zainteresowani są tu wydawcy czasopism 
bridżowych, profesorowie bridżowi, oraz 
liczni wynalazcy systemów gry, którzy 
wydawnictwa swe sprzedają w milionach 
egzemplarzy. Także fabrykacja potrzeb­
nych do bridża amerykańskiego sztonów 
stanowi tam bardzo poważną gałęź prze­
mysłu.

Gdyby się zatem Amerykanom udało 
wyprzeć na kontynencie europejskim 
bridża francuskiego, zrobiliby na tem nie­
zły interes.

Francja oczywiście zorganizowała 
kantrakcję. W słowie i piśmie dowodzi 
się. z temperamentem właściwym Francu­
zom, jak niesłychanie wysoko stoi pla­
fond- i au.ction-bridge. W tej walce 
Francuzów jest daleko więcej ideowości 
niż w akcji amerykańskiej, bowiem in­
dywidualista Francuz z przekonania 
walczy przeciwko wszelkiemu zmechani­
zowaniu gry, gdyż jego zdaniem brdż 
jest sztuką a nie problemem, dającym się 
rozwiązać mechanicznie. Najbardziej 
gniewa Amerykan, że wytyka im się, iż 
bridż iest wynalazkiem europejskim Wy­
nalazło go przed około 50 laty w Konstan­
tynopolu wyborowe towarzystwo, w któ­
rem skupiali się dyplomaci z całego 
świata, w którem atoli nie było ani jedne­
go Amerykanina. f

Walka wre na całej linji i to nie zaw­
sze wersalska. Złośliwy los zrządził, ie 
tociy się ona o grę iowfcrzyaką, kitka jest
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Lołniczka angielska Peggy Salaman. która podjęła odważnie lot wzdłuż \fryk 
do Kapsztadu i o której wszelki słuch zaginął W Londynie panuje z tego po­

wodu wzrastające zaniepokojenie.

niejako wykładnikiem dobrego wychowa­
nia i kultury towarzyskiej. (Wip).

Nowa zemsta
Tutankbamena

Pisaliśmy już o kilku wypadkach, któ­
re się zdarzyły, w związku z opisywaną 
„zemstą pośmiertną" faraona Tutankha- 
mena, którego spokój grobowy naruszyli 
Anglicy, zabrawszy mumję do Londynu.

Tragiczna śmierć lorda Westbury. który 
wypad! przez okno łazienki swego aparta­
mentu. położonego na 7 piętrze, potęguje 
jeszcze grozę legendy, otaczającej mumję 
faraona. Według tego podania, mumja 
mści się na tych, którzy dotknęli jej swą 
świętokradzką ręką, przynosząc im nie­
szczęście.

Lord Westbury posiadał w swym apar­
tamencie przedmioty, przyniesione z gro­
bowca króla egipskiego przez syna lorda kpt 
Bethella, który zmarl również nagle w klu­
bie w listopadzie ub. r. Lord Westbury li­
czył 78 lat. Był on wielce przejęty nagłym 
zgonem syna i według oświadczeń sąsia­
dów, bardzo się interesował „przekleństwem 
i zemstą faraona“.

Dzienniki angielskie przypominają dłu­
gą listę zmarłych obcokrajowców, którzy 
stracili życie od chwili wydobycia zwłok 
zabalsamowanych Tutankhamena z jego 
grobowca.

Poza kpt. Bethellem wymienia się lorda 
Carnarvona, który finansował wyprawę 
archeologiczno - wykopaliskową i który 
zmarł wkrótce po otwarciu grobowca. Po- 
dąje się nazwisko zmarłego również sir 
Archibalda Dauglasa Reida, który radził 
prześwietlić mumję promieniami ultrafio­
letowemu Wspominają również pisma dr. 
Cervera, który pierwszy otwarł grób i 
był zabity w wypadku samochodowym, 
wzmiankują pułkownika Aubreva Her­
berta, stryjecznego brata lorda Carnarvo- 
na, który zmarł po zwiedzeniu grobowca.

Wreszcie notują gazety Hyeleina White 
który się zastrzelił, wymówiwszy przed 
śmiercią tylko słowa, że jest przeklęty 
przez faraona. Podczas pogrzebu lorda 
Westbury karawan wiozący jego zwłoki na 
cmentarz przejechał 8-letniego chłopca, 
który poniósł śmierć na miejscu. Powyższy 
wypadek, w którym dopatrują się dalszej 
„zemsty" Tutankhamena, wywołał w Lon­
dynie sensacyjne wrażenie.

Przenosiny zamku
Po trzyletniej żmudnej pracy zakończo­

ne zostały w tych dniach „przenosiny“ je­
dnej ze słynnych angielskich budowli, 
wzniesionej w stylu Tudorów do innej, od­
ległej o przeszło osiem kilometrów miej­
scowości. Gdy rozeszła się wieść, że wła­
ściciel zamku Bidston Court, sir E B. 
Royden, zamierza „przetransportować“ re­
zydencję swą do Frankby llill w hrabst­
wie Cheshire — dla ustawienia jej tam na 
wzgórzu nad rzeką Dee, liczni bogaci A- 
merykanie zaofiarowali znaczne sumy na 
zakup zamku, dia następnego „zabrania 
go ze sobą“ do Ameryki Wszystkie te o- 
ferty zostały jednak przez Royden'a od­
rzucone i zamek Bidston Court ulogł cał­
kowitej rozbiórce, aby potem być znów 
wzniesionym na innem, upatrzonem przez 
właściciela miejscu.

Demontowanie budowli dokonywane 
było z wielką pieczołowitością, przyezem 
wszystkie jej części zostały szczegółowo 
ponumerowane; pozatem zrobiono około 
stu zdjęć fotograficznych odtwarzających 
poszczególne fazy rozbiórki, a mające słu­
żyć jako wzory przy ponownem „skła la­
niu“ zamczyska. Kominy, ważące po kilka 
centnarów, zabrano w całości, przewożąc 
je na olbrzymich ciężarówkach. Architek­
ci całego świataz wielkiem zainteresowa­
niem śledzili przenosiny tego starożytne­
go gmachu, przedstawiającego wartość 
aTyiifcewft“ około dziosięciu Miljoraów ato-.

tych a który — niby domek z klocków 
— zburzony w jednem, złożony znów zo­
stał w innem miejscu. Kr.

Czy wiecie, źe~
— Rosja posiada 26.000 dźwiękowych' 

kinoteatrów na ogólną liczbę 35.000 kin.
— W pałacu królewskim w Berlinie nie 

było za czasów Wilhelma I — wanny a 
gdy cesarz chcial się kąpać, przynoszono 
wannę z pobliskiego hotelu.

— 5 000 000.000 flaszek lemoniady i na­
pojów bezalkoholowych konsumuje rocz­
nie ludność Sianów Zjednoczonych.

— Na każdych 10 robotników w Sta­
nach Zjednoczonych jeden pracuje w prze­
myśle automobilowym.

— Największy rezerwoar wodny św’ata 
wybudowany został w Melbourne (Ausira- 
lja), a liczy on 8.800.000 galonów pojem­
ności.

Z estrady
Czeslaw Kamionka

Na swój pierwszy publiczny wy­
stęp wybrał p. Kamionka program 
duży — nawet, rzec można wielki, bo 
dwie sonaty (Tartini, Szymanowski), 
dwa koncerty (Mozart, Vieuxtemps,, 
Ciaconnę Bacha i Preludjum łącznie 
z allegrem Pugnani - Kreislera. Jeśli 
uwzględnić i bisy, to w sumie okaże 
się, że program taki stanowi przedsię­
wzięcie, wymagające nietyiko szero­
kiego wyrobienia artystycznego i pew­
ności siebie, ale i wytrzymałości ner­
wowej oraz dużej siły fizycznej. Nasz 
koncertant czuł niewątpliwie z góry, 
że podoła tak odpowiedzialnemu za­
daniu, skoro z całą śmiałością wybrał 
sobie tak odpowiedzialny program. 
Istotnie, w ciągu całego koncertu na­
pięcie i siły jego nie osłabły ani na 
chwilę, dając stale maximum wysiłku 
i czujności artystycznej.

Produkcja naszego koncertanta 
miała na sobie cechy dużej swobody 
a nawet, jeśli chodzi o temperament, 
pewnej wybujałości. Sprawiało to, że 
niektóre utwory, wymagające spokoj­
niejszego i równiejszego . stylu, wy­
padły w tej interpretacji nieco jaskra­
wo i dowolnie (Bach, Tartini). Świad­
czy to bezwarunkowo o samodzielno­
ści artystycznej i własnym wyrazie 
młodego koncertanta oraz pozwala 
mniemać, że przy pogłębianiu swej, 
mającej b. zdrowe zadatki kultury in­
dywidualność jego stanie się bardzo 
ciekawą i wartościową. Pomocnym 
tu mu będzie znakomity podkład tech­
niczny jakim już dziś p. Kamionka 
dysponuję. Doskonała technika 
smyczka pozwala mu na wydobywa­
nie nawet z przeciętnego instrumentu 
dużego, barwnego i soczystego tonu, a 
technika lewej ręki otwiera przed nim 
szerokie pole wirtuozowskie (Pugnani 
Vieuxtemps).

Pod względem stylu wykonawcze­
go najwyraźniej przemówiły do słu­
chaczy takie utwory, jak: Pugnani- 
Kreislera preludjum, koncert Vieux- 
tempsa i sonata Szymanowskiego — 
wszystkie zagrane z dużym rozma­
chem, temperamentem i patosem, (któ­
ry jest charakterystyczną zdaje się 
cechą gry Kamionki).

Akompanjowala koledze p. Kraw­
czyńska b. muzykalnie, wykazując 
doskonale opanowanie muzyczne 
wszystkich utworów (najmniej może 
Mozarta). Młodych artystów przyj­
mowano b. życzliwie i ciepło.

fik .Wi»«howic&



Stfrona 12 — Kur Jer Poznański, Środa, ł listopada Î9SÎ ~ Numer 508

Z życia towarzystw
Z działalności Tramwajowego Kola Ł.

O. P. P. W sali gmachu P. K. E. przy ul. 
Słowackiego odbyło się nadzwyczajne wal­
ne zebranie Kola L. O. P. P. przy P. K. E, 
przy bardzo licznym udziale członków.

Z referatu sprawozdawczego wygłoszo­
nego przez sekretarza Kola p Szykownego 
zaznaczyła się bardzo ruchliwa działalność 
Kola pod dotychczasową prezesurą p. inż. 
K. Massalskiego, dyrektora P. K. E. Na li­
ście członków znajdują się niemal wszyscy 
urzędnicy i pracownicy P. K. E., plącąc re­
gularnie swe składki miesięczne na rzecz L. 
O. P. P. Na urządzony w r. bieś, przez Ko­
mitet L. O. P. P. m Poznania kurs instruk­
torów O. P. G. wydelegowało Koło dwóch 
kandydatów, a mianowicie pp. Wierzbic­
kiego i Brykalskiego, jak również wydele­
gowało na kurs specjalny swą drużynę ra­
towniczą, której zakres działania ograni­
cza się na obręb przedsiębiorstwa P. K. E. 
w liczbie 8 członków.

Wobec powołania p. inż. Massalskiego na 
stanowisko dyrektora P. K. E. wybrano 
prezesem Koła p. S. Szykownego, wicepre­
zesem p. Zygmańskiego, sekretarzem p. E. 
Teimerta, a na wakujące miejsce radnego 
p. W. Wierzbickiego. Skarbnikiem został 
nadal p. M. Fundament, bibljotekarzem p. 
A. Skibiński, a ref. lot. p. St. Kroczyński. 
Komisję rewizyjną tworzą pp. Fr. Żurek, A. 
Granach i Nawracała.

Ustępującego ze stanowiska prezesa p. 
dyr. Massalskiego obwołało zebranie owa­
cyjnie protektorem.

Przebieg zebrania był podniosły, świad­
czący o należytem docenianiu tak ważnej 
sprawy, jaką jest akcja L. O. P. P. (z)

RADJO
Programy radiofoniczne

Czwartek, dnia 5 listopada 1931 r.
Poznań (335 m) godz. 7.15 gazeta poran­

na; godz. 11.40 przegląd prasy krajowej; 
godz. 12.35 V. koncert dla młodzieży; godz. 
14.00 notowania giełdy pieniężnej; godzina 
16.50 „Miesiąc propagandy Śląska“; godz. 
17.00 „Promethidion“; godz. 17.20 „Torem 
literatury i poezji"; godz. 17.35 koncert 
popołudniowy (transm. z Warszawy); go­
dzina 18.10 lekcja języka ang. (metodą lin- 
gwafoniczna?; godz. 19.05 higiena stówa; 
godz. 19.10 feljeton roln. p. t. „Produkcja i 
przetwórczość hodowlana w świecie kryzy­
su“; godz 19.45 wiadomości prasowe; godz. 
20.00 rolnicza skrzynka radjowa; godzina 
20.15 koncert wieczorny. Wyk.; Zofja 
Leszczyńska (sopran), Eugenjusz Maj. art. 
op. (baryton), Witold Both (skrzypce), prof. 
Franc. Łukasiewicz (akomp.): godz. 21.25 
słuchowisko p. t. „Wielki człowiek do ma­
łych interesów" — Aleksandra Fredry w 
radjofonizacji St. Dunin - Karwickiego 
(transm. z Warszawy); godz 22.10 ostatnie 
wiadomości prasowe; godz. 22.15 „Sztuka 
taneczna“ (wygł. p. Ogończyk - Mąkowski).

Warszawa (1412 m) godz. 12.15 odczyt 
rolniczy: „Wstępujemy do szkół rolni­
czych“; godz. 12.35 V koncert szkolny z Fil­
harmonii Warsz.; godz. 14.45 muzyka gra­
mofonowa; godz. 15.23 „Wśród książek“; 
godz. 15.50 program dla dzieci starszych; 
godz. 16.20 lekcja jęz. franc. (kurs średni); 
godz 16.40 muzyka; godz. 17.18 „Żywot ci­
chego pracownika“; godz. 17.35 koncert so­
listów; godz. 19.15 skrzynka pocztowa rol­
nicza; godz. 19,30 płyty gramofonowe; go­
dzina 10.45 Prasowy Dziennik Radjowy; go­
dzina 20.00 transmisja z Krakowa. Feljeton 
„Z naszych studenckich wspomnień“; godz. 
20.15 muzyka lekka: godz. 21.25 słuchowi­
sko Al. Fredro: „Wielki człowiek do ma­
łych interesów"; godz. 22.25 muzyka lekka 
i taneczna.

Programy zagraniczne. Huizan (1875 m) 
20.40 koncert orkiestry. 22,10 koncert orga­
nowy, 23.20 gramofon; Paryż (1724 m) 21.00 
koncert gramofonowy; Koenlgswnsterhan* 
sec (1635 m) 12.05 i 14.00 gramofon, 16.30 
koncert z Berlina, 20.00 koncert z Berlina: 
Daventry (1554 ml i Londyn (261 m) 22.50 
popularna muzyka rosyjska; Motała (1348 
m) i Sztokholm (435 m) 19.30 koncert chóru 
20.45 muzyka woiskowa, 22.00 słuchowisko; 
Kalundborą (1154 m) 20.10 „Mignon“ op. 
Thomasa; Oslo (1071 m) 19.30 koncert soli­

stów. 22.05 koncert popularny; Bndapeszt 
(550 m) 19.30 transm. z opery; Wiedeń (516 
m) 21.20 Trzej Fratellini z Renz Variété; 
Mediolan (501 m) 20.35 wieczór opery wło­
skiej: Rzym (441 m) 19.50 gramofon. 21.00 
koncert; Sottens (404 m) 20.30 koncert sym­
foniczny; Bukareszt (394 m) 20.00 koncert 
symfoniczny.

SPORT
Ciężka atletyka

Ctężkoatlect K. S. „H. C. P." wyjeżdżają
14 b. m. do Berlina, gdzie walczyć będą z 
miejscową „Teutonią“. W celu wyłonienia 
najsilniejszej reprezentacji klubowej, odbę­
dą się w sobotę zawody eliminacyjne.

Hokej na lodzie
Na walnem zebraniu sekcji hokeja na 

lodzie „AZS“ udzielono pokwitowania ustę­
pującemu zarządowi. Ze sprawozdania 
podkreślić należy zdobycie przez sekcję mi­
strzostwa okręgu poznańskiego oraz za­
szczytnego dla Poznania trzeciego miejsca 
w finale rozgrywek o mistrzostwo Polski 
przyczem drużyna osiągnęła najlepszy sto­
sunek bramek 14:5. Poza tem członkowie 
jej Warmiński, Zieliński I i Ludwiczak bra­
li udział w kursie instruktorskim w Kato­
wicach. Sekcja posiada dwie drużyny, któ­
re trenują na wlasnem boisku lodowem. 
Wybory odbyte pod przewodnictwem p. 
Bardasza dały następujące wyniki: kierow­
nik — Stanek, wicekierownik (kier, sporto­
wy) — Ludwiczak W., skarbnik — Muszyń­
ski, sekretarz — Ludwiczak B., gospodarz 
— Krzyżagórski A. Komisja rewizyjna: 
przewodniczący — Lange, członkowie — 
Busza i Bełżyński. Na tegoroczny obóz o- 
limpijski wyznaczony został Ludwiczak.

(wz)
Pięściarstwo

W reprezentacji Niemiec, która przyby­
wa w sobotę, aby stoczyć walkę z naszym 
zespołem narodowym — wystąpi trzech 
mistrzów Rzeszy na rok 1931 (Donner, 
Kurth i Schiller), a w innych kategoriach 
najlepsi w danej chwili zawodnicy, posia- i 
dający .przeważnie ustaloną sławę między- I 
narodową. Można śmiało powiedzieć, że tak 
silnego zespołu nie widzieliśmy jeszcze w 
Polsce, Niemcy bowiem za wszelką cenę 
chcą mecz wygrać. Nie przyjdzie im to 
jednak tak łatwo, gdyż nasza drużyna jest 
również pierwszorzędna i zaprawiona w 
wielu międzynarodowych bojach, a ponad­
to polscy pięściarze im groźniejszrch po­
siadają przeciwników, tem lepiej spisują 
się dzięki swej zdumiewającej ambicji. 
Wszyscy znajdują się w dobrej formie, a 
czterej przedstawiciele Poznania (Forlań- 
ski, Arski. Majchrzycki i Wiśniewski) tre­
nują pilnie pod niezawodnem kerownic- 
twem p. Stamma Zjazd zapowiada się nie­
zwykle liczny z całej Polski, a również i z 
zagranicy. Przybywają też liczni dzienni­
karze. Mecz sam rozpoczyna się w niedzielę 
o godz. 20. przyczem po raz pierwszy „Ra- 
djo Poznańskie“ w zrozumieniu jego do­
niosłości, transmituje całość. Audycja pój­
dzie również na wszystkie rozgłośnie Pol­
ski. Przy mikrofonie będzie p. red. Jerzy 
Ilerniczek. Nadmieniamy wreszcie, że ze 
względu na ogromne zainteresowanie nale­
ży zaopatrywać się wcześniej w bilety, któ­
re nabywać można w firmie „Camera“.

Do Niemiec wyjeżdża drużyna kombino­
wana „Warty“ wzmocniona przez Zieliń­
skiego z „Goplanji“, Inowrocław w wadze 
średniej ‘w następującym składzie: Rogal­
ski, Kajnar, Sipiński, Warecki, Wyrzykie- 
wicz I, Zieliński, Maćkowiak i Tomaszew­
ski. Zespół „Warty“ walczy 6 bm. w Zgorze- 
licach z klubem bokserskim „Athen“, 7 b. 
m. w Zittau (Saksonja) z „V. F. L.“, a 9 
b. m. w Lignicy z „A. B. C.“ Najciekawsze 
z całego turnieju będzie spotkanie pomię­
dzy mistrzem Niemiec Polterem a Toma­
szewskim w Zgorzelicach.

UZNANA WCAtEI POLSCE ZA NAILEPSZĄ 
« HERtfATA

z ¿KOPERNIKIEM'

WARSZAWSKIE TOWARZYSTWO HANDLU HERBATĄ 
A.DŁUGOKĘCKHW. WRZEŚNIEWSKI-SP AKC. 

NA ZARANIE WYSYŁAMY HERBATĘ OD 4-fo KLGR.
POCZTA ZA ZALICZENIEM

Wydział sportowy PZB zweryfikował
zawody ćwierćfinałowe „IKP“ i „Gedanja“ 
które miały się odbyć w Gdańsku w. o, dla 
„IKP“. Dalej zweryfikowano inne mecze 
ćwierćfinałowe. Półfinały odbędą się 15 li­
stopada. W Poznaniu walczy „IKP“ i „War­
ta“, gdyż „Warta“ nie zgodziła się na pro­
pozycję „IKP“ odbycia zawodów w Łodzi 
oraz we Lwowie spotykają się „Hasmonea“ 
i „BKS“ Katowice.

21 listopada walczy w Łodzi reprezen­
tacja Warszawy z miejscową ósemką pię­
ściarzy.

Projektowane spotkanie Berlin I Łódź
dojdzie prawdopodobnie do skutku w dniu 
6 grudnia. Spotkanie to pierwotnie miało 
się odbyć w dzień, względnie w dwa dni 
po spotkaniu Polska i Niemcy. Ci ostatni 
jednak odmówili gdyż w tym czasie walczą 
z Hamburgiem. 8 grudnia drużyna Berlina 
ma spotkać się w Warszawie z reprezenta­
cją stolicy.

Wioślarstwo
„AZS“ przystąpił w tych dniach do bu­

dowy nowej przystani na własnym gruncie 
nawprost łazienek miejskich między przy­
staniami „Polonii“ i „Germanji“. Oprócz 
przystani przewidziane jest zrobienie pły­
walni ze znajdującego się na terenie stawu.

(wz)

RUCH W TOWARZYSTWACH
— Tow. Gier Pokojowych w Poznaniu.

Zebranie plenarne odbędzie się w środę,
4 bm o godz 20 u p. Beyerowej, pl. Ber­
nardyński 1.

— Związek Tow. Pom. Fryz. Z. Z R. P. 
iilja Poznań. Zebranie plenarne odbędzie 
się 4 bm o godz. 20 na sali p Jarockiej, 
ul. Masztalarska 8.

— Tow. Entomologiczne w Poznaniu.
Miesięczne zebranie odbędzie się w czwar­
tek, 5 bm. o godz 19 w lokalu p. Jaroc­
kiej, ul Masztalarska 8 a.

— Zebranie Stów. Młodzieży Polskiej 
pod wezwaniem św. Stanisława Kostki na 
Wildzie odbędzie się 5 bm. o godz. 20 na 
sali Zmartwychwstania Pańskiego,

— Zebranie Związku Pracowników 
Drzewnych i pokrewnych zawodów filji 
stolarzy Poznań odbędzie się w czwartek,
5 bm. o godz 19 w lokalu p. Grotowskie­
go, ul. Dolna Wilda 71.

— 4 Komp. Marynarzy Powstańców z 
1918 r. im. Adama Białoszyńskiego. Po­
siedzenie plenarne odbędzie się w czwar­
tek 5 bm, o godz. 19 w lokalu p. Jarockiej, 
ul. Masztalarska 8. Na porządku obrad 
referat p dr. Lewandowskiego — W so­
botę. 7 bm. zabawa jesienna w salach p. 
Jarockiej.

— Związek Inwalidów Wojennych R. P. 
Poznań-Winiary. Zebranie plenarne od­
będzie się w czwartek, 5 bm o godz. 19 na 
sali „Sokola“ przy ul. Obornickiej.

— Abrolwencl Państw. Wyższej Szkoły 
Budowy Maszyn i Elektrotechniki w Po­
znaniu, Zwyczajne zebranie odbędzie się 
w gmachu szkoły, ul Kluczborska 5 w 
piątek, dnia 6 bm. o godz. 18.

SKtAB ttówn*
WARSZAWA BRACKA 13

— Tow. byłych Wychodźców pod „BU. 
fym Orłem“. Zebranie miesięczne odj,. 
dzie się w piątek, 6 bm o godz. 19 w 
kału zebrań p. Figla. Wierzbięcice 27.

— Poznański Klub Bokserski. Zebro, 
nie plenarne odbędzie się w piątek, 6 bm 
o godz. 20 w strzelnicy małokalibrowej, a| 
Fr Ratajczaka

— K. S. „Korona“. Miesięczne zebrani- 
plenarne odbędzie się w piątek, 6 bią. o 
godz. 20 na sali Związku Kolejowców, 
Spokojna.

— Wieczorek taneczny K. S. „Korea«»
odbędzie się 7 bm. na sali p Smoczym 
ul M. Focha 72. Początek o godz. 20,3«

— Związek Pomocników Tapicerów, 
Dekoratorów w Poznania. Zebranie ple. 
narne odbędzie się 7 bm o godz. 19 w Je- 
kału p. Kubisza. św. Wojciech 1.

— Tow. Powstańców i Wojaków tm. 
ks. Ign. Skorupki — Poznań-Wtlda. Ze­
branie odbędzie się 10 bm o godz. 19 w 
lokalu zebrań „Dwór Strzelecki“, ul. Ki- 
lińskiego 15.

Za o g 1 o s i an i a i reklamy odpo- 
włada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.

KRONIKA TOWARZYSKA
Tow. św. Władysława fil ja Łazan

urządza w sobotę, dnia 7. bm., o godz, 
20-tej zabawę taneczną z urozmaiconym 
programem w sali „Brodway“ przy ul, 
Starościńskiej nr. 1 narożnik ul. Noskow­
skiego. obok parku Moniuszki. (Przyst«. 
nek tramwaju nr. 9). Zarząd.

zw 11731/2

Obydwa bieżące pragramy najpopular­
niejszych w Poznaniu kin „Apollo & Me­
tropolis“ ściągają, co było zresztą do prze­
widzenia, codziennie tłumy widzów I tak 
kino „Apollo“ gromadzi najwykwintniej­
szą Publiczność na „dźwiękowcu“ z życia* 
rosyjskiego pod tytułem „Rostrzygajqet 
noc“ z czarującą Suzy Vernon w roli głów­
nej; natomiast kino „Metropolis“ wypeł­
niają do ostatniego miejsca najszersze ste­
py kinomanów na obrazie t. zw. „złotej 
serji“ p. t. „Fałszywy krok“ czyli malżcó- 
żeństwo niefortunnym pomysłem w kon­
certowej interpretacji ról głównych w oso­
bach: George'a Bancrofta 1 Mary Aster, 
Wielką atrakcią i magnesem jest też ostat­
nia rewja, która sobie zdobyła nazwę 
„najlepsze! z dobrych“. Jjż sam iei lP 
tuł „Co kto robi w nocy“ mówi sam za sie­
bie ,.. Powyższe te dwa arcydzieła pozo- 
stają na ekranie tylko dwa do trzech dni, 
ustępując miejsca: w kinie „Apollo“ — 
farsie dźwiękowej p t. „On albo Ja“ z fe­
nomenalnym Harry Peelem, a w kici# 
„Metropolis“ fascynującemu filmowi z 
piękna Oiąą Bckłonową p t. „Nłebezpleez- 
na kobieta“. Tytuł najbliższej rewji: „777

Jako nadprogram kino „Apollo“ wy­
świetla od dziś film ..Pielgrzymka polsko 
do Budapesztu“, w której bierze udział 
pielgrzymka z Poznania. zw 117«

Dnia 3 b. m., o godz. 7,30 wieczorem, zasnął w Bogn, opatrzony kilkakrotnie 
Sakramentami św., mój najdroższy, nigdy niezapomniany mąż, kochany jedyny syn, 
brat, kuzyn, szwagier i wuj, ś. p.

Bronisław Skotarczak
przeżywszy 38 lat. Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6. b. m. o godzinie 14,30 
z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała w Dębcu.

W ciężkim smutku pogrążeni
z*' «740 ¿ona, matka, siostry i rodzina.

Poznań, ul. Spadzista 3, Araucaria (Brazylja), Katowice, Toruń.

We wtorek rano, o godz 1-szef, rozstał się 
z tym światem, po krótkich, lecz ciężkich cier­
pieniach, opatrzony kilkakrotnie Sakramentam- 
św., mój najukochańszy mąż, nasz drogi ojciec, 
teść i dziadek, ś. p.

Szczepan Walaszyk
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 6 bm„ 

o godz 16-tej z kaplicy cmentarza farnego pr i 
ul. Bukowskiej, o czem donosi

w ciężkim smutku pogrążona
rodzina-

Poznań, Gdynia, Rastenburg. 
Wielkie Garbary 54. zw 11737

Kilka dobrze p | A T F O R1^’ 
I utrzymanych * v „ia-
60— 10J centnarów nośności do sprze“ 

Ogrodowa 14 nw 8 '84 ic
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Przewielebnemu Duchowieństwu, Towarzystwu śpiewu im „Cho­
pina“ za piękny .Śpiew nad mogiłą, Krewnym i Znajomym ta okazane 
nam współczucia, nadesłane kwiaty i wieńce oraz oddanie ostatniej 
przysługi naszej kochanej, nigdy niezapomnianej córce i siostrze ś n 
składamy serdeczne '

Katarzynie Olejniczakównie
Bóg zapłać!

Pw 8 609-57 438 Rodzina.

Otworzyłem kancclarję adwokacką

w Wągrowcu
j przy ul. Pocztowej 2. Telefon 55. Ul

rFr. Zakrzewski ■
£ nw 6783 adwokat. JK

DflRl woścl. korespun 
LU III deneji. pisaniu 

na maszynie, języki, 
posznknje zajęcia
w godz. od 8—14. Oferty do 
ekspedycji Kurjera Poznańsk.

pod iw 11741

biegła w księgo- 
woiet, I

HinowniE:
K8ŁBIUJSKI
IHUTBHS29.

KAŻDY MOŻE SIĘ PRZEKONAĆ

Reslflurncin „CECHOWA“
winie. W. Jabłoński

Poznań, ul. Seweryna Mielżyńskiego 23. 

W czwartek, dnia 5. Tl. r. b.
Polecam specjalności:

Prosiak pieczony
Comber z zająca II Czarniną 
Kołduny po litewska || Kaszak smażony

Pw 8 611-44.71

ZŁOTA R1BKA
nl. Kwiatowa 12

Dziś wieczór, środa, 4. bm.,

wieprzobicie
na które zaprasza Sympatyków i Znajomych
1» i ut Gospodarz.

Lokal po renowacji stanowi mity kąetk.

BELW1EDER
Restauracja i Kawiarnia, Marsz. Focha 18 

orządza w czwartek, 5 listopada 1931 r.

Wieprzobicie
połączone z wieczorkiem tanecznym
na sali.

Polecam w tym dniu od rana: Mięso a kotła, kiszki 
z kapustą, kaszak sma ony, kiełbasa z ruszto, 
flaki po warszawska i rożne inne specjalności.

Z poważaniem
Pw86i244,75 Władys.aw Rajewski.
Wstęp na wieczorek wolny. Ceny zniżone

Pizy Kupnie należy bacnm zwiacaó uwagę na prawnie zastrzeżone ”4711” oraz na Niehiesko-Złotą Etykietę. 
r Wyiwarzany całkowicie w Dziedzicach (Śląsk Cieszyński).

poszukiwani na poszczególne wojewódz­
twa z kaucją od 1000—1500 złotych — 
sprzedaż gaśnic najnowszego wynalazku 
sensacyjnie działające i tanie. Zgłosze­
nia do Kurjera Poznańsk. pod zw 11 743

»»

Uwagra/ Uwaga/

BROADWAY
nl. Starościńska 1

Kto pragnie spędzić mile i wesoło czas 
niechaj spieszy do „BROADWAYU”.

Codziennie dancioy z występami.
Tancerki. Separatki.

— iwiu«

Sprzeda się

: kamienicę czynszową•
(wyłącznie mieszkania) w śródmieściu, dobrze 
się rentującą na korzystnych warunkach,
5 pokojowe mieszkanie ewentualnie do dys­
pozycji. Oferty do „Par“, Aleje Marcin­
kowskiego 11 pod 44,62 Pw 8 688-44.04

maaaaaaaafaaaaaaaeaaaaaaaaoaaapaa»»

Świetnie prosperujący, od lat zaprowadzony

SKŁAD KOLONJALNY
(hartownia) w większem powiatowem mieście, sprzedani 
z powodu zmiany. ' Zgłoszenia do Kurjera Poznańskiego 

Stary Rynek rw 3305

BUFET KLUBOWY
do objęcia zaraz na własny rachunek. Wymaga 
się złożenia kaucji. Zgłoszenia pisemne z poda- 
niem referencji do Kurjera Pozn. pod zpw 11736

położoną przy ut 27 Grudnia
dobrze się procentującą, z składami i loka­
lami handiowemi na korzystnych warunkach. 
Oferty do „Par“, Aleje Marcinkowskiego 11 
pod 44,61 Pw 8 59844 <B

PIANINA
najlepszei jakości poleca 
po cenach bardzo zniżonych

B- SOMMERFELD Patryka Pianin
Bydgoszcz, ul. Śniadeckich 2.

■d fabryczny w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 15.
Pioszę zażądać prospektów! (jw 6404

ZflJflCE
inną dziczyznę

po cenach dziennych
kupnie

SYHDYRAIEKSPORTOWT 
Dl. H IMa 5, Poznań.

■ Telefon 18-60 —

„Serowak“
biuro

oddziała ratyaowego
na m. Poznań przenie­
sione z dniem 3 b. m. na

Bl.Jasnal6.m.lO.
rw 11 721

KUPUJEMY KAŻDĄ ILOSC ZIEMNIAKÓW 
FABRYCZNYCH I JADALNYCH WAGONOWO

ORAZ CEBULE. Pw 8 608-44.74 
Zgłoszenia F-ma STACHE, Skarbowa 15, tel. 40-18 i 66-96

zw 11 783

KROJCZY
Pierwszorzędną miarową garderobę męską po­

da 1J'* Ogłoszenia z odpisami świadectw i po- 
le® wysokości wynagrodzenia do ekspedycji

Kurjera Poznańskiego pod iw 11744

na I piętrze kamienicy przy

I
cJt. Rynku, od 1 stycznia 1332 r.
do wydzierżawienia.

Zgłoszenia do eksped. Kurjera 
Poznańskiego pod zw

Zabawki
lalki, meble, zwierzę­
ta» gry towarzyskie, 
huśtawki, anta, ro­

werki, bulaj-nogi 
wielki wybór — niskie ceny

A. Koszewski
tan. Siary Rynek nr. 61.

Pw 8 185-42,1

Jadłodajnia
wydająca ponad 100 obiadów dziennie, kompletnie urzą­
dzona korzystnie do wydzierżawienia. Potrzebna kaucja. 
Zgłoszenia do eksped. Kurjera Poznańskiego pod zw 1J 733

ZECER-AKC5DEIISIST«
dobry fachowiec, były metram- 
paż i korektor, z dobrerai świa­
dectwami i poleceniami poszukuje 
zaraz stosowne) posady. Pretensje 
według umowy. Oferty do Ku­
rjera Poznańsk. pod zw 11668
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Ostrzeżenie!
Dowiadujemy się iż pewni osobnicy podszywa­

jąc się pod miano inkasentów naszych obchodzą 
abonentów naszych, inkasując pieniądze rzekomo 
w naszem imieniu.

Wobec powyższego stwierdzamy, iż osobnicy ci 
działają bezprawnie i winni być oddani w ręce władz 
bezpieczeństwa jako zwyczajni oszuści. Do inkasowa­
nia bowiem na terenie miasta Poznania jest upoważ­
niona tylko p. Michalina Gardzielikowa, zaopatrzę na 
w pełnomocnictwo sądownie uwierzytelnione. Nikt 
inny nie jest upoważniony do inkasowania w naszem 
imieniu.

P. T. Kupców i Przemysłowców prosimy więc 
usilnie o zachowywanie jaknajdalej idącej ostrożuo- 
ści przy płaceniu rachunków, gdyż sum wpłaconych 
do rąk nieupoważnionych przez nas osób nie mogli­
byśmy uznać. nw 6 785

Wydawnictwo Gazet Fachowych „KUPIEC“,
Poznań.

UCHWAŁA. Postępowanie w sjJFawie przymusowego 
przetargu nieruchomości w gminie Ostrów położonej, w 
księdze wieczystej Ostrów, karta 840 i 197 na nazwisko 
Wojciecha i Pelagii Dolatów żyjących w ogólnej wspólno­
ści mająlk. w Ostrowie zapisanej, zastanawia się tym­
czasowo albowiem jedyny wierzyciel popierający, wniósł 
o tymczasowe zastanowienie postępowania. Wyznaczony 
termin przetargu na dzień 16 stycznia 1932 r. odpada. 
Ostrów, dnia 30 października 1931 r. Sąd Grodzki.

nw 6 734

PRZETARG PRZYMUSOWY
W czwartek, dnia 5 bm„ o godzinie 9-tej przed poł. 

sprzedam najwięcej dającemu za gotówkę przy Starym 
Rynku 38/39:

większą ilość kapelusze męskich. nw 6 756
Licytacja odbędzie się nieodwołalnie.

Dawia, kom. sądowy. Poznań, Śniadeckich 26.

LICYTACJA PRZYMUSOWA
W piątek, dnia 6 listopada rb.. o godz. 11-tej prrjy 

Wolnica 2 (w podwórzu) odbędzie się sprzedaż za natjc^ 
miastową zapłatp:

samochodu ciężarowego, 2 maszyn do pisania, j 
szyn do szycia, maszyny szewskiej, bufetów l 8,0|,* 
składowych, 2 kanap, 2 ioteli, 3 biurek. 4 luster 
fetu, 2 zegarów, 2 szaf do rzeczy, szyfonierki, 4 
seL umywalki, garn, koszykowego, platformy, 
powózki, okuć do okien i drzwi, radioaparatu, 2 st*; 
chawek, browningu, wiertarki, 2 śmietników 
nowych, 2 sukien, obrazów i futra męskiego.

Obejrzeć można 15 minut przed sprzedażą.
Poznań, dnia 3 listopada 1931 r nw gry

MAGISTRAT XIII ł. M
PRZETARG PRZYMUSOWY

W czwartek, dnia 5 listopada 1931 r., o godz 10-te] pry.
ul. Wrocławskiej 38, sprzedam publicznie najwięcej da)ą. 
cym za gotówkę:

25 płaszczy zimowych. nw 675»
J. Bartkowiak

kom. sądowy. Poznań, ul. Poznańska 58-a. Telefon 75-?i

[
Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze 

słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi 1 słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.
SPRZEDAŻE

Drzewka i krzewy 
owocowe

ozdobne i róże polecają A 1 J 
Jeske Szkólk: drzew w Jelonku 
poczta Złotnik] k'Poznan a tele­
fon 3 Cenniki Wysyłamy na ża 
danie bezpłatnie! Dojazd do na­
szych Szkółek autobusam. z Pla 
cu Sapieżyńskiego w kierunku 
Obornik dwp 1330

50 groszy m2
Każdy kupujący może otrzymać 
19-letnią 6% pożyczkę na spłatę 
zemi budowę gospodarczą . za­
łożenie warsztatu pracy. Infor­
macje Aleje Marcinkowskiego 13. 
pokój 15 telefon 37-15.

Pw 8 461-43.57
Plusz - Futro

wytłaczam palta pluszowe. De­
senie futer. Zielona 1 parter le 
wo zdw 77 074

Zakład fotograficzny
sprzedam tanio w powiatowem 
mieście z powodu zmiany przed­
siębiorstwa. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 80 693

Futro
męskie piżmowce, raglan na cie­
plej podszewce sprzedam, Gło­
wiński, Plac. Bernardyński 4. I. 

zdw 80 813

Nowości
na sezon jesien­
ny. tweedy już 
od 2.25. na pla 
szcze. kostiumy 
od 5.50. geor 
getto.' velutine 
na suknie, cre- 
pe-de-chine od 
5.50. crepe ge­
orgette od 7.25 
w wszystkich 
kolorach poleca 
hurt, i detal. 
W. Groszkie- 
wicz, Poznań. 
Wrocławska ś 
Pw 8 666 44,35

Parcele
po 900 m kw. opłotowane. z wo­
dociągiem gazem, kanalizacją i 
światłem ełektrycznem zaraz ko­
rzystnie na sprzedaż. Właściciel. 
Palacza 39 zdw 79 737

Skład
kolonialny, zbiory dzienne 400. 
korzystnie sprzeda „Informator“, 
Ratajczaka 15 (Pasaż).

zdw 80 932
Dom

piętrowy dochód 1200 rocznie — 
sprzedam. 4 pokoje zaraz do ob­
jęcia. Józef Sroka. Swarzędz

zdw 80 184
Dom

b piekarnia i cukiernic sprzedam 
natychmiast na korzystnych wa 
runkach z powodu starości i sto 
su-nków rodzinnych. — Bolesław 
Koliński. Lwówek, pow. Nowy 
Tomyśl. zdw 80 598

Motor
Deutz‘a 12 PS., nowszy model, 
w bardzo dobrym stanie, na 
iprzedaż korzystnie Zgłoszenia 
Kurjer Pozn zdw 80 432

Ubikacja
kwietne miejsce dla obuwnika 
lub prasowalni tanio.w Oferty 
Kurjer Pozn. zdw 80 575

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-tatnowy milimetr 50 groszy

Znak oferty (naprzykład: n 2395, z 21205, d 1811 
1 t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 10.

Rajski
Ptak tanio Wrocławska 14. m. 7. 

zdw 80 314
Maszyna

do pisania 150 Orzeł 350. Ul. Jó- 
iefa 6. mieszkanie 6. zdw 80 981

Szczenięta
dziesięciotygodniowe wyżiy sław­
nej rasy n emieckiej są do naby­
cia po cenie 30 zl w majątku 
ziemskim Nieprześna p Bochnia 
(Małopolska) zdw 80 843

* Bufet
mało używany tanio. Adres
Kurjer Pozn. zdw 80 978

Koncesję
dorożkę samochodową sprzedam. 
Oferty Kurjer Pozn.

jw 1890
Gramofon

szafkowy tanio sprzedam. Sło- 
wackiego 48. mieszkanie 6. 

jw 1887
Skład

kapeluszy 1 towarów krótkich z 
wolnem mieszkaniem z całkowi 
tem urządzeniem składowem od
1 grudnia do wynajęcia w po­
wiatowem mieście Śmiglu który 
przez 6 lat jest w pełnem biegu. 
Zgłoszenia Roman Buda, Ra­
wicz, ul. Grunwaldzka 366. 

zdw 80 996
Parcele

w górnej części Wildy sprzeda. 
Zgłoszenia uprasza sie do Ku­
rjera Poznańskiego zdw 79 831

Pianino
krzyżowe tanio sprzedam. Kra 
szewskiego 13. mieszkanie 5. 

zdw 80 794
Restaurację

Smok na Starym Rynku sprze 
dam zaraz 8.000. zdw 80 564

Maszyny do pisania
z gwarancja pierwszorzędne no 
we z' 690.— a używane z gwa­
rancja i prawem zamiany od ¿i 
95.— Skóra i S-ka Poznań Al 
Marcinkowskiego 23 Sw 4/5

„Centrala mebli“
Swarzędz, naprzec-w poczty po­
leca meble po cenach niskich. 
Wielki wybńr Pw 7 773 4-S0.35i6

Sypialnie
sprzedaje tanio Stolarnia. Ry­
bak! 15 zdw 80 357/8

Meble
eteganckie. skromne po cenach 
fabrycznych poleca Weciawski. 
św, Rocha 8. Obejrzeć można 
również w nied-ziełe. zdw 76 888,9

Węgiel
drzewny, bukowy retortowy, pri­
ma gatunek, najlepszy do praso­
wania, niekopcący, niesprawia 
jacy bólu głowy, jest do naby­
cia w składach spożywczych że­
laza i drogeriach, Jan Kardacz, 
Różana 18. teł. 77-79.

zdw 80 998
Kauelusze damskie

w najnowszych¡OŚ«**-.--, fasonach oraz 
skórki na obsa- 
dy 0° pena<'13 najniższych po-X. 3 lecą P Szcza­
wińska ' S-ka 

ol Wodna 1. Przyjmujemy asy- 
gnaty Kredytu Pw 7762 39.68

Futra
spody pod fu ra. lisy i skóry 
wszelkiego rodzaju kupuje s'e 
najtaniej w firmie Józef Dawid. 
Poznań ul Nowa '1 Przyjmuje 
asygnaty Tow „Kredyt“.

Pw 7 799-37.109

Parcele budowlane
przy szosie Warszawskiej bezpo­
średnio przy .>siedlaeh Dom 
Własny" Praca" wodociągi i 
kanalizacja przeprowadzone — 
wprosi od właściciela do nabycia 
Zgłoszenia Małecki Droga Dę­
bińska 11 telefon 11-90

Pw 7995 40 127

Maszynę
krawiecka sprzedam. Zielona 5. 
m 1. zdw 80 679

N aj szczęśliwsze
losy Loterii Państwowej poleca 
Kędziora Poznań Sieroca 5 6

zdw 75 774 5 
Skład

cukierków 2 500 złotych. Oferty 
Kurier Poznański zdw 80 761

Skład
cukierków (śródmieście). Oferty 
Kurjer Poznański zdw 80 S96

Pieska
młodego białego szoica sprzedam 
Wyrembek Patrona Jackowskie­
go 37 mieszkanie 19. zdw 80 739

Psa
(Zwergbuldog) kupie. Oferty 
rjer Poznański zdw 80 785

Kupię
dobrze prosperujący skład 
njalny Oferty Kurjer Poznam^

zdw 80 899 c

Motor Diesla Körting
25 do 28 KM. w bardzo dobrym 
stanie zaraz na sprzedaż. P. 
Tschuschke, Młyn Motorowy, 
Kobylin. Wlkp zdw 80 439

Futra, obsady futrzane
w wielkim wyborze po cenach 
hurtowych dopóki zapas stareży. 
F Lisiecki Dom Konfekcyjny 
Poznań Stary Rynek 98-100

Pw 8 022-57.312

Parcele
(Dębiec, Jeżyce) pięknie położo­
ne. pod wille, bardzo korzystnie 
na sprzedaż. Oferty Kasjer Po­
znański zdw 80 497

Domek
w Puszczykowie z ogrodem i 4 
morgi ziemi na sprzedaż Oferty 
Kurjer Poznański zdw 79186

Skład
maszyn rolniczych

i warsztat reparaeyjny, istnieją­
cy 30 lat, świetnie i dziś prospe­
rujący. obecny obrót ca 350. tys. 
dom mieszkalny 10 pokoi, miasto 
powiatowe 12.000. gdzie wyższe 
szkoły sprzedam tanio za pół ce­
ny wartości z powodu choroby 
i wyjazdu. Do objęcia towaru i 
kupna nieruchomości potrzeba ca. 
50.090 zł. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdw 80441

Harmonje
do ćwiczeń ną sprzedaż. Saga­
nowski, Grudzieniec 23.

zdw 80 090
Młyn parowy

30 tonn z bocznicą kolejową 30 
mórg pola w bardzo bogatej oko­
licy zbożowej, w Poznańskiem. 
objekt I. klasy, najnowsze urzą­
dzenia z aparatem do bleichowa- 
nia z powodu zmiany zawodu do 
sprzedania ewentt wydzierża­
wienia. Oferty do Kuriera Po- 

(■»Aekśes® «dw 00801

Spodek
nowy z gęsiem pierzem sprzedam 
okazyjnie Ogrodowa 12 ra. 23 
(przed południem). zdw 80 644

Willę
8 pokoi, komfortowa, cała wolna 
z ogrodem 5 min. od tramwaju 
za 42 000 sprzedam może być 
dwumieszkąniowa — Pośrednicy 
wykluczeni. Oferty Kurjer Pozn. 

zdw 80 643
Alfa - Laval

1 kompletny aparat, dojarka za­
miast 825 tylko 375 zl. Chełmoń­
skiego 21. II tolefon 77 74. 

zdw80 639
Citroen

6 cylindrowy 1930 nowoczesna li­
muzyna wszelki komfort, jak no­
wy sprzeda za gotówkę, zboże, 
brylanty i t p cena wedle umo­
wy Menes Polna 4 telefon 77-74 

zdw 80 638
Kantówki

belki laty odda korzystnie M. 
Hoffman i S-ka. Górna Wi’da 
134 a zdw 80 627

Kamienicę *
z restauracją w Bydgoszczy 
sprzedam lub zamienię na go­
spodarstwo Oferty Kurjer Po­
znański zdw 80 623

Skórzany
angielski płaszcz, ciepła pod­
szewka. wymiar duży, cena 120. 
Adres Kurjer Poznański 

zdw 80 620
Motocykl

B. S. A 500 ccm. najnowszy 
typ okazyjnie na sprzedaż Wiel­
kie Garbary 44. m 6 zdw 80 614

Sprzedam
kompletna dębowa jadalke tanio 
Lewandowski. Przemysłowa 43 

zdw 80 526 7
Skład

żywnościowy orzyległe 3 pokoje 
kuchnia od właściciela nrzy ul 
Chociszewskiego 27. zdw 80658

Dom
wolny od podatku, dzierżawa 
poezn’.e ,5500 cena 55 000. wnłata 
35 000 Zgłoszenia T<urjer Pozn. 

zdw 80 657
Płaszcz

zimowy męski sprzedam. Od 15 
do 18. Jasna 3 mieszkanie 4. 

zdw 80 650
Pianino

zagraniczne, dobrze utrzymane 
sprzedam Staszica 3 m 1 mie­
dzy 17—19. zdw 80 508

Fretki
dobrze polujące oraz siatki po- 
’eca Handel Zoologiczny, ulica 
Dąbrowskiego 1 zdw 80 750

Skórki
błamy, ceny buTtowe. Hatikie- 
wicz. Wielka 9 (wchód Szewska) 

rw 3.334
Pianina

pierwszorzędnej jakości, marki 
. Betting“ wielkim wvborze po­
lecają: Kwiatkowski. Poznań uli. 
Gwarna 9. Fabryka Fortepin 
nów. Leszno. Cenniki na żądanie 
bezpłatnie. dw 1 464

Regały
prawie nowe, częściowo oezktpne 
siprzcidam. Kraszewskiego 11 Jo 
kał 6/7. Pw 8 529-43.54'55

Radjo
komplet tanio sprzedam Marcina 
33. mieszkanie 8 zdw 80 814

Majątek
400 mórg, okolica środa, budynki 
dobre inwentarze' nadkompletne. 
cena ugodowa, wplatv 50 000 
Zgłoszenia Rutkowski. Grobla 29 

zd w 80 886
3,65 rękawiczki skórkowe

ceny fabryczne
Napa flanel 4.80. trykotowe 0 50. 
wełniane 0 60 podwójne 1 00. 
szale jedwabne 0.80. pulower 210. 
pończochy wetna jedwabiem 2.50. 
Bemberea 2 20 macco 0 80 skar- 
netki niciane 0 35 tu najtaniej. 
Wielkie Garbary 10 Jamont.

oów 808M

Akumulatory
naprawiam fachowo tanio. Nowe 
tanio sprzedam. Dolna Wilda 21. 
rn 3 zdw 80680-1

Skład nabiału 
I towarów kolonialnych
z łazienką i trzypokojowem 
mieszkaniem zaraz sprzedam — 
3 Maja 7. zdw 80 825

Płaszcz
zimowy męski tanio na sprze 
daż. Małeckiego 33. m. 7.

zdw 80 948
Garnitur

klubowy skórzany oddam. Adres 
Kurjer Pozn zdw 80 960

Ford
reklamówka 1929 r. w dobrym 
stanie tanio na sprzedaż. Zgło­
szenia przyjmuje ..Globus", Le­
szno. Wlkp. zdw 80 968

Folwark
130 mórg pszenno buraczanej zie 
mi pełne inwentarze cena 20 000. 
wpłaty 10.000 sprzeda Jaśkie 
wicz, Poznań Fredry 6.

zdw 80 924

Benenowski
Pótwiejska 3 — Chwaiiszewo 76 
kupisz najtaniej. zdw 80 993.4

Autobus
na 16 osób, świeżo po remoncie 
korzystnie do sprzedania. Oferty 
do ..Par“ Aleje Marcinkowskie 
go 11 .pod nr. 44,72.

Pw 8 605 07-44.72/73
Fiat 501

kompletnie wyremontowany o- 
twarty nowy dach, boki 2 now’e 
opony korzystnie. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański pod zdw 80 724

Parcele
na Łazarzu korzystnie sprze­
dam. Oferty Kurjer Pozn.

zdw 80 829
Kożuch

barany rosyjskie, kołnierz oposy 
sprzedam. Wały Wazów 15. 
m. 4.________ zdw 80 836

Futro
karakułowe z całych skór oraz 
źrebce na niską osobę okazyjnie. 
Matejki 56, m. 4. zdw 80 839

Narzędzia
stolarskie z powodu śmierci mę­
ża tanio na sprzedaż. Franzke, 
Sarnowa, Kościuszki 161.

zdw 80 842
Doberman

tresowany, czujny tanio Kole­
jowa 46. Kowalski. zdw 80 845

Wózek
dwukołowy ręczny, tanio. De- 
górski. Dąbrowskiego 88.

zdw 80 871
Duży

żelazny piec do sprzedania, św. 
Marcin 68. warsztaty.

zdw 80 848
Kolejowe

ubranie, płaszcz surdutowy Kra­
szewskiego 9. mieszkanie 8.

zdw 80 694

Radjo
Philipsa trzylampkowe kompl. 
sprzedam. Mylna 1. m. 13.

zd w 80 747 

Kupię
większy brylant — Zgioezenj. 
..Par". Aleje Marc:nkowsk.ezu 1, 
pod 57.429._______ Pw 8 60057.4a

Skład
towarów kolonialnych i drogo ryj- 
nych w najruchliwszym punkcie 
miasta przy rynku — zaraz na 
sprzedaż z Dowodu stosunków ro­
dzinnych. Objęcie około 8.000 — 
Oferty Kurjer Pozn. nw 6 659

Skład
węgli dobrze zaprowadzony z ko­
niem i wozami tanio sprzedam. 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 719 20
Zety

zegarek męski, .Omega“ 18 kar., 
łańcuszek 14 kar., dwa zegarki 
złote, damskie brauzoletkowe. 
szpilkę brylantową, papierośnice 
srebrna sztucer. lornetkę skrzyp 
ce sprzedam/ Zgłoszenia Kurjer 
Peatańdu aw66ó7

Eleganckie
męskie futro spód tchórze kol- 
nierz wydra średnia figura ko- 
rzysine św Marcin 20. m. 4.

zdw 80 758
Łóżeczko

dziecięce sprzedam pom. 3—5 —- 
Grottgera 2 m. 5. zdw80765

Pianino
krzyżowe tanio s>przedam. Prusa 
20. mieszkanie 11. zdw 80 795

Skład
kapeluszy damskich w Poznaniu 
przy rynku Łazarskim z powodu 
objęcia innej branży tanio sprze 
dam. Zgłoszenia — Adama Je- 
skiego 30 zdw 80 800

Futro
męskie, oposy, kołnierz karaku 
fy. cza'me po-szycie. jak nowe, 
średnia figura sprzedam. Zgło 
szenia Kurjer Pozn. nw 6 6o8

Centrum Grodziska
skład narożnikowy mieszkaniem 
nadający się każdej branży, 
ewentualnie caią nieruchomość 
do nabycia. Stasiński Grodzisk 
Zbąszyńska 1. zdw 80 708

Hartownia Porcelany
Wroniecka 24, podwórze, muro­
wane. że tam na.it«aniej.

zdw 80 962
Klubowy

garnitur, elegancki, jak nowy, 
sprzedam 190. Grobla 4 Lew.ckj. 

zdw 80 925
9

mórg, aiemia buraczana budynki 
masywne cena 4.000. wpłaty 
2 00Ó Rolpol. Poznań. Wroc’aw 
ska 22. zdw 80 930

5 KUPNA

Pianino
kupie gotówka Oferty Kurje? 
Poznański zdw 79 299

Złoto
srebro, platynę i brylanty kupuje 
i plącę najwyższe ceny W Kruk 
jubiler ul. 27 Grudnia Nr. 6

zdw 74 699
Parcelkę

gotówką Cpna okolica. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 79 899

Książki
powieściowe, naukowe zakup. — 
sprzedaż. Antykwarjat. Strze­
lecka 2. zdw 80 661

Dom
w okolicy Poznania kupie . lub 
oddzierżawię, możliwie z 6-cioma 
pokojami z przyiegającemi 2 
morgami ziemi. Oferty „Par“. 
Aieie Marcinkowskiego 11 pod 
57.437. Pw 8610 57,437

Harmonję
12—20 registrów kupie. — Oferty 
Kurjer Poznański zdw 80 915

Dom
piętrowy ze składem, dochód 
2.400. cena 15.000 wpłaty 7.000 — 
Rolipol. Poznań Wrocławska 22. 

zdw 80 929
Kupię

małe gospodarstwo blisko Pozna­
nia. Warunek — tylko dobra zie­
mie. Wpłaty 4—5 tysięcy. Zglo 
szetnia do Kurjera Poznańsk.ego 
zdw 80 959/70. Pośrednicy wyklu 
czeni.

Piecyk
przenośny kaflowy kupie. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdw 80 689

Jadalnie
i męski kupie. Oferty ceną Ku­
rjer Poznański zdw 80 721 lub te­
lefon 72-30

Skład nabiału
będący w biegu wydzierżawię 
lub kupię Oferty Kurjer Pozn 

zdw 80 757
Fotel

wysoki wyścielany t. zw „usza- 
ty" używany kupię. Oferty do
Kurjera Poznańskiego zd w 80 7

Poszukuję kupna
inb dzierżawy majątku okol, 1 
1.000—1.500 mórg wprost od wij. l 
ściciela. Odpowiednia gotówka 4, | 
dyspozycji. — Zgłoszenia ..Par" l 
pod 57,431,_______ Pw 8 602-57.431I

Szafę
do rzeczy tanio kupie Oferty K#. 
rjer Poznański jw 1 889

łóżka metalowe używane. Ofej. 
ty Kurjer Pozn. jw 1885.

Złoto
srebro, brylanty, kupuje. Smlt, 
Plac Wolności 5. Pw 827243,11

Kupię
ekstraktor z miedzr na eter ewem 
tualnie z Vacuums paratem. - 
Oferty do Kurjera Poznańskiej#

zdw 80 704
Kupię

do 100 metr, szczanów zdrowych 
sosnowych I. lub TI. klasy z po 
daniem cenv za mtr. franko. sta­
cja Poznań, lub franko stacja 
załadowania Oferty do Knrjera 
Pozn. zdw 80 997

Kamienice
wiTle. domy poleca i poszukuj# 1 
pośrednictwo .Kraku?" Poznali 
Pocztowa 30 telefon 58-66.

zdp 78 097 
Kupię

dom rentowy w Poznania, wpła­
cę 15 000 Zgłoszenia Kurjer Fe 
znański zdw 80 630 
Kamienicę komfortow?

IV piętrową narożnikową z skła­
dami centrum 295 000 wpłaty 1* 
tyg. reszta hipoteki sprzedam, 
dochfid 38 300. Maciejewski Dą­
browskiego 88. zdw 80 Ot»

Kamienica
przy Starym Rynku skład, mie- 
szkanie wolne, dochód tOOOO. 
na 90 000 wp’aty 50 006 7,glosa* 
nia Rutkowski. Grobla 29,

zdw 80 865
Administracje

kamienic, akuratne prowadź«» 
meldunków obeimię za ni?«'» 
ekwiwalentem Zgłoszenia rat- 
A leje Marcinkowskiego 11 P™ 
nr 43.96 Pw8ę9643>

Kamienicę
dobrze utrzymaną śródraieso»
Poznania dochód 9600 cer‘ ,
tysięcy, wp’aty 40 000. BP 
„Krakus“ Pocztowa 30.

zdw 80 821

20 — 30 000 zł .
pożyczki pod zabezp-ec 
poteczne ooszukuje , # zgłoszenia Kurjer Poznani

zdw 79 832 —•
Szukam

pożyczki na dom I.Sokości 8—10 000. za PJ«£"2 %
szkanie 3 kuchnia.
znańska 15-------- ---------- -

Prośba
Ktoby miał tak dobre,serce 
życzyłby samotnej ko / ryf9. 
ra jest chwilowo bardnrorpnt, 
nem położeniu 1000 zl Al
gwarancja Zgłoszeń aMarcinkowskiego 11 nnd »
_______ Pw 8 382-57.41»—-

6 tysięcy
poszukuje. (?warła®<2?!, Ofertaewentualnie h wotecizna„ __ ,
Kurjer Poznański zdŁS—

5 °°® • te za *«•
kaucji lub więcej udzie le ’z?!ea- 
tą odpowiednia nosaa«ólnit „i



Numer 508 Korjer Pomański, éroda, ł ñsiopada 1981 Strona 15

20 — 30 000 zl
t„ir na I- hipotekę na dom 

•eaT0* ,,,,, w Lesznie dobrze aie 
,Jj7cy wartość 150 000 - 

óodług ugody. Zgłoszenia
Kurjera Pozna ńsk.ego. Łk”1 Knmeuiusza 42. nw 6 781j^fZOU------------------------------

Mieszkania
3—4 pokojowego poszukuje — 
wprost od gospodarza dzierżawa 
zgóry Oferty Kurjer Poznański 

zdvz SO 308

Poszukuję
i, na gospodarstwo I. 

«ty«1*1, q00—5.000 złotych. 
Kurjei Pozn. jw 1881 

>^O~WYrJAJĘCI£ 

Dwupok°i°we
■ni« częściowo umeblowane 

• '»‘^"tape Mariki 38 IV. M«‘ o“5'8^ 80 243__________

l pokój
kniii w śródmieściu do wy 

l kofi Zgłoszeń a: plac Nowo 
»>bl‘.L, 5 ui.eszkanie 5.®‘«skJ zdw 80 481__________

hi-

Mieszkania
2 pokoi kuchnia przjmaletytości 
poszukuję. Gotówka dysponuje. 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 79 465

3 — 4 pokoi
z komfortem centralnem ogrze­
waniem wprost od gospodarza, 
najchętniej w okolicy szpitala 
miejskiego poszukuje lekarz nie- 
r.raktykujacy. Zroszenia Kurjer 
Poznański zdw 79 234

2—3
pokoi poszukuje bezdzietne mał­
żeństwo lurzędnik) wprost od go­
spodarza dzierżawa według ugo­
dy Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 633

Pokój
panu. Mickiewicza 19, m. 6. 

____ zdw 80 909 ________
Dwuosobowy

Cieszkowskiego 7. mieszkanie 12. 
________ ad w 80 916 _____

Pokój
próżny słoneczny z używaniem 
kuchni, wynajme małżeństwu. 
Dąbrówki 13. mieszkanie 3.

zdw 80 933

Pokój
«yaty twiatlo elektryerae. cen- 
tra ne ogrzewanie zaraa Mickie­
wicza 34 m. 10. zdw 80 764

Pokój
dwuosobowy. Matejki 5. tniesr- 
kaai« T front.________ zdw 80706

Pokój
wapólay panience zaraz. Św. Mar 
ein &. m. 11_________ piw 80 803

2 ubikacje 1 Salon Mód
przemysłowe do 
Ffcynku Wildeckim. 
myślowa 1.

.^wVraTecla przyîwykw.ntna pracownia kapeluszy 
im. Ń’w»k* Prze-ldam-k ch przyjmuje

zdw 80 5571 przerabam re starych na nąj-

1 pokój
na biuro wielkości 214 x 8 m n* 
parterze z wejściem wprost z 
klatki schodowej oraz składnicą 
i garaż zaraz do wynajęcia 1J1 
Słowackiego 18 Pw 7 771-50.106

Mieszkanie 
kuchn.a pokój dla stu- 

• n« I piętrzę meblami w 
(?f‘<nu odstąpię za zgodą go- 
P<£?.rza zaraz Poważni reflek- 

sie zgłosić Grudzie- t«t>f..m°g-' Solaczu. Pośrednicy 
ti««.’2 £”y zdw 80 581

.klucze»1
Pokój

.„«•linia Junikowie . przy samej 
J,„ji wynajme, 
drzew»

Polna 38 sk'ad 
zdw 80 642

Trzy
i Mtcropokojowe komfort za 80 
*i dóI godz ny od Poznania.

Kurjer Poznański 
*drei zdw 80 641 _____

2 pokojowe
‘świeżo odnowione

Poszukuję
2—3 pokoi ra umiarkowanym mie­
sięcznym czynszem wprost od go­
spodarza Zgłoszenia d<» Kurjera 
Poznańskiego zdw 80 622

Mieszkania
2-pokojowego komfortowego po­
szukuję Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 80 676

Posznknję
pokoju i kuchni wprost od gospo­
darza na Łazarzu pobliżu kościo­
ła. Oferty Kurjer Poznański

zdw180 672
Jednopokojowego

Wilda od gospodarza place zgó­
ry Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 062
3 pokoje

kosztów 1 309 w tein % z łazienką niewyżej drugiego pie
dSerżawa. Adres wskaże - ----------«- --------

Karier Poznański zdw 80 678

Parter
i nokoie kuchnia, światło elek 
Liznę PW Poznaniu . natych- 
*1’ , do wydzierżawienia Most-

Poznańska 15 zdw 80 065

Niekrępnjący
elegancki pokój frontowy, elek­
tryczność utrzymaniem, bea. usy. 
tuowanemu Ratajczaka 9 mie­
szkanie 8. ' _ zdw 80 884

Klatka schodowa
utrzymaniem bez usytuowanemu. 
Ratajczaka 9. m. 8___zdw 80 885

Inteligencji
pokoje. Aleje Marcinkowskiego 
1. EL, mieszkanie 7. zdw 80 835

Pokój
1—2 osobowy elektryczność. osob 
nem wejściem. — Kopernika 4 a. 
m. 18.________________zdw 80 782

Dwuosobowy
Ratajczaka 28. mieszkanie 10.

zdw 80 784 _______

Skład
2 pokoje kuchnia Wrześni, blisko 
rynku, na wszelką branże — za 
dzierżawę miesięczną wproet od 
właściciela zaraz do oddania. Po- 
dlaszewski, Poznań, Półwiej- 
ska 18. zdw 80 9-14

nowsze modele oraz kapelusze ża- 
iobue duży wybór model; goto- 
wych Za wykonane pra>e duża 
ilość p semnych uznań Dla pan 

redz i urzędniczych udz.eiam 
kredytu Ceny bardzo przystępne. 
V Niemyjska Matejki 1 nkro*- 
nik Gri.ŁwaldzkteJ łdw 79 989

Obiady
treściwe na maśle dla bezrobot 
nych 80 gr. 
in. 1.

Nowy Rynek 14 15.

Centrum
elektryka Kreta 22 III., prawo, 

zdw 89 844
Bezdzietnemu

małżeństwu wynajme umeblo­
wany frontowy pokój. Górna 
Wilda 95. m. 8. zdw 81 002

Niekrępnjący
zaraz lub później. reglerska 
W, Carbary 33.________rw 3345

Pokój
zaraz. Jackowskiego 89, m 6. 
___________ jw 1888___________

Pokój
wolny. Garncarska 10, m. 6. 

zdw 80 991
Dobrze

umeblowany pokój z pianinem 
zaraz. Szyperska 3 mieszk, 12.

zdw 80 645
trą poszukuje bezdzietne małżeń­
stwo. Warunki Kurjer Poznański 

zdwi 80 656

Mieszkania
4 pokojowego z kuchnią centrum 
poszukuję. Oferty: Hotel Bazar, 
pokój 18. zdwt80 748

Poszukuję
mieszkania 3 pokojowego ze 
wszelkiemi wygodami w okoli; 
cach Łazarza—Jeżyc, za wysoki 

¡"'«erendą i ogródkiem. Można czynsz miesięczny. Oferty Kurjer 
„„indai codziennie miedzy 4 i 6 Poznański zdw 80 776 

oflludfiiu lub w innym termi..„naiiinion-ll tolal

Natychmiast
nd’tap:en a za zgodą gospo- 

Jl-za 7 pokojowe komfortowe
.Sńnnionc mieszkanie parterowe Jdnowwue „„Mdk.om Można

i?. porozumieniu telefoniczn. 
Adres- Mateiki 6 m. 1. 

zdw 80 6ol

2 próżne
rnikoje w nowym domu z używa- 
niem kuchni okolica Błonie Grun- 
wiMtkie odstąpię młodemu mal- 
¿eńsiwu lub starszej osobie Zglo- 
eieai» Kurjer Poznański

zdw 80 718

4 — 5
pokojowego, komfortowego, cen­
tralne ogrzewanie, łazienka po­
szukuje zaraz bez odstępnego.
Oferty Kurjer Pozn zdw 89 815

Pięciopokojowe
arćdmeście oddam. Wielka 17. 
mieszkanie 14_________zdw 80 780

Trzypokojowe
<fuże dogodne warunki bez. po­
średników. Adres Kurjer Pozn.

zdw 80 738

Pokój
dnźy. śródmieście, z meblami do 
odStflDienia. cena 950 zł. Strzelec­
ka 30. podwórze m 16. zdw 80 888

Dwupokojowe
kuchnia front balkon za. zwrot 
dzierżawy wskaże Agencja Ku­
rjera Pozn. Przeczmica 1 a

zd w 80 891
Pokój

s klatki schodowej I. piętro, cen­
tralne ogrzewanie, światło elek­
tryczne. wydzierżawię od 15 11. 
bez mebli, najchętniej na biuro. 
Zgioszema — ullica Dąbrowskie 
go 46. m 6. zdw 80 893

Dwuosobowy
Piekary 5. 11.. le wo. ¿d w 80 786

Skromny
pokój, ßtrzeleoka 33. m. 3-

ad w 80 7b._____ .
Pokój “

<Ha 2 panów. Strumykowa 37. m. 8 
zdw 80 789 90_____ _

Lokalu
frontowego poszukuje korporacja 
akademicka w IródroleSpiu- naj­
wyżej II. piętro. Oferty najeży 
składać do Kuriera Poznańskie 
go pod »dw80 945  

2 — 3
ubikacje na cele ha,milowo-pne­
in vstowe na Jeżycach wynajmę. 
Óierty Kurjer Pozn. zdw 80 902

Pokój
Górna Wilda 8. mieszkanie 8.

adw80 886________

Gwarna 10
mieszkanie 9 niekrepujacy. for- 
tepian ład ny od za ra z._zd w 80616

Dwuosobowy
cichy, kuchnia. Matejki 45. m 

zdwi80 666

Pokój
Grobla 19. 1-8. ndw 80 887

Dwuosobowy
Jeżyoka 46. parter, nrawo. 

zd w 80 890
Tanio

»okój z utrzymaniem oddam oso- 
»ie, która sie zajmie po południu 
dziećmi Staszica 17. m. 7., od 
7,80 wieczorem. zdw 80 847

Panienkę
na wspólny, Wały Jana 12. mle­
czką nie 19.___________ zd w 8Ó 937

Małżeństwu
bezdzietnemu 15. Szamarzewskie 
go 34, Augustyniakowi.

zdw 80 »40

Komfortowy
centralne, jednoosobowy zaraz 
Mickiewicza Wiadomość: Kurjer 
Poznański zdw 89705 ____

Czysty
dobrze umeblowany elektryczność 
Nowy Rynek 14'15 mieszk. 10.

zdw 89 712
Pokój

u i dla 1—2 osób wynajmę. Kręta ii
HI. prawo zdw 80 727

Samotna
pani poszukuje jednopokojowego 
mieszkania lub z kuchnia w cen­
trum miasta wprost od gospoda­
rza. czynsz zgóry. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zd w 80 791 ______

Mieszkanie
l lub 2 pokojowego za kwartalną 
dzierżawą 2 osoby, poszukują — 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 80 883

Urzędnik
szuka pokoju lub dwutpokojowego 
kuchni za dzierżawę naprzód lub 
objecie mebli. Oferty Kurjer Po­
znański zd-w 80 892 _________

Portjerstwa
szuka instalator, zamiana mie­
szkania. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdiw 80 920 ____________

Dwupokojowe
wydzierżawię. Mroczkowski. Ży­
dowska 1 rw 3 348

Czteropokojowe
mieszkań:© komfortowe, pierw 
sze piętro, blisko centrum oddam 
za roczna dzierżawę Zgłoszenia 
Poważnych lokatorów Kurjer Po- 
gnański zdw 86 864

Pokói~
niP'’naj gospodarza wolny. 
Ul Podchorążych przy Palacza, 
owsa Okrężna. zdw 80 877

„Informator“ 
poleca mieszkania

“alaiczaka 15 (Pasaż), zdiw 80 933

Pokój
umeblowany. Strzelecka 11 mie­
szkanie 22___________ zdw80 730

Komfortowy gabinet
telefon w-ygody śródmieściu, u 
trzymanie obiady lub bez Tele­
fon 18-36. zdw 80 737

Pokoju
z kuchnią za miesięczną lub 
kwartalną dzierżawą wprost od 
gospodarza poszukuje Oferty 
Kurjer Pozn zdw 80 955______

Mieszkania
3—4 pokojowego na św. Łazarzu 
poszukuję za czynszem zgóry. 
Pośrednicy wykluczeni. Zgłosze­
nia do Kurjera Pozn.

zdw 80 987_______
Mieszkań

dla poważnych reflektantów po­
szukuje .Informator“. Ratajcza­
ka 15 (Pasaż). zdw 80 931

£10 ZAMIANA 
MIESZKANIA

Mieszkanie
¿„Pokojowe już wolne elektrycz- 
„^Ljsucłle cleP!e Łazarz, od 
S’Podarza y¡(j miesięcznie, za 
P¿./‘Sí7- AJres "'skażę Kurjer fętnanski zdw 80 845

homfoiPięciowko j owe
"* odnowione. H. pię­tro pVow® „odnowione. II. . .

"‘'da od gospodarza 
zni4viAdr?s ^każe Kurjer Po-
^kluezenU 89 858’ Pośrednicy

«knot, • 2. P°k°ie
(»"•a n¿8 s,<lneczue zaraz do od

tych n„amiT1,n V -DOazuk “je 6 °°0 
’"'»¿Lv’i1! Ittpotekę. procent 
Ofortv ■ wplnc mieszkanie. ^kriy Kurjer Pozn. zdw 80 986

Pokój

Niebywała okazja!
z powodu stosunków rodzinnych 
wydzierżawię w wiekszein mie­
ście na prowincji, dobrze pro­
sperującą lestaurac^ę ze »kit; 
dem koloidalnym wielką «tła l 
ogrodem do zabaw. Koncesja 
stała. Zgłoszenia Kurjer Po 
zuański zdw 80 440 

Wspólny pokój
dla pań zaraz wolny. — Wielkie 
Garbary 58, I. podwórze lewo 
1 piętro.___________ zdw 80 984/5

Dwuosobowy
Stary Rynek 71/72. m. 9. nw 3 350

Frontowy
Śniadeckich 9. m 10.

zdw 80 957
Solidnemu

pokój. Kreta 4. II.. prawo.
zdw 80 956 ____

Frontowy
Szyperska 1. m. 17 zdw)80 760

Inteligentnym
jedno — dwuosobowy dobrze n- 
meblowany. czysty spokojny — 
Szkolna 11. m. 8 zdw 80 759

Pokój
elektryczmość. Plac Nowomiejskl 
5 ogród. III. wejście, mieszka 
nie 30. zdw 80 813

Pokój
umeblowany. Piekary 24. m. 8.

zdw 80 781 _________
Pokój

jednoosobowy. Św Józefa 6. mie­
szkanie 10._ zdw 80 783

Pokój
panom Strzelecka 6, TH. lewo.

zdw 80 774 ________ _
Centrum

dwuosobowy wygodami. Składo­
wa 1. wejście TI parter, iewo.

z dw 80 810__________
Pokój

frontowy Strom-a 26 miewfr, 16.
zdw 80 817 ______

Zamienię
3 pokoje kuchnia, łazienka, bal 
kon. 1 piętr.. słoneczne, Łazarz 
przy dworcu na 4—5 pokoi z kom 
fortem czynsz do 150 złotych 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 80 401

Zamienię
„ pokojowe z elektrycznością na 
Łazarzu na 3 pokojowe Oferty 
Kurjer Poznański zdw 80 723
ifBBBirwï
Łg u
wBhsbs

11 POKOJE ÜMEBL.

Pokeje
umebiowane Grunwaldzka 3 —- 
Chrzanowscy, willa, zd w S0 320

Dwnosobwy
pokój. śródmieście elektrycz 
ność. centralne ogrzewanie. — 
Młyńska 3. m. 9. zdw 80 556

Pokój
zysty słoneczny, elektryczność. 

T p. Łazarz. Adres Kurjer Pozn
•dw 80 186________

4,90 złote
fartuch biały z rę­
kawami Płaszcz 
biały z rękawami 
od 5.90. płaszcz 
czarny z rękawa­
mi od 7.90 Pła- 
gzeze i fartuchy 
kolorowe a, ale -na 
składzie, Pląt-tt 
męski biały od 7.90 
kolorowy od 8 90. 
jaczka rzeźnteka 
biała dymka, od 
4.90 Bieliznę za­

wodowa damską i męską w wiel­
kim wyborze po znacznie zniżo­
nych cenach poleca Fabryka Mie­
lizny J Schubert. Poznań»'/$» 
Wrocławska 3____ Pw 8 0274Ł90

Garaże
ogrzane na inne przedsiębiorstwo. 
Matejki 45. I. p. zdw 80 147

Skład
starym domu dzielnicy gdzie brak 
rzeźnika fryzjera odstąpię. 
Adres Kurjer Pn?nańakl

zdw 80 618

Panu
ohiadami. Mickiewicza 11. III., 
prawo. ___ _ zdw 79 887

Dwuosobowy
Skośna 16. Gorzelniaska.

zd w 80 201____
Pokój

umeblowany z pierwszorzędnem 
utrzvmaniem do wynajęcia. Wa­
ły Wazów 24. willa. zdw 80 869

&12 SZUKA POKOJU

śródmieście
pokoju ładnego niekrępnjącego 
od zaraz szuka aplikant sądowy 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 617
Próżnego

pokoju poszukuje Oferty Kurjer 
Poznański zdw 80 677_________

Dwuosobowy
Podgórna 13. m. 9. zdw 80773

Mały
niekrępnjący Wierzbięciee 51. 
mieszkanie 3. zdw 80 812

Duży
nróżny pokój na biuro zaraz. 
Skarbowa 3. m. 6. niw 8080S

Strzałowa
TH., lewo, panom. zdw 80 707

Pokój
trśefoneim. 

m. 6.
Zwierzyniecka ( 

zdw 80 79

'da™”Siio Adresl0Krn?-- 

—_______ zdw 80 995

zdw 80 989

h^ZUKA MIESZK"

.Mieszkania
brakuje zń^o80 ..komfortowego 
V'zen- p.8raz- Pośrednicy wy- 
ti^zenia S2yilsz zsrńry - ^®ttrzn? go e'efon 78 55 we-

u w^eodz 8-10, 3—4. 
«iw 80 174

Pokój
z wszelkiemi wygodami utrzyma 
niem Matejki 60 mieszkanie 8. 

zdw 80 529

Eleganckie
jedno, dwuosobowy utrzymaniem 
Pocztowa 29. sk’ad robótek.

¿dw 80 146 ______

2 pokoje
z komf. od 15. 11. do wynajęcia 
Surówkowa. Dąbrowskiego 105. 

zdw 80 963

Zakopane
..Dom Zdrowia Stowarzyszenia 
U rzędników Państwowych Rz. 
P.“ — sar.atorjum pięknie polo- 
żonę na Bystrem, zapewnia do­
bra opiekę lekarską i pielęgniar­
ską oraz obfite 5 razowe odży­
wianie Chorych z otwarta gru­
źlicą nie przyjmuje się. Oddziel­
ne pomieszczenia dla osób prze­
bywających w celach wypo­
czynku. Ceny przystępne. ¿Jglo- 
szenJa do dyrekcji ..Domu Zdro­
wia S. U. P Rz. P.“, Zakopane, 
Bystre, hotęb „Imperial“.

zdw 80 433
f»JW

OSOBISTE

Za długi
córek Haliny i Gabryel! Eber 
tówny nie odpowiadam Martą

Na zimę
niezbędne suknie, kostiumy swe­
try jumpry pulowery wykonuje 
przerabia „Tricot“. bzyman- 
skiego 1Q przy Świętokrzyskim 
mieszkanie 12.___ Pw 80 89 4—74

Glinę
garncarską odda bezpłatnie także 
ziemię ogrodową plac narożnik 
Jasnej Słowackiego. Pw So31-4jk71

Dziewczynkę
5 tygodniową oddam na własne 
lub wychowanie. Oferty z ceńa
Kurjer Poznański zdw 79171___

Pracownia 
Gorsetów 
„Wanda“ 

Ratajczaka 27, 
parter Gorsety 
gotowe. Gorsety 
na miarę. Pasy 
do po ciąży. Pasy 
sportowe. Biu­
stonosze wszel­
kiego rodzaju, 
Reparacja gor- 
setćw, Nocne 
da,r-kie koszule 

zsl-w 80 873

Piekarnię
z urządzeniem tanio wydzierża­
wię Zgłoszenia: Kawiarnia Ri­
viera. Solacz zdw 80 700

Składnica
węgla dobrem położeniu, telęfo 
nera, dużym placem i komplet 
nem urządzeniem. Oferty Ku­
rjer Pozn. zdw 80 961

Udzielam
porad i wskazówek (bezpłatnie). 
Załatwiam dyskretnie sprawy 
handlowe familijne, matrymo­
nialne i towarzyskie. Złóż ofertę 
w jakiej sprawie do Kurjera Po­
znańskiego zdw 80 600 _________

Pończochy
Betnberga pierwszy gatunek 3.50. 
Aleje Marcinkowskiego 2. parten, 
„Emzet" prywatne mieszkanie.

zdw 80 669

Ebertowa. zdw 79816

Bosko Panno Mary!
Pragnąłbym Pania biiżej poznać 
o kilka slówcczek prosi pod 
zdw 80 659 sąsiad z SłowackiegoPnkoju

niekrępującezo poszukuje się od i sympatj-a z Wielkopolanki.
1 grudnia dla dwóch panienek.---------------------------------- -
„śródmieście“. Oferty do Kurje­
ra Poznańskiego zdw 80 660

Dwie
panienki skromnego, pościel wła­
sna. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 80 713
Próżnego

pokoju « używaniem kuchni po­
szukuje małżeństwo. Oferty Ku­
rjer Poznański zdw 80 717______

Pokoju — komfort
dużego, słonecznego, centrum lub 
okolica z używaniem kuchni po­
szukuje młode małżeństwo. Ofer- 
ty K nr jer Pozna ński zdw 80 732

W
solidnym pokoju z używaniem ku 
chni o samotnej osoby szuka pa 
ni. Oferty cena Kurier Poznański 
_________ zd w 80 735 _____

Pokoju
umeblowanego używaniem kuch­
ni. pożądane Jeżyce posznkttią 
dwie siostry Oferty Kurjer Po­
znański zdw 80808

Pokój
Aleje Mareinkowekiero 26. ne- 
dwórze. niwo TT.____ tdw 86 763

Pokoju z utrzymaniem
okolica Wildy, dla studenta Ofer 
ty « warunkami Kurjer Poznań­
ski zdw 80 775

Próżny
pokój samotnym Adre» Kurjer 
Poznański zdw 80 684___________

Pokój
(elektryczność) 1—2—8 osobom 
20—25 złotych. Górna Wilda 71. 
mieszkanie 5. zdw 80 699

Frontowy
panu 30 zł Mateiki 99.

____ zdw80 702____
Wspólny

Jeżycka 45 m 8. 
_________ zdw 80 725____

Pokój ~
maty i duży do wynajęcia dwom 
panom lub małżeństwu nżywa 
niem kuchni. Niegolewskich 14 
podwórze mieszkanie 13.

zdw 80 753

m. 11.

pokój

Wspólny
lanience. Romana Szymaftekiego 
) III., prawo. zdw 80 901

Pokoik
skromny utrzymaniem bez. tanio. 
śródmieście. Babińskiego 7. nyę-Sród mieście.
mtkmńc i..

Pokoik
dla pana. Źupańskiego ±1 TTT. 
prawe,_______________ adw 80 736

Dwuosobowy
Ogrodowa 2 II.. prawe.

zdw 80 870
Pokój

1 lub 2 nanom. Wieczorek Gssie-
aiw SOWI rowaUch U.

Astrolog
jedyny na mieisetf oblicza i prze­
powiada wszelkie wydarzenia ży­
ciowe. Podaje datę ślubów ilości 
dzieci. Choroby. Odpowiada na 
wszelkie pytania Matejki 58.

zdw 80 703___________
75 gr

manicure. Kramarska 27. I. 
rw 3 330

Przestroga
Za długi Kazimierza Tuiiszki w 
Puszczykowie nie odpowiadamy i 
zaznaczamy, że nie wolno mu dy­
sponować tamże położonym ..Pa­
wilonem pod Sokołem“ albowiem 
pawilon jest własnością małolet­
niej Zuzanny Stroińskiej Włady­
sława Strcińska. — Stanisław 
Bayer opiekun Zuzanny Stroiń­
skiej. Poznań Lokowa 18 a. 

zdw 80 788

Krawcowa
bieiiżniarka poleca się w dom. 
także reparacje Grembowskai, 
Garncarska 1 mieszkanie 2.

zdw 80 777
Obiady

kolacje obfite, smaczne, tanie wy­
dają Jadłodajnia. Pólwiejska 17.

zdw 80 809 ________
Płaszcze

wszelka odzież damska, dziecięcą 
szyje modernizuje tanio spłaty. 
Marji Magdaleny 1 mieszk. 7.

_________dp 1 533 4___________
Nieznana

piątek 6 o 4 przy pomniku 
ści,uszki ul. Bukowska.

zdw 80 816

Ko-

Ksiażeczkę
wojskową nr. S3 wydaną P. K. 
U Kalisz unieważniam Roman 
Kominowski Półwipjska 9 b.

zdw 80 6367

Pokoju
n ekranującego zaraz Jeżyce — 
Oferty Knrjer Pozn. zdw 80 926

Spokojny
inteliyeot. Okolica kościoła św 
Marcina Oferty Kurjer Poznań­
ski zdiw 80 942

Student
poeznkuje pokoju do 30 zł. Ofer- 
ty Knrjer Poznański zdw 80 897'8

Wspólnego
25. poszukuje. Oferty Knrjer Po­
znański rw 3 342

Panienka
inteligentna szuka pokoiku od 15. 
b m. Oferty Kurier Poznański

rw 3 351

Obrazy oprawia
najgustowniej i najtaniej Wi­
told Leworski. Wrocławska SC, 
skład obrazów

Pw 7999/8000 41.39
Wytłaczam

nałta pluszowe Desenie futer. 
Zielona 1 parter lewo

zdw 76 499

Dla wrogów i przyjaciół!
Długi na życie dla mnie i dzieci 
poczynione mąż mój płacić mu­
si, co zresztą sąd zadecyduje. 
Ostrzeżenia męża są beznodstaw- 
ne Kazimiera Kozłowska. Po- 
plińskich 5 a zdw 80 856

Ogrodnik
orzyjraie do zakładania, przera­
biania ogródki, obcinanie drzew. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 80 687 ___

17P0DZIĘK0WANIA

Kto
reparuje i szyję firany? Zgłosze­
nia do Kurjera Poznańskiego

zdw 89 690

Pp. Bracia Musajeff
właściciele Kitio-Teatru ..Nowo­
ści“ w Poznaniu, ofiarowali na 
ubogich miasta Poznania kwotę 
3C0 złotych. Za hojny dag skła­
dam Ofiarodawcom imieniem u- 
bogich miasta Poznania serdecz­
ne podziękowanie. Prezydent mia­
sta (—) Ratajski. zdw 80 778/9 

«’"""zgwy'E; 3
Książeczkę

wojskowa na nazwisko Mieczy­
sław Lange, która zgubiłem 
unieważniam. zdw 79 902

Fryzjerka
poleca się w dom poza dom. Sta­
ry Rynek 53*54 mieszkanie 10.

____ zdw 80 734
Rysunki

konsensowe. obliczenia statyczne, 
oraz kosztorysy sporządza su­
miennie i tanio doświadczony ar­
chitekt. Zgłoszenia Kurjer Po-
zinański zdw 80 799______________

8,-
sukieoki od 8.—, płaszcze, ko­
stiumy od 15.— szyje, moderni­
zuje fut-a reklamowo pierwszo­
rzędny Salon Mód. Lodowa 1, 
m. 5, Łaza rz.________zd wp 80 941

Pokoju
eleg.. nlekrepującego. śródmieściu 
nie wyżej TI piętra poszuknie 
pan. Oferty z ceną Knrjer Po­
znański zdw 80 822

Papierośnicę
3 11. między godz 13—14 Wiel 
kie Garbary, Wielka zgubiono 
Znalazcę proszę o zwrot. Maty­
siak, W. Garbary 12.

zdw 80 977

13 LOKALE
22 ROZMAITE as

1 — 2
pokoje na biura z telefonem
naja«. MIyńjk»4 parter, prawo.

ia

Egzemę
leczy radykalnie maść Egzemol 
laboratorium A Kłippla War­
szawa Grochowska 87 c 2ądać

Biuro Porad
Prawnych Matejki 58 załatwia 
fachowo tanio sprawy emerytal­
ne. inwalidzkie oraz wszelkiego 
rodzaju wojskowe zdw 80 874

Salon Mód
Św. Marcin 34. II. piętro wyko­
nuje tanio elegancko suknie, pła­
szcze. kostiumy. Gwarancja do­
bry krój Toalety ¿ałobne w 24 
godzinach. zdw 80 823

- iw «pitkach, w>w «334

Obiady
macaie. obfite Fot ego. 
skiego 7. mieszkań je L

■dw8O9O6
Babilł-



Strona IB — Kurjer PornaifisEi, środa, 4 listopada iP3t Numer 503

Suknie
koelhnny i płaszcze wykonuje z 
34 godzinach ..Chic Parisién" 
Św. Marcin 32. II. piętro, lewo

zdw 80 900

Szkoła tańca 
Antoszewskiego

Zielona 3 Pw 802141161

Chiromantka
Kocha 29 — 12 przepowiada ay- 
stemem światowej sławy Lenor- 
mand. zdw 80 934

Niemieckiego
gruntownie, szybko tanio udziela 
młoda nauczycielka. Oferty Ka­
rier Poznański zdw 80 928 ■

Książkowa
rutynowana jeżyk polski, nie- 
mieć ki szuka posady w mielcie 
lub na prow;ncji Oferty Kurjer 
Poznański zdw» 80 (532 _______

Krawcowa
dom. poza dom. Kramarska 27. 
podwórze mieszkań.e 17.

 zdw 80 936

Student
udzieli korepetycji. Zgłoszeni* 
Kurjer Poznański zdw 80 706

Pokojowa
inteligentna znająca naturę, 
sprzątanie prasowanie, cośkol­
wiek szycia, poszukuje posady 
zaraz Oferty Kurjer Poznański 

zdw 80 621__________

Panna
inteligentna, zaufana fila i czy­
sta w średnim wieku szuka po­
sady wyręczycielki pani domu a 
samotnej szarszej osoby. Łaska­
we oferty Kurier Poznański

zdw 80 743 ______
Krawcowa

dobra poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdw 80 744

W y chowawczyni
m-łoda, z niemieckim, z pomocą w 
nauce, znajomością pielęgnacji 
niemowląt pierwszorzędne pole­
cenia. poszukuje posady od 15. 11. 
Zgłoszenia — Agentura Kurjera 
Poznańskiego. Leszno, Kornemu- 
sza. ________ nw 6 660

Oddam
dziecko (dziewczę) na własne z 
porządnej rodziny Oferty Ko- 
rjer Pozn, zdw 80 853

Sumiennie
tanio, szybko uduiele korepetycji

Poszukuję
cerowania reparacji. Kurjer Po- 
jmartski zdw 80 990____________

Chiromantka
wykłada z kart 3—8, Długa 8. 
mieszk. 11. zdw 80 999

2 kuzynów
« wyższem wykształceniem lat 
23. 25 poszukują towarzyszek ży­
cia materialnie niezależnych — 
Zgłoszenia z fotografją koniecz­
ne Kurier Poznański pod

zdw 80 674 ________
Starszypan szuka panny lub wdowy ce­

lem ożenku Oferty Kurjer Pozn.
z d w 80 673 ________
Student

zapozna majętną panią. Ce 
matrymonialny. Dyskrecja. Po 
ważne zgłoszenia fotograficzne 
Kurjer Pozn. zdw 80 982

24 NAUKA 3
Akademja tańców 
Wituszkowskich

Ratajczaka 9. Pw 8041-57.365
Kursy wieczorne

i dzienne książkowości banko­
wej fabrycznej gospodarczej, 
kupieckiej: stenografii korespon­
dencji pelsniej niemieckiej aryt­
metyki handlowej języka polskie­
go i niemieckiego rozpoczynam 
4 listopada Kromczyńska Ogro­
dowa 16 II zdw 78 323

?_?— ?
Stenografji. maszynopisma grun­
townie wyuczają Kursy Handlo­
we im Dr Marcinkowskiego. 
Skarbowa 5 II. piętro zdw 80 591

Uczcie się
języków obcych najdoskonalszą 
nowoczesną metoda .Linguapho- 
ne" przez nagrywanie płyt dźwię­
kowych Francuskiego, angiel­
skiego niemieckiego i włoskiego 
w krótkim czasie nauczysz się na 
kursach ..Linguaiphon”. Skarbo 
wa 5, II. piętro. Informacje wie­
czorom. zdw 80 588

Angielskiego
francuskiego włoskiego udziela 
wykształcona osoba, praktycznie, 
tanio. Strzelecka 31. podwórze, 
wprost. TI., prawo. zdw 83 872

Nauka pisania
powielania Przybory rysunkowe 
raz. warsztat reparacyjny ma- 
zyn biurowych G Geriach Po- 
naft. Gwarna 14 telefon 52-32.

Pw 8036-41.09________
30 zł

mies, przygotowuje gimnazjum 
nauczycielka. Gwarancja. Po­
zwolenie rządowe. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdw 80 025

Francuski
Jtanserwacja. przygotowanie ma­
tury. (Dyplom paryski) Plac No- 
womiejski 0 a. parter, zdw 89 756

Książkowości
stenografii, pisanie na maszynie 
wyuczamy szybko Wpisy codzien­
nie Dla niezamożnych ulgi — 
„Postęp" Plac Sanieżyński 2a. 

zdw 80 263 4
Franc oskiego

szukam najchętniej u rodowitej 
osoby. Zgłoszenia z podaniem 
warunków do ..Par“, pod 57.439

P w 8 601 -57,430

DZISIAJ w KINIE
Apollo: ..Rostrzygająca mc“, 

oraz „Pielgrzymka polska 
do Budapesztu**.

Aurora: „Sportowiec a miło­
ści".

Colosseum: „Pojedynek“. 
Corso: „Pan Tadeusz“, 
Edison: „Katarzyna 1,“ 
Haría: „Ostatni atak“. 
Kapitol: „Harem“ 
Metropolis: „Fałszywy krok“ 

oraz rewja „Co kto robi 
w nocy“.

Nowości: „Prawo do miłości“, 
na scenie: „Tomasz, skąd 
ty to masz“.

Odeon: „Za Oceanem“.
Orzeł: „Indyjski grobowiec“. 
Renaissance: „Cztery pióra*

i „Niebezpieczny flirt“.
Roxy: ..Kto jest mordercą?* 
Słońce: Dziesięciu z Pawia

ka“.
Tęcza: „Dusze dziecięce o 

skarźają was“.
Wilsona: „Asfalt“.

Konwersacji
niemieckiej poszukuje młoda pa- z 
nienk* najchętniej u rodowitej , 
Niemki. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański tdw 80 824 ]

25 MUZYKA JM
Gruntowne t

sumienne lekcje fortepianu przy- 
stępną metodą tanio. Wyuczam 
szybko kawa'ków. również poza _ 
domem Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 79 864

Skrzypce
dobre kupię. Oferty Kurjer Po-I 
znański zdw 80 209

Fortepian
(skrzydło krótkie) bardzo tanio 
do wynajęcia Zgłoszenia Knrjer 
Poznański zdw 80 631

Trio damskie
mieszane salonowo - dancingowe 
nowoczesne, śpiew. Dajnowsze in­
strumenty wolne zaraz lub 15. 
11. Aleje Wielkopolskie 6. m. 2. 

zdw 80 619
Pianistka

skromna grająca biegle do tańca 
przyjmie zajęcie także w domach 
prywatnych Oferty do Kurjera 
Poznańskiego zdw 80 053

Lekcyj
gry fortepianowej historii, mu­
zyki. teorii udziela dypłomow-ana 
nauczycielka. Słowackipgo 21. 
H p. zdw 80 746

Lekcyj
gry na fortepianie, fortepian do 
ćwiczeń. Młyńska 3 mieszkanie 8 

zdw 79 986
Lekcyj

gry fortepianowej udziela Go- 
rzetaiaska. Skośna 16. zdw 80200
^26 ROZRYWKA UJ

Miłv pobyt
Paryżanka Pólwiejska 30 kon­
cert. separatki. zdw 80 044

Przyjemny
pobyt iw Morskiem Oku. Mlyń 
ska 3. Koncert, separatki.

zd w 80 913

SZUKA PRACY

Ogłoszenia do 3P słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jpdne.i trzeciej cenie 

drobnych.
Szyję

elegancko szybko tanio, znam 
dobrze kuśnierstwo Time. św. 
Marcin 43. zdw 89 570

Inspicjent
teatralny solidny szuba pracy 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 212
Student

zdolny handlowiec szuka pracy. 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 211
Czeladnik młynarski

z dłuższą praktyka. uczciwy, 
pracowity szuba posady zaraz 
lub później. St Januchowski. 
Piaskowo, por. Jaroszewo. Wa 
growiec. zdw 80 438

Szofer
lat 20. Tok praktyki sainochodo 
wej. z praktyką -warsztatową, po 
lecenia dobre poszukuje odpo­
wiedniej posady z kaucja zaraz 
lub później. Adres wskaże Ku­
rjer Poznański zdw 80 44-1

Krawcowa
dobrze polecona szuka posady. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 79 967

Rolnik
kawaler w sile wieku posiada­
jący długą praktykę w kraju i 
zagranicą z powodu kryzysu bez 
pracy szuka zaraz jakiejkolwiek 
posady na wsi — jako urzędnik 
gospodarczy, podwórzowy, szo­
fer, kierownik pługa motorowe­
go. maszynista lub tp. Oferty 
Knrjer Pozn. zdw 78 776

Gospodyni
kucharka szuka posady do wszel 
kiei pracy domowej od zaraz lub 
później. Oferty Kurjer Poznań-, 
ski zdw 79 823

Pokojowa
znająca szycie i prasowanie 
sztywnej bielizny poszukuje po­
sady. Oferty do Kurjera Poznań­
skiego zdw 80 647 

Służąca 
z gotowaniem poszukuje poeady. 
Oferty Kurier Poznański

zdw80 615 _______
Niania

Panienka

zdw 80 611
Młynarz

letnią praktyką,, 
dectwami poszukuj 
ty Kurjer Poznańs

zdw 80 675

dobrze

dobremi

Pielęgniarka
dobrem poleceniem, praktyką 

robótkami poszukuje posady, 
ferty Kurier Poznański

zdw 80 671 ______
Rzeźnik - szofer

Gospodyni

Z szyciem
do dzieci jako przychodnia, 
Oferty Kurjer Poznański

zdw 80 741_______

Inteligentna
panienka zna jeżyk niemiecki, 
szuka posady na pól dnia, naj­
chętniej do dzieci. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 80 860__________

Parkietówkl
Zgłoszenia: Plac Spiski i „ 
godz, 2—3.________

Każdy
może kilkaset złotych 
zarobić, sprzedając obruey 
chy ramowe. Nowość pJr i 
Ratajczaka 29. mieszkanie

zdw 80 247 *

Dzielna
ekspedientka z kilkoletnią prak­
tyką branży restauracyjnej i cu­
kierniczej pomoc w gotowaniu 
szuka posady od 15 Oferty Ka­
rier Poznański zdw 80 754

Dziewczyna
samodzielna szuka posady do 
wszystkiego z gotowaniem Ofer- 
ty Kurjer Pozn a rtski gdwi80T67

Służąca
. samodzielnem gotowaniem po­
szukuje posady z dobrem polece; 
niem. Oferty Kurjer Poznański

zdw 83 771 _____

u star-

Ekspedient

zdw 80 063
Za 80 zł

Oferty Ku

Za życie
poszukuje pra-

zdw 80 654
Nauczycielka

pozwoleniem, muzykalna przyj- 
tie posadę jako dochodząca 1 
a wsi. Oferty do Kurjera Po: 
____ zdw 80 652________

Student U. P.
oszukuje zajęcia, w maj’ątku 
ib Poznaniu, dobre polecenia

Młoda
dziewczyna poszukuje

zdw 80 695
Tancerz

w zespole bc-

Kucharka
samodzielna poszukuje posady do 
starszej samotnej osoby od 15 11. 
lub 15. 12. Oferty Kurjer Po- 
znański zdw 80 861 _________

Posługi
poszukuje zaraz, okolica Jeżyce. 
Oferty Ku rjer Pozn. zdw 8(1867

Panienka
z prowincji poszukuje posady do 
dzieci. Oferty Kurier Pozn.

zdw 80 974 

Krawcowa
pierwszorzędna »zyje po domach 
Oferty Kwrier Pozn. zdw 80 819

Bona wychowawczyni
znająca szycie, robótki, pomoc w 
nauce polakienn. nieraieckiem zaj- 
mńe sie całkowicie wychowań,em 
dzieci, szuka posady od 15 tisto- 
pada. Oferty Kur.ier Poznański 

zdw 80 903 ________ _

Dziewczyna
młodsza, skromna. kochająca 
dsiieci. poszukuje posady do 
wszystkich prac domowych lub 
do dzieci od 15. Oferty Kurjer 
Poznański zdw 80 806________

Dziewczyna
uczciwa, rzetelna poszukuje posa 
dy do wszystkich prac domowych 
lub do dzae-ci od 15« Oferty Ku 
rjer Poznański zdw 80 805

Dziewczyna
„ prowincji w młodszym wieku 
przyjmie posadę do dzieci lub do 
pomocy za skromnem wynagro­
dzeniem. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 80 71)2 _______________

Dziewczyna
z cośkolwiek gotowaniem umie­
jąca szyć i haftować poszukuje 
posady do wszystkiego zaraz lub 
od 15 Oferty Kurier Poznański 

z d wl 80 686 _
Służąca

do wszelkiej pracy domowej szu­
ka posady Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw 80 688__________

Kelner
z kaucja poszukuje posady. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdw 80 092

Poslugaczka
posiadająca dobre świadectwa 
szuka całodziennej posługi z go­
towaniem lub bez. Oferty Kurjer 
Poznański zdu' 80 097 _______

Poslugaczka
poszukuje posługi Oferty Kurjer 
Poznański zdw 89 726 ______

praktyka. referencje

ite PednarkÓwna. 
zdw 80 638
Służąca

aniern szuka miejsca a . 
Oferty Kurjer Poznań

Sierota
całodziennej posługi 

rjer Poznański 
zdw 80 709_______

Rutynowana
.żkowa - korespondentka 
a ns maszynie szuka posi . . 
2—3 godziny po południu 

>szenia Kurjer Poznański
zd w 80 714 _____

Czeladnik

Wychowawczyni
„ .... roietnią praktyka zna szs
postukuje posady do dzieci. La

Posłupaczka
. poszukuje posługi na p 
3. Oferty Kurjer Pozn. 

zdw 80 729_________

Poslugaczka
uczciwa potrzebna zaraz. 
Lińska. Dąbrowskiego 7.

zdw 80 922_
Dziewczyna

z gotowaniem tylko z 
świadectwami potrzebna

Dziewczyna
z prowincja szuka poeady zaraz 
luib później do . prac domowych 
luib do re»tauraicji. Oferty Kuirjer 
Poznański zdw 80 919

28 WOLNE MIEJSCAa

Kofcą

dot
Marsz. Focha 43 I.. mie,

zdw 80 831
«Hazzk. t

Na wyjazd
do Gdyni poszukuje slużąeei 4. wszystkiego z dobrem go,i.* 
niem. do dwojga osób z o>i.„ 
letnim chłopcem. Slowąrti»™' 
23, parter prawo__ zdw śjifi

Ekspedientka
tylko pierwszorzędna silą „ 
trzebna zaraz. Reszke, tni.-j 
rzeźnicki. Marsz. Focha 53 ‘ “•

zdw 80 852
Dziewczynę

czystą. sumienną, pniew 
przyjme. Poznańska 58a. II. Sf 
wo. narożn. Mickiewicza 
_________ zd w_ 80850

Uczennice
mogą sie zgłosić celem wn«, 
nia krawieczyzny. Plac feapiL 
żyński 5, Łucja Klapczyńska'zdw 80 8o9

Nadmłynarz
potrzebny z kaucją 3 000 zl od za­
raz. Zgłoszenia do Kurjera Po­
znańskiego zdw 79 851 _______ _

W ychowawczyni 
bona Polka

potrzebna do dwojga dzieci od 
15 listopada. Zgłoszenia osobiste 
ze świadectwami .Polna 17. Kra­
jowa Klinika, miedzy godz 5—6 
portjer wsk aże._____ zd w 80 010
Gospodyni - kucharka

_ bardzo dobremi świadectwami 
znająca bardzo dobrą, kuchnie, 
pieczenie ciast, zaprawy potrzeb­
na od 16 11 Zgłoszenia piśmien­
ne z odp świadectw Barciszew- 
ska. Gniezno. Trzemeszeńska 64.

zdw 80 648 ______
Praktyka

biurowa bezpłatna do objęcia, 
Gferty Kurjer Poznański

zdw 80 634

Przenisujemy
maszyna wszelkie rękopisy t Świa 
dectwa szkolne handlowe i t. p, 
x> cenach zniżonych. Postąp. 
?Tac Sap:eżvńs‘ki ¿la

zdw 80 269 70
Poszukuję

posługi Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 80 755 ________ ____

Dziewczyna
restauracyjna, sierota, poszukuje 
posady od 15. Oferty Kurier Po 
znański zdw 80 804____________

Służąca
z gotowaniem do lepszego pań­
stwa szuka posady zaraz lub 15. 
Oferty Kurier Pozn. zdw 80 889

Dziewczyna
uczciwa, pracowita z dobrem go­
towaniem i zaprawianiem poszu­
kuje posady Oferty Kurjer Po­
znański zdw 80 733

Posłupaczka
szutea zaraz posady. Oferty Ka 
rjer Poznański zdwtSO 7-40

Starszy
samotny, absolutnie trzeźwy prag­
nie pracować (gospodarstwo rol­
ne. domowe, wychowanie, nauka 
mlod dzieci) za minim. wynagro­
dzeniem. Oferty Kurjdr Poznań­
ski zdw80 646

Panna
inteligentna mila i czysta w Sred 
nim wieku, z dobrem szyciem 
prasowaniem szuka posady jako 
wychowawczyni do dzieci w lep 
szyrn domu, miejscowość obojęt 
na Łaskawe oferty Kurjer Po­
znański sdwł 80 742'

Krawcowa
poszukuje pracy w dom albo n 
krawcowej. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdw80 635

Przyjmę 
zaraz rzetelnego rad.iomechi,v 
ka do naprawy i przelmdoZ, 
odbiorników. Również może 
zgłosić hafciarka, która haft:,,, 
na maszynach do szycia. 
szenia Centrala Maszyn J ¡u 
nielka. Grodzisk._____ zdw 80rj

Kierownika (czkę)' 
do kina na stale przyjme żaru 
potrzeba 3.000 złotych. - Ofertj 
Kurjer Poznański zdw 808817

Ćhemigrai trawiacz
potrzebny. Fiedler. Długa U. 

zdw 80 807
Wymowni

inteligentni do propagandy H 
Wodna 17fl8. m. 6._____ rw 3 3t

Uczennice
krawieckie potrzebne. Wielka li I 
Wróblewska. _______ rw.?,Mi|

Maszynista - szofer
obeznany dokładnie z prowadze­
niem lokomobili Łanza. który mo­
że mniejsze naprawy sam prze­
prowadzić. potrzebny zaraz. Kau­
cja 500 zl pożądana Oferty Ku­
rjer Poznański zdwi 80 624______

Młodszy
czeladnik szewski potrzebny za­
raz Szaramowowicz, Wierzbiecice 
40._______ zdw 80 711

Służąca
do wszystkiego z dobrem gotowa­
niem, pieczeniem uczciwa, reli­
gijna. wiek 30— 40 lat tylko dłuż­
sze świadectwa i dobre polecenia, 
potrzebna, zaraz Chełmońskiego 
1, mieszkanie 5

Książkowa
która zajmie sie domem, ze spa­
niem utrzymaniem do samotnego 
pana. Zgłoszenia Karjer Poznań­
ski zdw 80 811 ____ _____

Dziewczyna
do wszystkiego szuka posady. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdw 80 830

Kucharka
restauracyjna samodzielna po­
szukuje posady od 15. 11. lub 1. 
12. Oferty Kur.ier Pozn.

zdw 80 862 
Ogrodnik szofer

kawaler egzaminowany, wszech­
stronnie zna także bartnictw’0. 
szuka zajęcia zaraz lub 1. 1. 32. 
Oferty Kurier Pozn. zdw 80 965

Służąca
poszukuje posady w espítalo do 
chorych lub do jakiejkolwiek pra

Młodszy
pomocnik krawiecki przyjmie po­
sadą. Si"ło«zenia Kurier Poznań­
ski zdw 80 950Í1__________

Panienka
lat 17 poszukuje poszukuje po­
sady do dzieci tub lekkich prac 
domowych. Oferty Kurjer Pozn.

zdw 80 958 

Kasjerka
niemą ca biegle na maszynie, w-! 
trzebna do skadu kolonialnego ą. t 
raz. Oferty z odpisami świaiie<:i | 
i podaniem pensji Kurjer Po 1 
znański rw 3 353

Krawcowa
wprawna bielizna, fartuchy z tu­
lą kaucja na stale. Oferty Ku j 
rjer Poznański zdw 90 685

Książkowa
potrzebna do zakładu naukowe-, 
go na wsi. Pożądana umicietS 
ność gry na fortepianie. Wołn« 
„trzymanie i 50 zl miesiecimel 
Zgłoszenia Kurier Poznański I 

zdw 80 971 i
Monter

, „„.elektromechaniczny, starsza » 
zdw 80 820.ha (nawijacz tworników prąd’;

stałego i zmiennego) tylko ¡ró- 
wszorzedna samodzielna siła i 
kaucją ca. 1000 zl potrzebny a-' 
raz jako zastępca szefa. Adres 
wskaże ..Par“. Aleje Marcinkow­
skiego 11 Pw 8 60344,8

Domokrążcy
na łatwo sprzedajne artykuły po- 
szukiwani. Duży zarobek. Adreswskaże Kurjer Poznański rozmaitych branż.

zdwiSO 683
Potrzebna

sum.enna dziewczyna lat 16 do 
dziecka Adres wskaże Kurjer 
Pozr-sńsk; zdw 80 763

Korespondentka
książkowa otrzyma stałą posadę 
za wypożyczeniem 2.000 zl. dam 
pewny zastaw Oferty Kurjer 
Poznański zdw 80 921

Pożyczki
509—800 ® poszukuję, dam wolny 
pokój utrzymaniem panience — 
Oferty Kurier Pozn, zdw 80 SS1

Służąca
do wszystkiego, praniem, gotowa­
niem, prasowaniem sztywnej bie­
lizny, potrzebna do 3 osób. Cfer- 
ty Kurier Poznański adiw 86 938

Dziewczyna
do wszelkich prac domowych, 
chętna, pracowita szuka posady. 
Oferty Kurier Pozn. zdw 80 954

Dziewczyna
z gotowaniem i wszelkich prac 
domowych, poszukuje posady od 
15, 11. Oferty Kur.ier Pozn,

zdw 80 953
Sznkmn

pracy dla młodszej dziewczyny, 
inteligentnej, uczciwej, pracowi­
tej. Zgłoszenia ul. Kantaka 5, 
mieszkanie 17. dom tylny.

zdw 80 880
Osoba

znająca szycie, reparacje, szuka 
zajęcia. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdw 80 949

Panna
miła, inteligentna umiejącą do­
brze gotować, zna wszelka prace

. ........ ..     __________  „ —- domową, szuka p-osady . do samot-
cy Zgłoszenia Kurier Poznański Jnej oeoby Łaskawe zgłoszenia do 

zdw 80 745 ‘Kurjera Poznańskiego zdw 80 947

______ Ob* wydani* razem włącznie tygodniowego do-
.Jlustracja Poznańska“ i „Nowiny Sportowe’ w Po- 

i - znaniu w ekeped. z! 4.00. w agencjach w mieście zl 4.50, z odnoszeniem
do domu w Poznaniu ri 4.70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poenąaiem nuesiecznie zi 54)1 
kwartalnie z! 15.03. pod opaską miesięcznie w Polsce zj 9.00. w tonych krająch zl 11.«».
W razie wypadków spowodowanych eila wyższą, przeszkód w ®:aliladzie. strajków 3 tp. 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a aooneacj aie mają prawa domagam® 
sie niedostarczonych numerów lub odszkodowania..
W wydaniach wielkoświątecznych i uroczystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony do Redakcji i Administracji: 4461, 1476, 3307, 3524, .^25, 4072, w^łedztelę.

Przedpłata Tatku— . .... «non iii *tv ¿»¡z.fcraiłH
Ogł

Dziewczę
do posługi Pocztowa 27. miesz­
kanie 9. zdw SCI 722

Zarobek znajdą
agenci losowi, oraz podróżując! 
rozmaitych branż, przyjmując 
zastępstwo oddziału towarowego 
Gospodarcze Zakłady. LwóW; 
Wałowa 11 Listownie, nw 6410

Fryzjerka
uczennica wolontarjuszka mráe 
sie zgłosić. Wodna 7. zdw 80“

Ekspedientka
z kaucja potrzebna Oferty Ku­
rier Pozn. zdw 80 988

Potrzebna
ekspedientka. Poznańską 811 
Piekarnia. 3W *jw

Dziewczę
z Łazarza, skromne, czyste_nt 
po południu potrzebne, auiw 
wskaże Kurjer Pozn. Jeżyce

jw 1883 _____ _
Szofera

wspólnika gotówką 2.000 9a a»’tobus poszukuję. Zgłoszenia o
rjer Pozn. zd w 81 001

Humor zagraniczny

Mąż pani o zgrabnych nóżkach: — Popatrz, jak wszy‘ ' 
podziwiają moje nowe spodnie sportowe! ...

(Judge N. Jork), b. r-

n T-ci n . •» »tronie • lamowej 2S gr, na «tronie 4-łamowej przy końcu teksUSZibillS redakcyjnego 60 gr. na stronie czwartej 100 gr, na stronie (Wł*
hi i '■■ ■■.■!■» i. 120 gr, przed wiadomościami potoeznemi 200 gr od 1-lamowego ini 

Ogłoszenia «komplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki Ogłoszenia uo ». 
nia porannego -przyjmujemy do godz. 18,30. w nagłych wypadkach do godz 22 u sir°?;0's7.e- 
wydania wieczornego „drobne“ do godz. 11. większe dłużej według możności. Drobne os• o 
nia: słowo napisowe (tłuste) 25 gr, każde dalsze słowo 15 gr. Za różnice między
a wysokością ogłoszenia, powstałe .wskutek matrycowania, wydawnictwo nie

część numeru z rek Urnami i ogłoszeniami, materjał poświętony danej urocz t̂n0?fg 
święta i nocą tylko 1476 i 3524, filja Stary Rynek 2305. — P. K. O. Poznań nr 2»» 1

Ti
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